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Wychodzi codziennie o godzinie 4 po południu 
1 wyjątkiem świąt i niedziel.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 centów, 
Pocztą 7 centów. — Biuro Redakeyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1. 8. — Listy należy frankować.— 
EeklamooTjg otwarte wolne od opłaty.

Telefonu redakcyi nr. 88.

merata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł., półrocznie 8 zł., kwartalnie 4 zł., 
r ,  ok Pt W miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł. 

miesięcznie 1 zł. • n a u k o w y  j l i t e  r a c k i , dodatek miesięczny do „ G a z e t y  L w o w s k i e j ”,
nń.troezm abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 

otrzymują cało- i P ' ' do końoa grndnia. ćwier($roezni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 cnt.,
drudzy0^  cnt — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen­
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Inseraty przyjmują: w Austryi i Niemczech 
wszystkie ageneye anonsów; we Franeyi, w Paryżu 
wyłącznie ageneya pana A d a m a ,  Rue des St. 
Peres 84.

Z m i a n a  l o k a l u .

Lrztu, Eedakcya Gazety Lwowskiej przeniesioną
imisyi dostała z zajmowanego dotąd lokalu do domu
257*111 ^ ® Prz7 Czarnieckiego, róg ulicy

Łyczakowskiej, na I. piętro. Ad mi n i s t r a c y a  
h m  1 E k s p e d y c y a  na dole, (front) po prawej 

stronie od wejścia.

Zaproszenie do przedpłaty.

Przedpłata na Gazetą Lwowską 
Wynosi rocznie (od Igo stycznia do 
końca grudnia), w miejscu 12 złr. 
Pocztą 16 »lr.; półrocznie (od Igo 
stycznia do końca czerwca) w miejscu 
6 złr., pocztą 8 złr.; ćwierćrocznie 
(od Igo stycznia do końca marca) 
W miejscu 3 złr., pocztą 4 złr.; 
tniesięcznie (od 1 do końca każdego 

—3) miesiąca) w miejscu 1 złr., pocztą
1 złr. 85 et.

Prenumeratorowie roczni lub pół­
śnie- roczni, (którzy prenumerują od Igo 
,0r& stycznia do końca grudnia, lub od Igo 
J w stycznia do końca czerwca) otrzy- 
’ na tnuja Przewodnik naukowy i literacki.

) się dodatek miesięczny do Gazety Lwow- 
*klej, b e z p ł a t n i e ;  ćwierćroczni zaś 
i miesięcznie za dopłatą: pierwsi 75 
ot., drudzy 30 ct. Przewodnik , prenu- 

ano- ferow any osobno, kosztuje rocznie 4
>sta- złr., półrocznie 2 złr., ćwierćrocznie

1 złr.
W celu ustalenia nakładu pro­

simy o wczesne nadsyłanie prenu­
meraty.

Eedakcya „Gazety Lw ow skiejpragnąc 
Oprowadzić w dziale fejletonowym jak najwięk- 
Bzą rozmaitość i utrzymać go na wysokości, 
odpowiadającej wymaganiom czytelników, poza- 
wiązywała liczne stosunki z pierwszorzędnymi 
Pisarzami polskimi i uzyskała od nieli zaszczy- 

pizyrzeczenie współpracownictwa W roku

liczne i wyłącznie tylko oryginalne obrazki 
szkice i noweUe zaszczytnie znanych, w litera 
turze autorów, jakoto: Piotra Jaxy B y k ó w  
s k i e g o ,  Józefa B l i z i ń s k i e g o , Karola 
B r z o z o w s k i e g o ,  Kazimierza C h ł  ę d o w 
s k i e g o ,  Ludwika hr. D ę b i c k i e g o ,  Marya 
na Ga w a l e w i cza,  baronowej H a g e n  (Al­
oes), dr. A n t o n i e g o  J., Leona hr. P i n i ń  
s k i e g o ,  Kazimierza S k r z y ń s k i e g o ,  Zy­
gmunta S a r  nć o ki eg  o, A. W i l c z y ń s k i e  
go,  Jana Z a c h a r y a s i e w i c z a  i wielu in 
nych.

Na podstawie umowy zawartej z re 
dakcyą warszawskiego „Echa muzycznego, 
teatralnego i artystycznego11, zawiadamiamy 
szanownych prenumeratorów naszych, iż na 
bywać mogą pismo to, wychodzące raz na 
tydzień z dwutygodniowym dodatkiem nut. 
po nenie zn iżonej.

P r e n u m e r a t o r o w i e  Gazdy Lwoiv 
skiej mogą  p r z e t o  o t r z y m y w a ć  od 1. 
s t y c z n i a  1888 r. w a r s z a w s k i  t y g o ­
d n i k  i l l u s t r o w a n y  Echo muzyczne, te­
atralne i artystyczne, w r a z  z d w u t y g o  
d n i o w y m  d o d a t k i e m  nut ,  po n a s t ę p u ­
j ą c e j  c e n i e :

Wp  L w nw ip- miesi§cznie 62 et., w b  L w o w i e .  ]nTarta]nie 1 zŁ g 6 ct_
nMMiineui ■ miesEcznie 92 et.,Na prowmcyi. kwartalnie 2 zj. 7g et.

CZEŚĆ URZĘDOW A

;ual 
a za

yum

tne
bieżącym, oprócz większych powieści history­
cznych i współczesnych, zamieszczać będziemy

Obwieszczenie.
C. k. Ministerstwo obrony krajowej 

wyznaczyło, w porozumieniu z c. k. Mini­
sterstwem państwowein wojny, w m yśl§. 51 
ustawy z u  czerwca 1879 Nr. 98 Dz. ust. 
pan., wynagrodzenie płacie się mające w Ga- 
licyi przez skarb wojskowy w czasie od Igo 
stycznia do 31 grudnia 1888 r. za obiad, 
który podczas przemarszu należy się od po­
noszącego kwaterunek żołnierzom, począw­
szy od zastępcy oficera aż do najniższego 
stopnia, w następujących kwotach ct) dwu­
dziestu jednego i pół centa (215/io 41a
miasta Lwowa; b) dla reszty staeyj prze- 
eiiodowych czternastu i pół centa (146/1(,_ct.) 
c) a dla miasta Krakowaa dwudziestu _ jed

szem, w skutek rozporządzenia c. k. Mini­
sterstwa obrony krajowej z 2 grudnia 1887 
1. 20.637/2503 II b., do powszechnej podaje 
wiadomości.

Lwów, dnia 31 grudnia 1887.

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA

Lwów, 18 stycznia.
Mowa lorda Salisburyego, wy­

głoszona w Liwerpool stała się w 
Anglii przedmiotem bardziej wyczer­
pujących uwag, niż zagranicą, W En 
ropie skonstatowano tylko nie bez za 
dowolenia, że według opinii pierw­
szego ministra Anglii, pokój na jakiś 
czas jest zapewniony. Z naciskiem je­
dnak podniósł organ kanclerza Nie­
miec, że lord Salisbury miał racyę, 
<r(ly ostrzegał, ażeby nie oddawano 
sie pod tym względem zbytecznemu 
optymizmowi- Przyczynę tych zastrze 
żeń wyłuszczył dość jasno prezes ga 
binetu angielskiego. Widział je w ro­
zmaitych sprzecznościach narodowych, 
w prądach, których okiełznać niepo­
dobna" i nakoniec w ogólnym stanie 
nieufności. Do przyczyn tych nawiązał 
‘ uwagę o podkopaniu handlu i przę­

s ł u  angielskiego. Duch inieyatywy 
skrępowany jest niepewnością, łatwo 
zatem wytłómaczyć stagnacyę. Takie 
były uwagi. Podniosły je stronnictwa 
w Anglii, zaczęły roztrząsać ustęp po 
ustępie i niektóre przyszły do prze­
konania, że lord Salisbury usiłował 
zewnętrznemi przyczynami osłonie 
zbytecznie jaskrawe niepowodzenia
wewnętrzne.

W rozpatrywaniu stanu wewnętrz- 
wynaleziono w mowie loidanego

wprawdzie bardzo subtelną wskazów-
Irn ~  li i- , •  ' J

nej, krępowany jest gabinet. Oto lord 
Salisbury przyznał między innemi, że 
stronnictwo unionistowskie krępuje go 
w  akcyi jako przywódcę torysów. Do­
dał wprawdzie, iż stronnictwo czyni 
to w interesie ogólnym państwa, że 
patryotyczne zachowanie się lorda 
Hartingtona, jako głowy unionistów, 
ułatwia mu z drugiej strony wiele; 
ale wrażenie pozostało i odzywa się 
echem niezadowolenia wśród torysów, 
echem objawianej półsłówkami rado­
ści w obozie liberalnym. Stronnictwo 
to bowiem odnalazło i inny ustęp, 
mogący potwierdzić, jak dotkliwie u- 
czuwa gabinet brak zupełnej swobo­
dy. Potwierdzenie tego upatrują nie 
bez podstawy w ubolewaniu lorda, iż 
rząd znajduje się w przededniu tru­
dnej i niebezpiecznej sesyi parlamen­
tarnej, że skutkiem postawy stron­
nictw w Izbie niższej, stanowisko ga­
binetu jest tak dziwne, iż żaden po­
przedni rząd nie był zmuszony do tak 
nadzwyczajnej przezorności. Uważał 
tedy premier za stosowne przypomnieć 
konserwatystom, że w dziele obrony unii 
królestwa zależą od unionistów, że 
zatem wszystkie zarządzenia muszą 
nosić cechę tej partyi, od której o- 
statecznie zawisło utrzymanie wię­
kszości. Najboleśniej jednak było kon­
serwatystom, że Salisbury zaznaczył 
o, co podnosiły przedtem organa li­
beralne, że pierwsze lepsze głosowa­
nie mogłoby przekształcić stosunek. 
Słabą pociechą natomiast było dla to­
rysów zapewnienie, iż rząd w głoso­
waniu, w któremby nie pozyskał wię­
kszości, nie upatrywałby wotum nie­
ufności i że w takim razie nie spie- 
zyłby się z rozwiązaniem parlamen­

tu. Oświadczenie to, mieszczące w so­
bie obawę, potwierdziło równie na- 
łzieje stronnictwa liberalnego a nieS   _ . ". . I      z ' '      - o

nego centa (21 ct.) w. a. — Co się mniej- l Kę, czem nadto, oprócz sytuacyi ogól- dodało otuchy torysom. Tak więc, ca-
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lZACHODNIEJ
S Z K I C E

przez
ICajcŁmierscei, Clxłęa.o-wełci® gro.

II.
La Raneo, lkiuan, Lancale.

(Ciąg dalszy.)
Ponieważ jednak czas śniadania się 

zbliża, a moje towarzyszki z Reims trochę 
już znudzone artystyczną przechadzką, więc 
idziemy do hotelu „Bretagne“, dużej kamie­
nicy z balkonami, stojącej przy placu, na 
którym słońce piecze jak we Włoszech. Kil­
ku dragonów z torbami na depesze przejeż­
dża właśnie w pełnym galopie, jak gdyby 
miała być wojna z Niemcami.

Gastronomicznego wrażenia , jakie ro­
bią kiełbasy z Dinan opisywać nie chcę, bo 
na"to trzebaby mieć angielski żołądek, aby 
się z tym specjałem pogodzić. Zdaje mi się 
Wszakże, z pobieżnych pod tym względem 
spostrzeżeń, że nasz Zbaraż i Kraków mo­
głyby snadnie podkopać sławę bretońskiego 
miasta. , ,

Zobaczywszy jeszcze zamek, dosc do­
brze utrzymany, ale podobny do wielu in­
nych średniowiecznych fortec, wracam na 
statek z uczuciem spełnionego obowiązku i 
turysty — Powiadają, że uczucie obowiąz-1 
ku to najszczytniejsze i najprzyjemniejsze!

w )  każdym razie takie, które ani
było °zy Q°ści, ani w średnich wiekach nie 
d (m io^^ lsane aa czeD moralnych zasad i 
wv - 0 w nowszych czasach doszło do naj-
rv chi 10zkwitu, stało się artykułem w a- 
nip .ludzkości, o której mówią, że
było r a<;f wiary. — Trudnoby mi tutaj 
niPh/a°ZZf trz^ ać kwesfję, jaka zasada sil- 
stawe^ 7ezn$ ńla ludzkości stanowi pod- 
enałS" ez7 wiara w przyszła nagrodę za 
p ione dobre czyny, czy uczucie miłości 
izniego, czy spokrewnione z nią poczucie 

o owiązku — aa razje wystarczy, że wraca- 
h't,c z ,nan, powiedziałem sobie: iż na 
przyszłość będę mniej obowiązkowym w speł­
nianiu tego, co Baedeker zaleca i że do Di­
nan drugi raz nie pojadę.

. Czekała mnie w-szakże jeszcze jedna 
wycieczka, bez której okolic St. Mało się 
aie opuszcza, wyprawa do Cancale, gdzie są 
najsławniejsze parki ostryg, na północnych 
wybrzeżach Franeyi. Cancale głośne także 
z Pylcnyeh kobiet, ale to widocznie sława 
sos e miejscowa, przybywszy tam bowiem 
z wyobrażeniami powszeclmo-europej*kiemi,
piękności skol^a  ̂ owych okrzyczanych

Droga do Cancale prowadzi na Para- 
mieJsc°wość, wydrukowaną wiel- 

p  1 01 aj ni na globusie paryzkiego Figa- 
ł ?a ‘ dzisiejsi politycy i dziennika-
( 1Ule(̂  6użo różnorodnych talentów,

i emi/n ) ; \ JCZay SJnak nie należy u nich do 
y  .Y h zalet. Co dziennikarstwo stworzy. 

z™y,czfJ Jest mało cennem dla prawdzi- 
. r j s t j .  Podnoszę zaś tę właściwość 

gazeciarskiego świata, ponieważ nigdzie tylu 
co tam me znajdzie się ludzi, którzy sobie 
roszczą pretensyę do smaku, do artystycz­
nego znawstwa. — że  te uroszczenia nie i

zasłużone, o tem na każdym kroku przeko­
nać się można. Ludzie, zajęci polemiką, zatar­
gami stronnictw, polityką z dnia na dzień — 
tracą artystyczne poczucie. Kto nie wierzy, 
niech się stara zwiedzić kilka pomieszkali 
dziennikarskich lub politycznych znakomi­
tości, niech się uważnie przypatrzy np. zbio­
rom Thiersa, które zarząd Lourru, w poczu­
ciu wdzięczności dla wielkiego męża, wcielił 
do muzeum.

Wracam jednak do Paramee. — Trze­
ba rzeczywiście na to Figara, aby mając 
tyle prześlicznie położonych plaży na bre- 
tońskiem wybrzeżu, wyszukać właśnie na 
swój protegowany zakład płaski brzeg, po za 
którym ciągnie się droga pełna kurzu, wieś 
położona na równinie i trochę drzew ubo­
gich. Ogromny hotel, teatr i kilkanaście will 
postawionych w szeregu, stanowią dzisiaj 
wielce jednostajną całość, istną instytucję 
ziewania. Jedyną rozmaitością w tem Eldo­
rado, są rachunki hotelowe, mogące sprawić 
gościom chwile dramatycznych uniesień.

Z St. Mało do Cancale jedzie się ze 
trzy godziny, droga nie prowadzi nad mo­
rzem, ale pomiędzy wsie, pola uprawne psze­
nicą i tytoniem, obwiedzione staremi drze­
wami, jak wszędzie w Bretanii. Za towarzy­
sza na imperialu omnibusa mam aptekarza 
z pobliskiego miasteczka, o którym zrazu 
myślę, że jest artystą fryzyerem, tak wdzięcz­
ne ma bowiem poruszenia rękami, tak okrą- 
głeini mówi zwrotami, a z pod oka przypa 
truje się moiin włosom. — Wkrótce jednak 
przychodzę do przekonania, że szanowny 
sąsiad tylko tyle z włosami ma do czynie­
nia, że wynalazł nową pomadę. Sądzi on, 
że przewyższył o wiele fabrykaty znanego 
paryskiego chemika, p. Pinaud, i że prowadzi 
nowe badania kosmetyczne, które zapewnią

szczęście licznej jego rodzinie. — Tak miło 
spotkać człowieka, mającego jakieś ideały, 
choćby temi ideałami była ulepszona po­
mada !

Niebawem uwierzyłem, że mój apte­
karz zrobi rzeczywiście fortunę, bo w każdej 
wsi, w której się zatrzymujemy, wyjmuje z 
kieszeni jakieś pudełka i doręcza swoim 
klientom.

Cancale leży na wysokim brzegu, który 
się z jednej strony ku morzu pochyla. Mia­
steczko o ciemnych kamiennych domaeh, 
dość smutne robiących wrażenie. Na głów­
nym placu stawiają kościoł z siwego granitu 
o jakiejś niezdecydownnej architekturze, za 
kościołom skromna plebania, łąka, na której 
się pasie krowa księdza proboszcza, i widok 
na morze daleki, aż do Mont St. Michel i 
Granrille.

Zajeżdżamy na hotelowe podwórze, na 
które in się właśnie chwilowy targ odbywa, 
bo jakiś kupiec w niebieskiej bluzie rozłożył 
cały kram perkali, serwet i obrusów na swym 
wozie i nie inało ma klientów.

Ciekawością Cancale jest zatoka, w któ­
rej hodują ostrygi. Hodowla odbywa się na 
ogromne rozmiary i osobnem prawem jest 
uregulowaną. Ostrygi upodobały sobie po­
bliskie skaliste wybrzeża, gdzie się rozmna­
żają Pewnego dnia w roku, o pewnej go­
dzinie wypływa z Cancale 600—800 małych 
statków rybackich ku wybrzeżu, na które 
właśnie przyszła kolej. Rybacy zarzucają na 
spód morza pewien rodzaj żelaznych grabi, 
któremi odrywają poprzyczepiane do kamie­
ni ostrygi i zdobycz na wierzch wyciągają. 
Dzień to najważniejszy dla hodowcy ostryg. 
Po kilku godzinach wysłannik rządowy daje 
znak, że połów skończony w zatoce, gdzie 
grabie pracowały, znów przez kilka lat spo-



ła mowa 
raczej ze 
wnętrzne. 
ogólną,

liwerpoolska była doniosłą 
względu na sprawy we- 
niż z uwagi na sytuacyę

Sejm krajowy.
( X X I V  posiedzenie z dnia 17 stycznia.)

(L) W dalszym ciągu wczorajszego po­
siedzenia, pos. E. C z e r k a w s k i  przedło­
żył sprawozdanie komisyi szkolnej, w przed­
miocie nauczania języka niemieckiego w szko­
łach średnich; a Izba, po wysłuchaniu uwag 
pos. A n t o n i e w i c z a ,  który, nie czyniąc 
żadnych wniosków, wyraził tylko przekona­
nie, że środkami zalecanemi przez komisyę 
nie dopnie się celu, powzięła następującą 
uchwałę:

„Sejm , przyjmując zakomunikowane 
przez Wydział krajowy sprawozdanie Rady 
szkolnej krajowej, o stanie nauki języka nie­
mieckiego w szkołach średnich krajowych, 
do wiadomości, wzywa władze szkolne, by 
nie ustawały w usiłowaniach do podniesienia 
tej nauki skierowanych, lecz owszem szcze­
gólniejszą ją  otaczały opieką i przez zabez­
pieczenie jej poważnego w rzędzie innych 
przedmiotów szkolnej nauki stanowiska, przez 
pozyskiwanie i dobór światłych i dobrze u- 
kwalifikowanyeh do niej, zawodowych nau­
czycieli, przez pomnożenie stypendyów dla 
sposobiących się do niej kandydatów, na­
reszcie przez ustalenie racyonalnej i pra­
ktycznej metody i ścisłe przestrzeganie pil­
nego i umiejętnego wykonywania jej zasad, 
dążyły do tego, iżby nasza młodzież, po u- 
kończeniu krajowych szkół średnich w ca­
łym zakresie, jej pojęciu dostępnym, popra­
wnie i swobodnie władała językiem niemie­
ckim. “

Pos. W. D z i e d u s z y c k i  przedłożył 
sprawozdanie komisyi szkolnej o wniosku 
posła Romanowicza, w sprawie reformy szkół 
średnich, zakończone następującą rezolucją: 
Zważywszy, że uchwała sejmowa z d. 14 lipca 
1880, w której Sejm wypowiedział swoją opi­
nię o niezbędnej potrzebie reformy szkół śred­
nich, i o kierunku, w jakimby ta reforma od­
powiednio do potrzeb kraju dokonaną być po­
winna , dotychczas nie odniosła skutku; 
zważywszy, że według §. 11 lit. i) ustawy 
zasadniczej o Reprezentacyi Państwa z 21 
grudnia 1867, w związku z §. 12 tej usta­
wy, do zakresu działania Rady Państwa na­
leży tylko uchwalanie zasad nauczania w 
gimnazyach, zaś do Sejmów krajowych nale­
ży całe ustawodawstwo o szkołach realnych, 
a co do gimnazyów cały ten zakres ustawo­
dawczy, jaki Sejmom w sprawie szkół lu­
dowych służy ; zważywszy, że odrębność 
historyczna i narodowa kraju naszego i wła­
ściwości charakteru narodowego domagają 
się z wielu względów odmiennego naukowe­
go i dyscyplinarnego kierownictwa szkół 
średnich ; Sejm wzywa Rząd, aby przy za­
mierzonej reformie szkół średnich uwzglę­
dnił odrębne potrzeby i właściwości kraju 
naszego, zapewniając jak największy wpływ 
na urządzenie i prowadzenie szkół czynni­

kom krajowym, tak ustawodawczym jako też 
administracyjnym.

Bez dyskusyi przyjęła Izba powyższą 
rezolucyę.

Pos. Jan S t a d n i c k i ,  imieniem ko­
misyi budżetowej, przedłożył następujące 
wnioski w przedmiocie utworzenia stałego 
funduszu pożyczkowego dla spółek wodnych:
1. Sejm upoważnia Wydział krajowy do za­
ciągnięcia pożyczki w imiennej wartości 
700.009 zł. przez emisyę 41/* prc. obligów 
krajowych, oraz do udzielania z kapitału 
ztąd uzyskanego spółkom wodnym, na po­
krycie datków konkurencyjnych, spłacalnych 
w ratach pożyczek za opłatą procentów, od­
powiadających stopie procentowej kursu e- 
misyjnego tych obligów, wraz z ewentualną 
należytościę skarbową, tudzież dodatku na 
administracyą i utworzenie specyalnej re­
zerwy, która winna dosięgnąć 10 prc. sumy 
pożyczonej. 2. Sejm uchwala ustawę, upo­
ważniającą Wydział krajowy do zaciągnięcia 
powyższej pożyczki 3. Sejm wzywa Rząd, 
ażeby z uwagi na cel tej pożyczki krajowej, 
tudzież na postanowienie §. 11. ust. z dnia 
30 czerwca 1884 r. Dz. p. p. Nr. 116 wy­
jednał w drodze ustawodawczej uwolnienie 
obligów tej pożyczki od wszelkich opłat i 
należytości skarbowych, oraz zezwolenie na 
lokowanie kapitałów fundacyi zakładów pu­
blicznych, pieniędzy pupilarnych, fideikomi- 
sowych i depozytowych, oraz kaucyj służbo­
wych w mających się emitować obligacyach.
4. Poleca się Wydziałowi krajowemu, aby 
przy udzielaniu Spółkom wodnym dalszych 
pożyczek z aktywów pożyczki melioracyjnej 
z r. 1888 zastosował termina zwrotów ści­
śle do okresu umorzenia zaciągniętej przez 
kraj pożyczki.

Wnioski powyższe, wraz z projektem 
ustawy o zaciągnięciu pożyczki w kwocie 
700.000 zł., uchwaliła Izba bez dyskusyi, z 
wyjątkiem punktu 4, co do którego J. E. 
W o d z i c k i wniósł poprawkę stylistyczną, 
nie zmieniającą atoli intencyj, jakiemi po­
wodowała się komisya. Poprawkę hr. Wo- 
dzickiego przyjęła Izba.

Zgodnie z wnioskami komisyi przemy­
słowej, przedłożonemi przez pos. T. D z i e- 
d u s z y c k i e g o  uchwaliła Izba: 1) Sejm 
przyjmuje do wiadomości sprawozdanie Wy­
działu krajowego z czynności w zakresie u- 
dzielenia pożyczek i zasiłków dla rozwoju 
przemysłu krajowego. 2) Petycye: Kostrzew- 
skiego w Samborze, o udzielenie pożyczki w 
kwocie 5000 zł., ewentualnie 4000 zł,, na 
cele rozszerzenia fabryki i urządzenia odle­
wami żelaza; C. k. uprz. 1 fabryki cykoryi 
firmy Fest Mayerhof & Wittmayer w Tar­
nowie, o pożyczkę 25.000 zł. na podźwignie- 
nie przemysłu; Krampera, właściciela fa­
bryki haftów w Stanisławowie, o udzielenie 
bezprocentowej pożyczki w kwocie 6000 zł. 
ewentualnie o subwencyę 1000 z ł.; Pfeiffera 
cukiernika we Lwowie, o udzielenie pożyczki 
bezprocentowej w kwocie 500 zł.; Bandrow- 
skiego w Krakowie, o udzielenie subwencyi 
na urządzenie fabryki przyrządu do gasze­
nia ognia własnego patentowanego wyna­
lazku; Łokocza, konwisarza we Lwowie, o u- 
dzielenie subwencyi w kwocie 500 zł., ewen­
tualnie pożyczki w kwocie 1000 zł. celem 
rozszerzenia przedsiębiorstwa; Stowarzysze­
nia robotników szewskich „Równość" we

kój, aby w miejsce wyłowionych nowe mo­
gły uróść ostrygi. Zaprowadzono tutaj kil­
kunasto- a może kilkudziesięcio-polowe go­
spodarstwo.

Wyłowione ostrygi są po największej 
części małe, źle wyżywione, nie dość przy­
gotowane, aby mogły iść na stół smako­
szów. Trzeba je dopiero hodować.

Hodowla odbywa się w zatoce Can- 
eale. Z ogromnej zatoki morze w pewnych 
godzinach dość daleko ustępuje, a właśnie 
gdy wchodzę na groblę, morza niema i za­
toka przedstawia się jak olbrzymie błota, 
pozbawione wszelkiej roślinności, w których 
tu i owdzie spoczywają rybackie łodzie. 
Przenikliwy zapach wody morskiej czuć w 
powietrzu, bo słońce mocno przypieka i błota 
osusza. Jak daleko okiem sięgnąć, przestrzeń 
podzielona na małe kwadraty, jakby ogród­
ki, opasane niskiemi palami. W tych zagro- 
dzeniach widać kobiety w błocie grzebiące, 
albo eały ich szereg, idących jedna za dru­
gą z koszykami na głowach.

Pejzaż stworzony dla Bretona, każda 
z tych kobiet idących ciężko w sandałach 
bynajmniej nie urocza, a przecież całość o- 
brazu w wysokim stopniu poetyczna. Tutaj 
dopiero umie się oceniać ogromne poczucie 
natury, jakie odznacza znakomitego francu­
skiego mistrza.

Gdy rybacy wrócili z połowu w ów 
dzień uroczysty o którym wspomniałem, 
każdy z nich zabiera zdobycz i gdy woda 
ustąpi, zanosi do swego na dnie morskiem 
ogrodu. Tam kobiety czyszczą ostrygi i ukła­
dają je w błocie tak, aby każda swobodnie 
rozwijać się mogła. W ten sposób cenne 
moluski dochodzą do potrzebnej wielkości, 
znajdując się w warunkach, które im najle­
piej dogadzają.

W ła śc ic ie l takiego ogródka, takiego 
parku, chodzi tam jak do inspektów, albo 
do szparagami. Zrzuca z ostryg przedmioty, 
które morze przyniosło, mogące szkodzić ich 
rozwojowi, starannie pielęgnuje muszle, któ­
re jeszcze nie są do użycia, a wyjmuje zu­
pełnie dojrzałe.

Kobiety, które widzę pomiędzy ogród­
kami, jak idą jedna za drugą, niosą już 
wyrosłe ostrygi, aby je zaraz posłać do hall, 
do Paryża.

Schodzę także na dół w ten labirynt 
błotnistych kwater. — Wszędzie mnóstwo 
porozbijanych  ̂muszli, istne pobojowisko 
skorupiaków. Gdzieniegdzie leży trup jakiej 
płaskiej ryby, albo węgorza, gdzieniegdzie 
kawałek starego koszyka, albo szczątki san­
dałów, garnka, kapelusza. Daleko się zapu­
szczać nie mogę, gdyż błoto coraz większe, 
gdzieniegdzie woda jeszcze stoi, i chyba 
w jakiemś nieprzemakalnem obuwiu można- 
by się puścić pomiędzy owe posępne pola, 
na których milcząco rosną ostrygi.

Oczywiście w hotelu bez pytania po­
dają natychmiast chablis i miejscowy przy­
smak, ani lepszy, ani tańszy, aniżeli w Pa­
ryżu.

Idę jeszcze wałęsać się trochę po uli­
cach miasteczka, a gdy za półtorej godziny 
wracam nad morze, nie widać już ani bło­
ta, ani parku ostryg, ani bab, mogących 
pozować Bretonowi, ale cała zatoka wyglą­
da jak każda inna, a na morskich falach 
unoszą się te same rybackie statki, które 
przed chwilą nieporadnie w błocie spoczy­
wały.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

Lwowie, o udzielenie subwencyi lub bezpro­
centowej pożyczki, przekazał Sejm Wydzia­
łowi krajowemu do załatwienia, po wysłu­
chaniu komisyi krajowej dla spraw przemy­
słu domowego i rękodzielniczego.

Zgodnie ze sprawozdaniem komisyi gmin­
nej (sprawozd. L a s o c k i )  w sprawie pety- 
cyi rady gminnej m. Podgórza, co do spra­
wowania tamże czynności policyjnych, u- 
chwalił Sejm : 1) Wzywa się Rząd do przed­
łożenia Sejmowi na najbliższej sesyi usta­
wy, normującej policyjny własny zakres dzia­
łania gminy m. Podgórze, przekazującej zaś 
równocześnie, w myśl końcowego ustępu §. 
27 ust. gmin. z r. 1866, załatwienie niektó­
rych pojedyńczjmh działów policyjnych tam­
że Ekspozyturze krakowskiej Dyrekcyi Po- 
lieyi. 2) Wzywa się Rząd, by zwiększył per- 
sonal straży bezpieczeństwa, przydzielony 
Ekspozyturze policyi w Podgórzu.

Dalej powziął Sejm bez dyskussyi na­
stępujące uchwały:

Upoważnił Wydział krajowy do udzie­
lenia Towarzystwu gorzelników polskich 
subwencyi w kwocie 300 zł. na wydawnic­
two czasopisma Gorzelnik; odstąpił Rządo­
wi do możliwego uwzględnienia petycye, 
domagające się utworzenia urzędów podat­
kowych : w Mielnicy, Tuchowie, Bukowsku, 
Zabłotowie i Mszanie dolnej; petycye Wy­
działów powiatowych: w Kałuszu, Turce 
Zbarażu, o obniżenie odsetków zwłoki od 
rządowych podatków; odstąpił Wydziałowi 
krajowemu, z poleceniem powiadomienia 
petentów, równie jak Wydziału powiatowego 
w Sanoku o uchwale powziętej w tej spra­
wie przez Izbę deputowanych Rady państwa; 
petycyę gminy Pakoszówka, o odpisanie 
kosztów szupasowania rodziny Romańczy- 
ków, w kwocie 30 zł., przekazał Sejm Wy­
działowi do zbadania i odpowiedniego za
łatw ienia, a petycyę gminy Szydłowca < 
wyjednanie pozwolenia wypędzania owiec 
nierogacizny na pastwisko położone za kor­
donem, odstąpił Rządowi do urzędowania 
Dalej przyjął Sejm na fundusz krajowy 
kwotę 1255 z ł. , należącą się gminie miasta 
Wiednia od gminy Ruda, za utrzymanie 
Fani Strahm. Petycyę gminy m. Doliny, 
o przeniesienie zapory mytniczej na miej­
sce przez wys. Ministerstwo skarbu wska­
zane, odstąpił Sejm Rządowi do zbadania i 
załatwienia. Następnie przeszedł Sejm do 
porządku dziennego nad petycjami gmin: 
M ostki, o przyznanie gminom prawa pre­
zentowania duszpasterzy; gm in: Kiełków, 
Męciszowa, Kandyn, Tuszyna i Dębica, 
w sprawia należytości za dowóz kamieni na 
drogę krajową. Wydziałowi krajowemu do 
właściwego zarządzenia i urzędowania, 
przekazał Sejm: petycyę gminy Jawor i
I. Moroza, z powodu nadużyć wójta.

Poseł K o z ł o w s k i  przedłożył spra­
wozdanie komisyi administracyjnej z pro­
jektem ustawy o stosunkach służbowych.

Poseł A n  t o n i  e w i c z w n iósł, ażeby 
rozprawę nad tym przedmiotem odroczyć 
do czwartku.

Nad tym formalnym wnioskiem wywią­
zała się dłuższa dyskusya; ostatecznie po­
stanowił JE. M arszałek, że rozprawa nad 
tym projektem ustawy odbędzie się na wie- 
czornem posiedzeniu.

P. Adam S k r z y ń s k i  z tow. wniósł 
interpelacyę do JE. Namiestnika w sprawie 
nieprzestrzegania rozporządzenia ministe- 
ryalnego z dnia 31-go października 1887, 
tyczącego się opłat cłowych od próżnych 
beczek naftowych.

Koniec posiedzenia o godziaie 1 m. 30 
z południa.

(Posiedzenie wieczorne).

(L.) Początek o godzinie 8 min. 45 w 
nocy.

Izba przystąpiła do rozpraw szczegó­
łowych nad projektem ustawy o stosunkach 
służbowych. Do §§. 1, 2, 3, czynili poprawki 
pp. W Gnoiński, Lasocki, Tom. Rozwadow­
ski, które atoli nie utrzymały się.

W dyskusyi nad §. 8 zabrał głos pos. 
A b r a h a m o w i c z  i zaznaczył przede- 
wszystkiem, żc przedłożony projekt ustawy 
zawiera w sobie mnóstwo usterek, których 
przy najsumienniejszych obradach w pełnej 
Izbie poprawkami uchylić niepodobna. Po­
szczególne postanowienia są z sobą w 
sprzeczności, są niejasne i dopuszczają naj­
dowolniejszą interpretacyę.

Na udowodnienie tych zarzutów przy­
tacza mówca §. 8, który tak opiewa: „Za­
warłszy umowę służbową, obowiązani są : 
służbodawca przyjąć sługę, sługa zaś wstą­
pić do służby. W razie ociągania się stro­
ny od wypełnienia obowiązku , winna wła­
dza niezwłocznie ociągającą się stronę (a 
więc służbodawcę, albo sługę) do dotrzy­
mania umowy zawezwać i w razie oporu 
środkami przymusowemi i grzywną do 70 
zł. lub odpowiednią karą aresztu do dni 14 
do tego przynaglić.11 A więc w tym §. obie 
strony: służbodawca i sługa, są postawione 
na równi, ale już w następnym §. czytamy,

że „sługa, nie jawiący się do służby, pod­
pada g r z y w n i e  do 5 zł. lub karze aresztu 
do 14 dni.11 A więc cóż właściwie ma się 
stać na wypadek, jeżeli sługa nie dotrzyma 
umowy? Czy ma on w myśl §. 8 „grzyw­
ną do 70 zł. lub odpowiednią karą aresztu 
do dni 14 do tego być przynaglonym, “ czy 
też w myśl §. 10 „podpaść grzywnie do 5 
zł.?“ W pierwszym wypadku postanowienie 
jest na każdy wypadek zanadto surowe, bo 
mówi ono, iż do dotrzymania umowy win­
na władza przynaglić stronę „środkami przy­
musowemi i grzywną do 70 ,zł.“ a więc na­
raz obłożyć ją aż dwoma karami. Ale zana­
lizujemy jeszcze inne paragrafy: I tak po­
wiada §. 9: „Jeżeli służbodawca z p o w o ­
du  w y p a d k u  o d n o s z ą c e g o  s i ę  do  
s we j  o s o b y  — sługi przyjąć nie może, 
winien sługę o tern niezwłocznie uwiado­
mić." Co to ma znaczyć: „z powodu wy­
padku odnoszącego się do s w e j  osoby?11 
Albo w dalszym paragrafie 23 jest zawarte 
postanowienie, że „na wypadek śmierci 
służbodawcy winni jego spadkobiercy wy­
płacić słudze zasługę i dać wynagrodzenie 
za wikt, a to przy służbie rocznej za 3 mie­
siące, przy krótszej, za miesiąc.11 A cóż się 
stanie na wypadek, jeżeli sługa nie był na. 
wikt zgodzony? Za cóż spadkobiercy mają 
mu płacić ekwiwalent za wikt, który mu się 
nie należał? I takich to usterek jest pełno 
w przedłożonym projekcie. Poprawkami nie 
zdołamy takowych naprawić, i dlatego, trzy­
mając się zasady, wypowiedzianej przez J.
E. Grocholskiego, że lepiej nie mieć wcale 
żadnej ustawy, niż ustawę złą i niejasną, 
czyni mówca wniosek: Przedłożony projekt 
ustawy o stosunkach służbowych przekazuje 
Sejm Wydziałowi krajowemu do lepszego 
zbadania, poczynienia w nim odpowiednich 
zmian, i przedłożenia go na najbliższej se­
syi, a w razie odroczenia sesyi sejmowej, 
bezpośrednio po zebraniu się Sejmu.

Pos. R o m a n o w i c z  popiera jak naj­
usilniej wmiosek odraczający pos. Abrahamo- 
wicza, chociażby już tylko z tego powodu, 
że przedłożony projekt ustawy jest może u- 
nikatem pod względem stylistycznym. I tak 
n. p. niechaj kto zrozumie postanowienie, 
zawarte w §. 36, który tak opiewa:

„Jeżeli sługa przebywa w gminie, w 
której nie jest przynależnym, lub na obsza­
rze dworskim, nietworzącym jednej gminy 
katastralnej z gminą przynależności, odnie­
sie się, co do sług przebywających na ob­
szarze gminy, Zwierzchność gminna gminy 
pobytu, co do sług przebywających na ob­
szarze dworskim, przełożony obszaTU dwor­
skiego, co do sług wreszcie przebywających 
we Lwowie i Krakowie, c. k. Dyrekcya po­
licji, na prośbę interesowanego sługi, do 
Zwierzchności gminnej gminy przynależno­
ści, względnie co do sług do Lwowa i Krakowa 
przynależnych, do właściwej c. k. Dyrekcyi 
policyi, a otrzymawszy od niej upoważnie­
nie, Zwierzchność gminna, względnie c. k. 
Dyrekcya policyi wyda słudze książkę służ­
bową... i t. d. jeszcze sześć wierszów. Zdaje 
się — powiada mówca — że w tej Izbie nie 
ma nikogo, ktoby zrozumiał, o co tu wła­
ściwie chodzi, a cóż dopiero powie na to 
wójt, który ma wykonać niniejszą ustawę? 
Rozbierając dalsze §§. a mianowicie 27, 28, 

29, wykazuje mówca, że postanowienia w 
nich zawarte są drakońskie w obec sług i 
są niebezpieczną bronią w rękach niesu­
miennych służbodawców; są to postanowie­
nia, skierowane przeciw sługom, a nie dla 
sług. Ustawa zawiera nadto wiele zagadko­
wych, a dla ludzi niewykształconych zupeł­
nie niezrozumiałych postanowień. I tak n. p. 
w jednym z paragrafów jest mowa, że służ­
bodawcy wolno zastosować §. 413 ustawy 
karnej. Gdybyśmy mieli nawet jak najlepsze 
wyobrażenie o wykształceniu naszych sług, 
to zawsze jeszcze nasunie się wątpliwość, 
czy Kaśka lub Fedko jest należycie obzna- 
jomiony z ustawą karną. Przypuśćmy, że 
Kaśka i Fedko umieją czytać i że przeczy­
tali swoje książeczki służbowe, w których 
są wydrukowane postanowienia niniejszej u- 
stawy; dowiedzieli się tedy, że w obec nich 
est dopuszczalny §. 413 ust. karn. Ale co 

zawiera ten paragraf, tego ani Kaśka, ani 
l?edko nie wiedzą, a dowiedzą się dopiero 
wówczas, gdy pewnego poranku służbodawca 
każe wyciągnąć ławkę i... A więc ustawa 
niniejsza wprowadza nawet chłostę, byle 
nieszkodliwą, jak tego wymaga §. 413 ust. 
karn. Jest to więc pułapka na nieoświeco- 
nych ; daleko lepiej byłoby powiedzieć Kaś­
ce otwarcie, że w pewnych razach może 
się spotkać z rózgą.

Pos. St. Ba de n i sprzeciwia się wnio­
skowi pos. Abrahamowicza, a rozbierając 
krytyczne wywody poprzednich mówców, 
zapytuje, czy wśród takich warunków jest 
w ogóle możliwe ułożenie ustawy. Któż wła­
ściwie ma ułożyć dobrą ustawę? Wydział 
krajowy — nie, bo on to ułożył niniejszy 
projekt ustawy i jak się pokazuje, projekt 
jest do niczego; komisya — również nie, 
bo i ona pracowała długo, a nie wypracowała 
nic doskonałego. Pocóż więc odsyłać spra­
wę do Wydziału? Wszakże nie ułoży on nic 
mądrzejszego; komisya nie wypracuje r ó



wuież nic takiego, coby różniło się od ni­
niejszego przedłożenia, a więc jedynym spo­
sobem wybrnięcia z sytuacyi jest przepro­
wadzenie szczegółowej dyskusyi '. naprawie­
nie złego stosownemi poprawkami. Wniosek 
P- Abrahamowicza wygląda na „szybera" a 
mówca nie jest zwolennikiem „szyberow". 
Jeżeliby Izba zechciała koniecznie odroczyć 
całą sprawę, to mówca jest zdania, że na­
leżałoby niniejsze przedłożenie odesłać ra­
czej do komisyi, a to dlatego, ażeby w ra­
zie odroczenia Sejmu, sprawa ta, bez formal­
ności wymaganych przez regulamin, mogła 
wejść na porządek dzienny.

Pos. Tom. R o z w a d o w s k i  sprzeci­
wia się jak najusilniej wnioskowi p. Abra- 
hamowicza; ustawa dla sług jest bardzo po­
żądaną; przedłożony projekt jest jasny i od­
powiada najzupełniej naszym potrzebom; 
pewne usterki można naprawić w dyskusyi 
szczegółowej poprawkami.

J. E. Adam ks. S a p i e h a  odpiera za­
rzut, jakoby Sejm chciał urządzać „szybery". 
Mówca przychyla się w zupełności do wy­
wodów pp, Abrahamowicza i Romanowicza 
że przedłożony projekt ustawy nie da się 
naprawić poprawkami; jest on pod każdym 
względem tak wadliwy, że Izba przyjąć go 
nie może. Lepiej poczekać jeszcze rok na 
wypracowanie ustawy dobrej, niż wydać 
monstrum ustawy.

zanie dla Najdostojniejszej Osoby Najjaśniej­
szego Pana, którego Monarsza mądrość i 
głębokie poczucie sprawiedliwości stały się 
źródłem łask, jakie spłynęły na kraj nasz
pod Jego berłem.

W wykonaniu powziętej uchwały, ko­
m isja sądzi, że nąjodpowiedniej spełnia po­
wierzone sobie zadanie postawieniem wnio­
sków w sprawie dla Monarchii pożytecznej 
a dla kraju wielce doniosłej: dając naszej 
młodzieży możność kształcenia się do wyż­
szej służby wojskowej i wskazując jej do
tego drogę.

Komisya wnosi zatem znane naszym
czytelnikom przedłożenie o ustanowieniu 
fundacji wieczystej Imienia Jego Cesarsko 
i Królewsko Apostolskiej Mości Cesarza 
Franciszka Józefa I, przeznaczonej na kształ­
cenie młodzieży polskiego i ruskiego " po­
chodzenia z Galicyi bez różnicy wyznania 
obrządku i stanu w zakładach wojskowych' 
i przeznacza na ton cel po wieczno czasy 
rocznych dwanaście tysięcy zł. w. a. "

z obeemj sytuacji.
Pol. Corr. pisze: Z uprawnionego

źródła odbieramy następujący telegram: 
strum ustawy. '  '  R o sz o n y  w Journal des Debats list

ca Z/ ° M i k i’ j f °  sprawozda* : tureckfw  *Wiedniu w"stos!!wat do*1’Wysokiej
U jH  przedmiotem ^

Projekt ustawy jest elaboratem Wydziału być rzekoma wymiana myśli między Rzą- 
kr aj owego. Mówca ubolewa tylko, że zarzu- dem wiedeńskim a Ro s s y ą w sprawie oku- 
tów, jakie poczyniono temu elaboratowi nie powanych przez Austio-Węgry prowmcyj. 
wygłoszono w rozprawie ogólnej, lecz do- Możemy oświadczyć, iż całe to doniesienie
piero w debacie szczegółowej, i ’t0 doniem Jest czystym wymysłem.

R « lie i° p 0l . Corr. zamieszcza list z Peters­
burga, w którym daje pogląd na chwilową 
sytuacyę, zaznaczając przytem , iż obecnie 
tak samo nie ma żadnych na to danych, 
aby można oceniać położenie w sposób op­
tymistyczny, jak przed kilkoma tygodniami 
nie było powodu do obawiania się nagłego 
wybuchu wojny. List t e n , w którym po­
wiedziano dalej, iż gdyby chciano liczyć się 
z głównem żądaniem Rossyi co do usunię­
cia księcia Koburga z Bułgaryi, gabinet 
petersburski okazałby się bardziej skłonnym 
do porozumienia w innych spornych punk­
tach kończy się następujacemi słowami: 
Obecne pomyślniejsze zapatrywania na sy­
tuacyę mają "w tem gównie swe zrodło, iż
ostatniemi czasy objawiało się więcej poko­
jowe usposobienie, niż przedtem; w rzeczy­
wistości jednak należy oczekiwać faktów 

kroków, które mogłyby_nadać powyższym

wiu i że osobiście mógł się przekonać o je­
go krzepkośei i świeżości umysłu. — Z am­
basadorem austryackim, Wolkensteinem któ- 
•y właśnie teraz wyzdrowiał po chorobie 
spowodowanej spadnięciem z konia mówił 
car wyłącznie o tym wypadku. Słowem nie­
podobna wysnuć z noworocznego przvje- 
cw jakichkolwiek wniosków o usposobieniu 
cara Natomiast inna okoliczność nie jest 
pozbawioną znaczenia. Wszyscy namiętnie 
jak silne w przeszłym roku sprawiło wra­
żenie, gdy p. Giers nie otrzymał na Wiel­
kanoc orderu św. Włodzimierza. I klasy któ­
ry opinia publiczna dla niego przeznaczyła. 
Mniemano, że otrzyma teraz w dzień Nowe­
go Roku ów wysoki order, tem bardziej iż
ministrowie bywają często właśnie na Nowy 
Rok obdarzani dekoracjami.

Z Petersburga piszą do Polit Corr 
l i  w  pałacu zimowym danych będzie w cią­
gu obecnego karnawału sześć balów dwor­
skich. Dalej donoszą, iż dotychczasowy am­
basador włoski, Greppi, wręczy w tych dniach 
carowi swe pisma odwołujące, a bezpośred­
nio potem przybędzie nowy reprezentant 
Włoch Marochetti, dotychczasowy posej w
Kopenhadze.

Dnia 12 b. m. powrócił lord Randolf 
Churchill z Moskwy do Petersburga. Mówią 
iż angielski mąż stanu wyraża się z wjeR 
kiem zadowoleniem o wrażeniach, odniesio­
nych z wycieczki do Moskwy, i przytaczają, 
iż lord opuszczając drugą stolicę rossyjska 
miał powiedzieć: „Serce Rossyi jest zdro­
we, a bardzo gorące to serce."

przy _
Po tych wywodach przyjęła Izba 

znaczną większością odraczający wniosek 
p. Abrahamowicza.

Z kolei uchwala Izba, zgodnie z prze­
dłożeniem komisyi bankowej (sprawozdawca 
poseł Łubieński), zmianę §§. 3, 50, 51, 52 
1 03 statutu Banku krajowego, w tym mia­
nowicie duchu, że odtąd Bank krajowy bę­
dzie mógł przyjmować gotówkę na wkładki 
oszczędności, asygnaty kasowe i na rachu­
nek bieżący.

W końcu uchwaliła Izba bez dyskusyi 
przedłożone przez posła A b r a h a m o w i c z a  
1Daieniem komisyi budżetowej preliminarze : 
szkoły rolniczej, szkoły ogrodniczej i fol­
warku w Czernichowie. Tylko przy preli 
mma/ zlL  folwarku czernichowskiego wyraził
Wydział k rfi°Z 16 b l 0 Clzkii. życzenie- ab}7 i kroków, któ.~ - -o - , .- - .  . -
wił trafm ,; Wy na Przysz'ły fok przedsta- zapatrywaniom nieco silniejszą, niż dotych
budżetu 6 Podstaw7 do zestawienia czas, podstawę.

Koniec uosinH dak nam doniosła depesza z Peters-
minut 20 w nocv- ° S k in ie  10, burga, umieszczona tylko w części wczoraj-
we czwartek. ’ stSPne posiedzenie szego nakładu, car wystosował reskrypt do

gubernatora Moskwy, wyrażając zupełną na­
dzieję , że w bieżącym roku będzie mogła

Wczorai /a7nne7vliśmv u Eossya ’ dzi?ki pokojowi, poświęcić wszyst-
k raj owy, iż książę Eustachy S o s z k o '1 w kl° Ŝ o s ily  rozwojowi wewnętrznemu.

■   v J an£ru'Szlf0 w Ofieyalny D zie n n ik  W a rsza w sk i  ogła-, . . . i—  w a r _ło’S*|PS* ^ i^ " ^ ~ ^ ^ ^ d̂ ^ 0®^e^SDrzed- '  —  -zył sprawozdanie komisyi, wybranpi w ™in sza P[zernówienie generał-gubernatora
postawienia wniosku co do uczczenia 40lei rn- szaW ego, Ilurki, w odpowied

zmcy wstąpienia na tron J. 0. i Król Ano ro(jzne Przemówienia gratulacyj 
stnlsir,Q, T\Kn&ń r,„_ •Apo" gubernator powiedział: „Win

w celu szawskiego, Hnrki, w odpowiedzi na nowo- 
- roczne przemówienia gratulacyjne. Generał-

stolskiej Mości Najjaśniejszego Pana
Dziś uzupełniamy tę relaeye, podając 

motywa, zawarte w sprawozdaniu komisyi.
Motywa te opiewają:

Na posiedzeniu z dnia 16 grudnia 4887 
postawił Marszałek krajowy Jan h r. Tarnow­
ski, wspólnie z Najprzewielebniejszym księ­
dzem Metropolitą Sylwestrem Sembratowi- 
czem, zastępcą Marszałka krajowego, wnio­
sek, który wraz z motywami opiewa:

Wysoki Sejmie!
„W dniu 2 grudnia 1888 r. przypada Również

40ta rocznica wstąpienia na tron Jego Ce- .....
sarsko i Królewsko Apostolskiej Mości Naj­
jaśniejszego Cesarza i Króla, a dzień ten 
pamiętny będzie przez wszystkie ludy Mo 
narchii uroczyście obchodzony.

Kraj nasz, przejęty najżywszą i najgo 
rętszą wdzięcznością za tyle doznanych łask, 
za ojcowską opiekę, juką najmiłościwiej natn 
panujący Monarcha zawsze go otaczał, pra­
gnie z danej sposobności skorzystać i w 
chwili tak uroczystej złożyć u Stóp Tronu 
nowy dowód swej miłości do Monarchy 
przywiązania do Dynastyi, wdzięczności za 
przeszłość, a wiary i zaufania w przyszłość.

telegrafują z Ber- 
m.: Giełda była dzi-

gubernator powiedział: „Winszuj?
nowo rozpoczętego roku; życzę , ^
jogo poprzednik, przyniósł nam■ . * bo_
w sprawie naszego wciąż P0&tęPaEi, 7  ri„(ial 
jowego_ wydoskonalenia , ażebyśmy 
napełniali radościa serce Jego Cesa  ̂^ 3 
ści i sławą okrywali naszą ojczyznę 

Do Fremdenblatlu 
lina pod dniem 16 b. m.. — Ainveh 
siaj zaniepokojona z powodu niepomy J  
politycznych wiadomości; przedewszystt 
oczekują w rychłym czasie dymisji u  ■_ ■ • 

ównież i na giełdzie wiedeńskiej i lon y 
skiej kolportowano taką samą wiadomość.

Z Petersburga telegrafują do
W tutejszych decydujących kołach 

zaprzeczają stanowczo, jakoby Rossy a 
magała się zezwolenia Mocarstw do o^ipa- 
cyi Bułgaryi. p0 poczynionych uoswiaacze 
niach okupacya nie byłaby dla Rossyi w ża­
dnym. razie pożądana, albowiem w - el®rtT 
burgu nie mają b yn ajm n iej ochoty do aa - 
szych ofiar.

Pressc:

Lwów, 18 stycznia

— U roczystość J o rd a n u  (Bohoja-
włenie I lo sp o d u )  obchodzoną b y ła  dziś 
szem mieście z w łaściw ą kościołow i -v, 
niemu okazałością, przy w ielkim  udziale poboż­
nych. Celebrował najprzow. ksiądz m etropolita1 
Seinbratowicz w asystencyi kapituły i bardzo! 
licznego orszaku duchow ieństw a, a  dostojnicy' 
władz, posłowie sejm ow i, oraz przedstawiciele 
Rady miejskiej, Uniwersytetu i innych instytu- 
cyj publicznych i borporacyj brali udział w  u- 
roczystym obchodzie. Jak zwykle, oddział gar­
nizonu lw owskiego tw orzył szpaler w zdłuż ulicy 
Ruskiej i  dawał salwy wśród dźwięków hymnu 
ludowego.

(s) Z« śwria ta  Dublańczycy mogą hyc 
zadowoleni. Bal wczorajszy przeszedł wszelkie 
oczekiwania. Była to świetna premiera, którą 
chciał zobaczyć cały Lwów; to też już o go­
dzinie 10-tej sale kasyna Miejskiego, ładnie 
przybrane w einbleinata gospodarcze, były prze­
pełnione doborową publicznością, do której licz­
nego również dostarczyło kontygensu obywatel­
stwo  ̂ wiejskie, pragnące stwierdzić i na sali ba­
lowej solidarność interesów rolniczych. Po polo­
nezie, prowadzonym przez prezesa komitetu ku­
ratora lir. Skarbka z panią Marszałkowa hr. 
Tarnowską, rozpoczęły się. tańce. Z początku 
był to rodąj steiple-chasc, wktórempary tań­
czących musiały z całą zręcznością brać prze­
szkody i omijać zwycięzko terenowe trudności. 
P. Adolf Abrahamowicz, otoczony swoim szta­
bem, pilnował wzorowo porządku, a po kadry­
lu mógł już w całej wspaniałości rozwinąć się 
mazur, w którym wzięło udział przeszło sto 
par! Po kolaeyi tańczono jeszcze kotyliona i 
białego mazura, który zakończył pamiętny ten 
bal w annałach karnawałowych.

— W spraw ie uosryeh wyborów do 
lwowskie] Izby  handlowej i  przem ysło­
wej, podaje Magistrat do powszechnej wiado­
mości, że wedle odezwy c. k. komisyi wybor­
czej z dnia 10 stycznia 1888, mogą wyborcy 
oddać lub przesłać karty głosowania za 
dnictwem magistratu w

i  u m #  J u  a, j ^ ......
O' dać lub przesłać karty głosowania za posre-
<. nictwem magistratu w terminie do dnia 23.
stycznia b. r., albo też głosować osobiście (u-
stme lub pisemnie) w obec komisyi wyborczej,
urzędującej w biurze Izby handlowej i przemy-- '  sfycZ-

Zt . '“ -zueiem mezacnwianoj wi 
lra to-Ŝ - w sercacń naszych ufność, z ja

”  Je g o ^T u  z E n e . 10̂  FZ6Z 0patr*nOŚ<i
d n o m y £ y ;tyi! \  uczuciom dać wyraz je-
sly, stawiamv J&W ! J0 ^  SP° P ^ mosek naglący:

Wybjn' Soj m raczy uchwalić:
składać -Ŝ
zastanowić si
rocznicy ■* naa

komisyę, z 12 członków 
której zadaniem będzie

rocznicy Ł sposojiem uczczenia 40

Król. Mości KP-enia na trori Jeg0 Ces‘ • 
odpowiedni R* Pana * postawić Sejmowi

Jedno 'v.Qioski“- 
sku Sejm uchwaleniem tego wnio-
jak Pożądanym i 0 -Zył  z t o ż y ć d o wó d ,  
lająea mu ju- . Jest sposobność, pozwa- 

Oojawić wdzięczność i przywią-
nGazeta Lwowska" z dnia 19 stycznia 1888

ete rsb u rg a.
(Przyjęcie noworoczne. — Bale dworskie. Ze świata 

dyplomatycznego. — Lord Churchill.)
Do Schlesische Ztg. piszą z Petersbur­

ga : Dzień Nowego Roku wywołał tu liczne 
rozezarowania. W szerokich kołach mniema­
no, że przy przyjęciu ciała dyplomatyczne­
go powie coś car o obecnem położeniu i 
położy nacisk na swe pokojowe usposobie­
nie. Car Aleksander zachował się jednak ze 
zwykłą rezerwą. Do każdego ambasadora, po­
sła lub reprezentanta powiedział kilka słów, 
bez wszelkiego politycznego odcienia; «o 
najwięcej możnaby się tego dopatrzeć w sło­
wach, wypowiedzianych do ambasadora nie­
mieckiego, generała Schweinitza, któremu 
wyraził radość z powodu , iż niedawno wi­
dział cesarza Wilhelma w wybornem zdro-

urzędującej w biurze lzoy nauuivr.-j - . 
woj (ratusz, II. piętro, II schody) dn. 26 stycz­
nia 1888 r. Wyborcy, którzy zamierzają wWro­
dzę magistratu głosować, mają oddać lub te 
nadesłać karty głosowania, otwarte  ̂ lub zapie­
czętowane, a należycie wypełnione i podpisane, 
wraz z kartami lęgitymacyjnemi, do dnia . 

i stycznia b. r. (włącznie), do departamen a .
! przemysłowego (ratusz, II piętro) w godzmac 
■urzędowych. Karty głosowania po tym terminie 
wcale przyjmowane nie będą. Karty legityma­
cyjne, któreby nie mogły być z jakiegokolwie 
powodu do dnia 23 stycznia b. r. wyborcom 
doręczone, zatrzymane będą w departamencie 
przemysłowym, zkąd je uprawnieni, za zgłosze­
niem się i przedłożeniem arkusza podatkowego, 
najdalej do dnia 25 stycznia do godziny 6 po
południu podnieść będą mogli.

— Ilueh  pociągów na szlaku kolei
państwowej Stanisław ów  - Buczaez, otwarty zo­
sta ł z dniem dzisiejszym. N a szlaku Buczacz- 
Husiatyn przeszkody nie są jeszcze usUDięte. 
Również z dyrekcyi kolei Ozerniowieekiej dono­
szą nam, że na całej linii głównej tej kolei, 
jakoteż na lokalnych kolejach kołomyjskieb, pra­
w idłow y ruch pociągów został z dniem dzisiej­
szym przywrócony.

— Robota tkacka za pomocą ręcz­
nego aparatu Bardzo piękna i eleganckie, a 
przytem co do zajęcia wcale nie trudzące, są 
wyroby tkackie za pomocą ręcznego aparatu. 
Jakkolwiek sposób ten pracy dopiero od nie­
dawna wszedł w używanie, zyskał od razu bar­
dzo wiele zwolenniczek. Powodzenie to zawdzię­
cza robota ta nadzwyczaj prostej technice, jak 
niemniej i okoliczności, iż aparat wyrabia, nie 
trudząc pracującego, wielką ilość takich przed­
miotów, które uzyskiwało się przedtem nużącą 
rohotą na drutach. W ogólności jest to zajęcie 
dla pań wszystkich stanów, nawet starszych, 
którym wzrok już nie dopisuje. Pominąwszy o- 
koliczność, że wyrabia się w ten sposób dla u- 
żytku domowego przeróżne przedmioty własno- 
ręczuie, jak: szalę, zarzutki, okrycia głowy, u- 
biory dla dzieci i kobiet, kapy, dywaniki 1 1. p., 
zajęcie to może być nawet dosyć zyskowne. 
Aparat wraz z różnemi wzorami oglądaó można 
pray ulicy Solarni nr. 4, gdzie także udzielaną 
jest nauka roboty na nim.

  T ow arzystw o  ,.Rodzina". IX wal­
ne zgromadzenie oddziału lwowskiego Towa­
rzystwa wzaj. pomocy rękodzielników i prze­
mysłowców „Rodzina" odbędzie się w niedzielę, 
dnia 22 bm„ o godz. 3 po południu, w sali 
kasyna miejskiego. Porządek dzicmny: 1. 00- 
czytanie protokołu z ostatniego YIII w 
zgromadzenia; 2. Sprawozdanie z czynności wy­
działu za r. 1887; 3. Sprawozdanie komisyi re­
wizyjnej; 4. Zatwierdzenie przyjęcia nowych 
członków; 5. Wybór prezesa, wiceprezesa, se­
kretarza i 2 członków wydziału; 6. Wybór 
komisyi rewizyjnej na rok 1888; 7. Wnioski 
członków. Wydział, zwracając uwagę wszystkich 
członków na doniosłość celów Towarzystwa, u- 
prasza w myśl §. 14 statutu o wzięcie jak naj­
liczniejszego udziału w tem zgromadzeniu.

— W ydział stowarzyszenia rękodziel­
ników „ G w ia z d a "  zawiadamia osoby, które 
z powodu niedokładnego adresu zaproszenia na 
wieczorek maskowy w  sobotę, 21 b. m. nie o- 
trzymały, aby raczyły się po takowe zgłosić do 
biura stowarzyszenia, przy ulicy Franciszkań­

skiej.
— Na zupę rum fordzką złożyli w 

handlu J. Drexlera i Synów, plac Kapitulny 
1. 2, pp.'- J- 0. w Kaltenleutgeben priez redakcyę 
Przeglądu 5 zł., hr. Borkowski 10 zł., ks. Jó- 
lef dr. Jurkowski 10 zł., A. R, 1 zł. Od dnia 
8 do 14 b. m. rozdano 1657 porcyj zupy i 
1584 porcyj chleba.

  Jla, rzecz ubogich miasta Lwo­
w a złożyli dalej tytułem datków noworocznych:
1) z koinisaryatu dzielnicy I. pp .: właśoiciele i 
lokatorowie realności 1. 6 ul. Jabłonowskich 4 
zł. 70 ct., ks. Obriszków i Schmidt po 1 zŁ, 
lokatorowie realności 1. 6 ul. Chorążczyzny 
zł, 40 ct., lokatorowie realności 1. 17 ul. Ko­
pernika 1 zł. 10 ct., lokatorowi reMności L P
ul. Kopernika 4 zł. 90 ct., właściciele realności 
1. 26 ul. Akademicka 1 z ł, 2) w ^ B a r y g e  
dzielnicy II. p p .: Richtman o zł.; Raszek>J^u 
stanowski, Agopsowicz, Lazarus, Jakób Beiser,
Penzias, Andrzejowski, hr. Sbirz®ńska’ •
ski, Birnbaum, K ubasiewicz, Gcbhardt, dr €««-
kowski Górecki, Ropicki Nadel dr Sem , 
Staff, Prottinger, Rebeka Horowitz Edward To 
rosiewicz, Schayer, Winter, Lewicki, Czerkaw- 
ski, Miączyński, Silberstein, Rosner, • §
ba .Bronisław, Finkler Jakób po 1 z ł , Stem- 
graber, Balsambaum, Józefa Iranz, Józel za­
wadzki, Emil Brayer, Erazm Świerczewski, lo­
katorowie realności 1. 13 ul. Karola Ludwi a, 
lokatorowie realności 1. 6 ul. Mickiewicza po 
zł.; lokatorowie realności 1. 5 ul: Trzeciego Ma­
ja 7 zł. 50 ct.; lokatorowie realności 1. 12 ul. 
Słowackiego i 38 ul. Sykstuska po 3 zł., o- 
katorowie realności 1. 21 ul. Trzeciego Maja 
z ł ,  lokator wie realności 1. 50 ul. Sykstussa 
zł. 60 ct, lokatorowie realności 1. 22 ul. Mic­
kiewicza 5 zł. 75 c t, pp. Bocheńscy 7 zł., 
Otton Hausner i Dembowski po 2 z ł, lokatoro­
wie realności 1.10-12 ul. Kościuszki 6 zł.; .oka- 
torowie realności 1. 4 ul. Trzeciego Maja 1 z . 
70 ct.

— Stan  pow ietrza . Barometr opada. 
Prognoza na dobę następującą od godziny 

12 w południe, dnia 18 bm„ według spostrze­
żeń stacyi Szkoły politechnicznej: Wiatr silniej­
szy południowo-zachodni, średnia temperatura 
doby około — 8°C, niebo przeważnie zamglone, 
powietrze więcej niż miernie wilgotne, śnieg, o-
pad nieznaczny.

Średnia temperatura ubiegłej doby była 
— 10'8°G, najniższa temperatura była dziś 
w nocy i wynosiła — 11,0°C., najwyższa była
—100°C.

Opad śniegu wynosił 0 ‘5 mm.
Stan barometru zredukowany na poziom 

morza był dziś o 9 rano 773'7 mm.
=  N ie d o sz łe  k rad zieże. Tej nocy po 

godzinie 12 stójkowy, Tworzydło, na ul. Krzy­
wej usłyszał łamanie desek na placu; Marya- 
ckim i spostrzegł zdała trzech mężczyzn przed 
sklepem p. Woyczyńskiego. Jak się okazało okie- 
nica sklepowa była już wyważoną; za zbliże­
niom się stójkowego, rozbiegli się złoczyńcy; 
policjantowi powiodło się jednakjednego z nich 
Matwija Pilawkę z Zapytowa, znanego złodzieja 
przytrzymać i do polieyi sprowadzić. Odrzucił 
on po drodze dwie nowe krawatki i hak żela­
zny. Przytrzymany nie wyjawił dotąd nazwisk 
swych towarzyszy. W godzinę później napotkał



stójkowy Pawlak znanego złodzieja Hrynka Ko­
wala, w towarzystwie drugiego rzezimieszka, 
który jednak zdołał wcześnie ueiec, przy wła­
mywaniu się do sklepu Kapralika pod 1. 21 
przy ul. Teatralnej. Byli to niezawodnie wy ż 
wspomnieni dwaj towarzysze Matwija Pilawki.

—  Rozpaczliwe postanowienie. Stój­
kowy Weinstock napotkał tej noey leżącą, na 
uliey Żółkiewskiej staruszkę, żebraczkę Maryę 
Jędrzejowską, która oznajmiła, że dla braku 
przytułku chciała się tym sposobem przez zmar­
znięcie pozbawić życia. Oddano nieszczęśliwą ma­
gistratowi do ulokowania.

— Zapiski policyjne. Z g u b i o n o :  
stary pugilares składany’ z kwotą 210 złr., 
dokumenta wojskowe p. Józefa Morawieckiego; 
przekaz pocztowy na 5 złr., z adresem Liby Bi- 
keles; rewers domu bankowego Herbera na los 
Czerwonego Krzyża włoskiego z r. 1885 serya 155, 
nr. 30. — Z n a l e z i o n o :  czarną harasową chust­
kę na ulicy Sobieskiego; trzy pary nowych 
skarpetek w saneczkach dorożkarskich zapo­
mniane. — Z a k w e s t y o n o w a n o  12 chuste­
czek białych, znaczonych W. fi.

(G.) Ważną nowość co do opłaty za 
bilety jazdy zaprowadza od dnia 20 b. m. e. k. 
generalna Dyrekcya skarbowych dróg żelaznych. 
Nowość, połączona z korzyścią dla osób wiele 
podróżujących, polega na tern, że zamiast pie­
niędzmi można płacić za bilety znaczkami wy- 
wyobrażającemi różną wartość pieniężną; mia­
nowicie będą to znaczki po 5 zł., po 1 zł., po 
10 ct. i po 5 ct., oprawne w zeszycik w ta­
kiej ilości, że razem przedstawiać będą wartość 
150 zł., a kosztować będzie taki zeszycik tylko 
123 złr. Ponieważ 3 złr. przypadają na opłatę 
stemplową, więc korzyść w porównaniuz ze wy- 
kłą taryfą biletową wynosi 20 prc. Jedynym 
warunkiem zdobycia tej korzyści jest zużycie 
całego zeszyciku w ciągu jednego roku od dnia 
kupna; po roku ważność zeszyciku ustaje. Kto- 
by zaś w ciągu jednego roku jeszcze więcej 
jeździł, niż za 150 zł., może jeszcze większą 
wydobyć korzyść; albowiem po zużyciu wszyst­
kich znaczków pierwszego zeszyciku może ku­
pić drugi, mniejszy, zwany dodatkowym, repre­
zentujący wartość tylko 30 złr., a kosztujący 
19 złr.; korzyść wynosi tu 40 procent. Po zu­
życiu tego można nabyć nowy na 30 złr. Na­
bywać można tych zeszycików w c. k. dyrekcyj 
ruchu w Krakowie i Lwowie za przesłaniem 
kwoty (pierwszy raz 150 zł.) i fotografii swej 
w formacie biletu wizytowego, która umieszczo­
na będzie w zeszyciku pod okładką. Taki abo­
nament bowiem ma ważność jedynie dla oso­
by abonenta, tudzież dla członków rodziny jego 
i domowników, jadących razem z nim i do tej 
samej co i on stacyi kolejowej. Sam zeszycik 
nie daje prawa jazdy; mieszczące się w nim 
znaczki służą tylko zamiast pieniędzy; przed 
odjazdem trzeba przeto kupić bilet, jak zwy­
kle, a sam kasyer przy okienku wydrze z ze­
szyciku tyle znaczków, ile potrzeba na opłace­
nie biletu. Znaczki, któreby abonent już wydar­
te chciał wręczyć kasyerowi, są nieważne. Na 
przystankach nie będzie się wydawało biletów 
za opłatą znaczkami. Abonament tego rodzaju 
upoważnia do jazdy na wszystkich w państwie 
liniach kolejowych, pozostających pod zarządem 
o. k. generalnej dyrekcyi skarbowych dróg że­
laznych.

Dotychczasowy abonament innego rodzaju 
jest ograniczony na jazdy w okolicy wię­
kszych miast (zob. dodatek IV do lokalnej ta­
ryfy osobowej skarbowych dróg żelaznych)

—  Wybór uzupełniający jednego człon 
ka Rady powiatowej w Jarosławiu, z grupy 
gmin większych posiadłości, r z pisany został 
na dzień 2 i lutego b. r. Wybór ten odbędzie 
się w mieście powiatoaem, o godzinie i w 
lokalnosciach, wskazanych w kartach legity 
maoyjnyeh, które doręczy wyborcom c. k. sta 
rostwo.

— Schronisko ks. Aleks. Lubomir­
skiego. Znawcy z Krakowa, którzy brali u- 
dział w rozpatrywaniu projektów na budowę 
„Schroniska fundacyi ks. Aleksandra Lubomir­
skiego", jak donosi Czas, wrócili już do Kra­
kowa. Na konkurs nadesłanych było 13 proje­
któw. Sędziowie, z których nie brakowało ża­
dnego, ukończyli swoje zadanie. Gdy jednak o- 
rzeczenie jury przedłożone ma być Ministerstwu 
do zatwierdzenia, więc bliższych szczegółów o 
rezultacie konkursu podawać na razie nie mo­
żna. Zaznaczamy tylko, iż projekta konkursowe, 
opatrzone polskiemi opisami, przedstawiały się 
tak pod względem architektonicznym jak i w 
szczegółach, jako lepsze i dojrzalsze.

— Pom nik M ickiewiczowski. Na­
grodzone zostały na konkursie w Krakowie pro­
jekta pomnika Mickiewiczowskiego, mianowicie: 
pierwszą nagrodę w sumie 3.000 zł. projekt p. 
Godebskiego z dewizą „Bez godła"; II. nagro­
dę w sumie 1.500 zł. projekt p. Rygiera z de­
wizą „Maryar" (poprawiony); III. nagrodę w 
sumie 1000 zł. projekt p. Gadomskiego z de­
wizą „Kruk". Prócz tych trzech nagród pienię­
żnych przyznali sędziowie listy pochwalne 5 
projektom, których autorami są pp .: Marcin­
kowski, Trębicki, Lewandowski, Rygier i Dy- 
kas. O przebiegu rozpraw jury  pisze Czas: 
O godzinie 8 wieczorem podpisali członkowie 

ju ry  protokół; dziś komitet ścisły, zajmujący się 
sprawą budowy, odbędzie poufne zebranie, w 
którem wezmą adział obecni w Krakowie człon­

kowie; za dni zaś kilka dopiero odbędzie praw­
dopodobnie rzeczony komitet w komplecie po­
siedzenie, na którem zapadnie decyzya co do 
dalszego posunięcia sprawy budowy pomnika. 
Za substrat tym obradom służyć będzie orze­
czenie jury.

Zanim krytyczne pióro zastanowi się nad 
całością wystawy i nad projektami nagrodzone- 
mi, podajemy dziś krótki kronikarski opis trzech 
nagrodzonych projektów. Pomnik uwieńczony pier­
wszą nagrodą, odznacza się bogactwem architek- 
tonicznem. Platforma ośmiokątna, na którą wstę­
puje się po pięciu progach, na niej wzosi się 
czworokątna podstawa z narożnikami ściętemi, 
przed któremi siedzą występujące z węgłów fi­
gury, poważnie pomyślane: Grażyna, Wallen­
rod, Ksiądz Robak i Guślarz z Dziadów. Na 
podstawie tej szerokiej i imponującej wznosi się 
właściwy piedestał bogato architektonicznie roz­
członkowany, związany po rogach odwróconemi 
konsolami, na których oparte lekkie, skrajne ko­
lumny korynckie. Gzyms górny, bogaty, łamie 
się odpowiednio do kolumny. Wszystko trakto­
wane w szlachetnym renesansowym stylu. Część 
rzeźbiarska łączy się harmonijnie z częścią ar­
chitektoniczną. Szczególnie piękny jest geniusz 
z gwiazdą na czole na skrzydlatym rumaku, 
który zdobi fronton postumentu. Póniżej zaś w 
płaskorzeźbie Mickiewicz na katedrze College de 
France. Na szczycie pomnika postać wieszcza 
siedząca; wieńczy ją figura stojąca, alegorya 
Sławy.

Drugi uwieńczony projekt: „Maryar" p. 
Rygiera: Na kilku stopniach na podniesieniu u- 
mieszczone cztery olbrzymie płaskorzeźby, z któ­
rych przodowa wyobraża „Odę do młodości", 
trzy inne zaś iilustrują Pana Tadeusza, więe 
prawa od widza „Kłótnię" (scharakteryzowane 
główno typy, jak Sopliców, Hrabiego, Telime­
ny, Gerwazego, Protazego, Zosi i Podkomorze­
go), lewa „Zaścianek" (tu również’ scharaktery­
zowane typy główne), tylna wreszcie płasko­
rzeźba wyobraża „Polowanie" (również z typa­
mi. W narożnikach pomiędzy powyższemi pła­
skorzeźbami siedzące figury: Konrada Walen-
roda. Grażyny, Więźnia z III. części Dziadów 
i Zosi. Wszystko to uwieńcza girlanda z herba­
mi trzech dzielnic Polski, co oznacza, iz cały 
naród wznosi pomnik. Na granitowej wreszcie pro­
stej podstawie stoi Mickiewicz; postać okryta za­
rzuconym płaszczem o szerokich fałdach. Podobi­
zna z biustu Dawida d’ Angers, z lat mło­
dości.

Trzeci uwieńczony projekt (p. Gadomskie­
go) ma przeważnie zalety snycerskie. Piękną 
jest frontowa grupa „Oda do młodości" przed­
stawiona w dwóch postaciach : młodzieńca peł­
nego zapału i Przeszłości z otwartą księgą.
Z trzech stron są allegorye rzek: Niemna, Dniestru 
i Wisły. W płaskorzeźbach zaś umieścił arty­
sta Grażynę z Rymwidem na koniu, spotkanie 
Aldony z Wallenrodem i Polonez z końcowej księ­
gi Pana laaeusza. Mickiewicz na szczycie po­
mnika, w postawie stojącej, czyni harmonijne 
wrażenie.

— Z Kochawiny. Przewielebny ksiądz 
Jan Trzopiński przysyła nam dalszy wykaz ofiar 
na kościół Matki Boskiej: J. Krajkowski z So­
kołowa 1 zł., U. z Brzeżan o zdrowie dla u- 
kochanego wnuka 1 zł., Marcela ze Lwowa po 
lecając syna swego opiece M. B. 2 zł., Wę 
gliński ze Stryja 1 zł., G. G. z Pieniali 3 zł.,
W. P ilaw ska z Myczkowiec 1 zł. 10 ct., A. 
Malinowski z Hermanowie, ażeby M. B. raczyła 
ochraniać od wszelkich przygód 1 zł. 20 ct.,
F. Gajewski ze Lwowa 3 zł. 20 ct., W. K. z 
Korczyna dla uproszenia zdrowia córeczce 2 zł.,
L. Cłodnieki w Niebylcu polecając opiece M.
B. chorą żonę 2 zł., N. z Nowego Sącza pro­
sząc o zdrowie dla siebie i rodziny 5 zł., A. 
g ; W- K', E. K., E. D , A. M. i E. K. 1 zł. 
prosząc o pomyślne ukończenie nauk szkolnych,
M. Miączyńska z Jaśniszcza 10 zł., Bolo 50 
ct. i na mszę św., L. Michalczewska z Ka­
mionki strumiłowej 3 zł., M. Nizińska ze Zrę- 
cin cztery osoby prosząc M. Najśw. o opiekę 4 
zł., A. Z. z Rozwadowa 2 zł. do pocieszenia 
M. B., °d F. F. biednej wdowy 1 zł., J. Ja­
nicka 2 zł- (ft mała Marya Olga na ofiarę), A. 
Żurawski 5 zł., J. i M. B. z Kochawiny 10 
z ł , Skowrońscy z Medwedowic prosząc o wy­
słuchanie próśb i o błogowieństwo 2 zł., S. J. 
ze Lwowa 2 zł. i na m. św. prosząc o zdro­
wie i błogosławieństwo dla dzieci, Paeławska z 
Kołomyi 2 zł., K. Kolinek ze Żółkwi powtórnie 
2 zł., ks. K. Turzański kanonik metrop. ze 
Lwowa 21 zł., „Grosz wdowi" ze Lwowa na 
podziękowanie za cudowną opiekę M. B. i u- 
proszenie pomocy dla syna 10 zł., ks. Moty- 
kiewicz proboszcz z Brzozdowiec powtórnie 2 
zł., J. Kubricht z Łowczyc 5 zł., B. S. W. z 
Zabłotowa 4 zł. i na m. św. prosząc o zdro 
wie. mała Zonia z Biskupic 1 zł. prosząc o 
opiekę na drogę życia, Stefusia ze Lwowa pro­
sząc o opiekę M. B. 1 zł. 50 ct. a od dziadzia 
50 ct., T. R. z Kołomyi 10 zł. i na m. św.,
Janina Illukiewicz ze Sambora prosząc o zdro­
wie i błogosławieństwo 2 zł., H; Szymonowicz 
5 zł., A. Merrowicz 5 zł., A. Żelechowska 5 
zł., H. Krzyżanowska 5 zł., D. Triszez wójt z 
Lubczy 46 ct., J. Bentz z Sulatycz 3 zł., Gie- 
niusia. Jadwisia i Włodzio Piątkowscy z Zyda- 
ezowa 1 zł. 37 ct., M. Orzechowski z Pezan 1 
zł. 50 ct., Jędrzejowicz z Tyczyna 5 zł-, M. 
Biliński z Zabłotowa 1 zł., od administracyi 
Gaz. Lwow. 5 zł.. A. Malik z Bursztyna na 
cegiełkę dla Maryi cudownej prosząc o opiekę

i zdrowie dla osób drogich 2 zł., N. Szwedzi 
cka ze Lwowa 2 zł., Helena S. ze Żółkwi pro 
sząc o opiekę i pomoc brata w naukach 1 zł., 
Julia z Majdanu prosząc o zdrowie dla męża 
1 zł., w admin. Gaz. Lwow. od E. Schneidera 
z Buezacza 2 zł., W. Rachalski z Sokołowa 
pocztmistrz 2 zł., W. Staniewiczowa z Tarno­
pola 1 zł., a Orcio 50 ct., J. Jankowski 5 zł., 
P. Jaremowicz z Brzeżan 1 zł., J. B. z S. pro­
sząc o zdrowie dla żony 3 zł., P. Sozańska z 
Kobła 10 zł., W. i A. B. z Bolechowa o ła 
skę i opiekę N. M. P. 5 zł., A. Kauczyński i 
Teresa ze Lwowa o pociechę na dzieciach 5 
zł., I M, z Kołomyi -o uproszenie zdrowia dla
L. S. A. 2 zł., J. Kozub nauczycielka z Zyra-
wy 2 zł., Marynia i Jadzia ze Suchej ofiarują
M. B. na cegiełkę 1 zł. i na m. św. prosząc
o zdrowie dla ukochanej mamy, N. z Rudy 2 
zł., Zofia Tokarz z Łówczyc 2 zł., K. D. ze 
Stanisławowa na cegiełkę 2 zł. i na mszę 
świętą na uproszenie łaski, K. Kolinek z Żół­
kwi 1 zł. i na m. św., M Rembacz ze Stani­
sławowa na podziękowanie Najśw. M. P. za 
wyzdrowienie Mięcia 5 zł., T. Kozubowski z 
Kołomyi 3 zł., A. Moczydłowski naczelnik sta­
cyi Barszczowice za doznane od M. B. cuda i 
dobrodziejstwa 2 zł., J. K. z Winnik prosząc
0 łaskę i błogosławieństwo w zamiarach 2 zł., 
L. Aksentowiez z Liesiecznik 5 zł. i na mszę 
św., S. Wilczyńska (pod Twoją obronę ucieka­
my się św. B. R.), 2 zł. 50 ct., S. Kozłowska 
ze Lwowa 2 zł. i na m. św. o polepszenie 
zdrowia, B. S. na ręce ks. Zająca we Lwowie
1 zł. polecając syna swego opiece N. M. P., 
A. baronowa Baumanowa 1 zł. na ręce ks. 
Stojałowskiego prosząc o błogosł. i opatrzność, 
ks. Wojciech Stankiewicz proboszcz w Izdeb­
kach na kościół w Kochawinie, gdzie przed 70 
laty od N. M. P. wiele łask i cudów doznałem,
5 zł., ks. J. Krasowski ze Lwowa od służby 
zakładu małego seminaryum 5 zł., Mamusia z 
Brzeżan 50 ct., ks. W. Hajdukiewiez admin. 
w Stryju 5 zł.. F. i H. dwie nieszczęśliwe sio­
stry ofiarują ten skromny datek 1 zł. dla N.
M, B. prosząc o zdrowie dla drogiego ojca, F. 
Gutowski ck. adjunkt pod. ze Lwowa 3 zł., J. 
Hajdukiewiez 1 zł., M. Wojczuk gosp. z Weł- 
dziiza 1 zł., H. Humel ze Stryja 1 zł., K. Go- 
źnicka ze Stryja 1 zł., J  Stadler 1 zł., M. Ra- 
siewicz z Podbereża 5 zł., R. S. ze Lwowa 3 
zł. (Oby N. P. modły me wysłuchać chciała),
P. B. z Krynicy 1 zł., M. Fesenee z Wełdzi- 
rza 1 zł., Popielowa 50 ct. Z tacy niedzielnej 
207 zł. 71 ct.

staraniem wygrywających było, za namową pa- 
ni Cassola, ofiarować 25.000 fr. na przytuli 
sierot po wojskowych w Aranjuez.

— Nieustająca w ystana zjednoczone' 
go Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przj 
placu św. Ducha 1. 10, otwartą jest codziennie 
od godziny 11 rano do 7 po południu. Wstęp 
od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct., w dfli 
powszednie 30 et. Dla członków wstęp wolny-

Tarnów, 16 stycznia.
Celem pomnożenia funduszu, przeznaczone' 

go na zakupno przedmiotów posilających dlA 
rannych i chorych żołnierzy stacyi przystanko­
wej w Tarnowie, urządza wydział Dam Stowa­
rzyszenia „Czerwonego Krzyża" bal w dniu 28 
stycznia b. r. Obowiązki gospodyń pizyjęły da' 
my wydziałowe stowarzyszenia: Izabella ks. San' 
guszko, Paulina ks. Ponińska, Leontyna łń- 
Kielmansegg, Antonina Hoża, br. Desirće Skrben- 
sky i Elżbieta Hoborska.

Jasło. 16 stycznia.
Tutejszy c. k. starosta, p. Roman Gabry- 

szewski, znany ze swej ofiarności, złożył n» 
rzecz ubogiej uczącej się młodzieży do rąk dy 
rektora szkoły męskiej 25 zł.; taki sam datekj 
złożył do rąk dyrektorki szkoły żeńskiej.

Także nowomianowany proboszcz jasielskie 
ks. kanonik Leon Sroczyński, ofiarował dla u' 
bogiej młodzieży obu szkół po 15 zł.

Za tak hojne dary wyrażają dyrekeye wy­
mienionych szkół w imieniu ubogiej dziatwl 
szkoluej szlachetnym ofiarodawcom publiczne po­
dziękowanie wyrazem „Bóg zapłać!“

GOSPODARSTWO I H ANDEL

— Henryk Sienkiew icz wyjechał z 
Warszawy do Zakopanego, gdzie zabawi dni 
kilkanaście.

— Zapis. Zmarły niedawno astronom, 
śp. dr. Jędrzejewicz w 1'łońsku, w Królestwie, 
wszystkie narzędzia astronomiczne swej spostrze- 
galni przeznaczył w testamencie dla Muzeum 
w Krakowie. Cenny ton zbiór przewieziony zo­
stanie wkrótce na miejsce przeznaczenia.

— K ran ik a  łow iecka. W Skępem, 
dobrach pp. Zielińskich w Królestwie, odbyło 
się w zeszłym tygodniu polowanie doroczne, na 
którem w ciągu czterech dni, w dziesięć strzelb, 
ubito zwierzyny 520 sztuk, a mianowicie 20 ro - 
gaezy, 3 lisy, 40 bażantów i  457 zajęcy. Dziś 
miało się odbyć drugie w bieżącym sezonie polo­
wanie n br. Augusta Potockiego w Jabłonnej.

— Szalen iec, nazwiskiem Millmaud, 
przed kilku dniami wykonał w Paryżu zamach 
na życie dyrektora paryskiej szkoły telegraficz­
nej, Raynaud, mszcząc się jakoby za to, że ten­
że nic uznał wartości jego wyualazku. Raynaud 
uległ ranie, otrzymanej od postrzału.

— P ożar w Birmingham d. 14 b. m.
zniszczył wieli ą fabrykę stolarską, drukarnię 
czasopisma Daily Post i urząd telegraficzny.

— Napad na  pociąg. Według depeszy 
z Paryża, dnia 12 b. m. pomiędzy Narbonną a 
Lesignan banda rozbójników zatrzymała i ogra­
biła w nocy pociąg towarowy.

— Na polow aniu  u prezydenta repu­
bliki francuskiej, w rewirach Rambouillet, w sku­
tek przypadkowego wypalenia broni jednego z 
naganiaczy, raniony został generał Brugere. Ży­
ciu rannego nie zagraża niebezpieczeństwo.

— Skakany na śm ierć lekarz, dr.
Cross, w Cork (w Irlandyi), stracony został na 
szubienicy dnia 10 b. m. rano. Jakkolwiek nie­
zbite były dowody, żc żona jego została otruta 
powolnie działającą trucizną, Cross mimo to 
twierdził do ostatniej chwili, że jest niewinnym 
i śmiało szedł na śmierć.

— W ielki los w M adrycie. Cały Ma­
dryt, począwszy od sali Kortezów do ulicy, mó­
wi jedynie w obecnej chwili o wielkim losie, 
który przypadł w udziale generałowi Cassola i 
kilku jego przyjaciołom. Oto jak się rzeczy mia­
ły. Co wieczór serdeczne kółko znajomych zbie­
ra się w domu generała na partyę tresillo — 
rodzaj wista, bardzo modnego w Hiszpanii. Ro­
czny rezultat tych zapasów przy zielonym stoliku 
przeznaczano zwykle na zakupienie losu lote­
ryjnego. Otóż w tym roku wybrano numer 
24,566 i.... szczęśliwy ten numer wygrał wiel­
ki los. Oprócz generała Cassola i jego małżon­
ki, wygrywającymi są deputowany: Garcia Ali- 
xi, pułkownicy, Serrano Aizpurnua, Gonzales 
Tablas i kilku innych, ogółem 12 osób; każda 
z nich otrzymała po 208.338 fran. Pierwszem

(G) Do wypłaty dostały się od dnif*
2 b. m. następujące k u p o n y  akcyj kolejo­
wych :

Kolei imienia Arcyksięcia Albrechta p° 
1 złr.; I

kolei imienia Karola Ludwika po 3 złr- 
15 et.; j

kolei Północnej, całej akcyi po 26 złr- 
25 ct., pół akeyi po 13 złr. 12‘/t ct., ł/s ak­
cyi po 5 złr. 25 ct.;

kolei Krakowsko-Górnoszląskiej (akcyj pryO' 
rytetowych) po 5 marek 40 fen. wal. niem.; J 

kolei Przemysko - Łupkowskiej (Pierwszej j 
Węgiersko-Galicyjskiej) po 4 złr. 979, 0 ct.;

tudzież p r o c e n t a  od o b l i g a c j i  
p r y o r y t  et o wy c h  kolei następujących:

kolei im. Karola Ludwika, 4 1/, procento­
wych po 6 złr. 75 ct. i 4 procentowych P°
6 złr.;

kolei Północnej, 5 proc. po 2 złr. 50 ct- 
od każdej setki kapitału;

kolei Krakowsko-Górnoszląskiej, 4 proc p{
7 marek wal. niem.;

kolei Przemysko - Łupkowskiej (Pierwszej 
Węgiersko-Galicyjskiej), 5 proc. emisyi II po« 
złr. i 4 proc. emisyi z r. 1887 po 4 złr.

(G) Stacya Hadynkowce od dnia
b. m. objęta jest taryfą wyjątkową dla przeW<>' 
zu nierogacizny i owiec całemi wagonami ń* 
targ do Wiednia (St. Mars). W tym celu usta­
nowiono dla niej następujące normy taryfoW6' 
za dwa piętra po 1673' 3 ct. (16 zł. 73 J/s ct-) 
za jedno piętro po 955 ct., za inny wagon ni6' 
kryty 948‘2 ct. od metra kwadratowego p°1 
wierzchni ładunkowej , wypisanej na wag6' 
nie. Za użycie „bębna" opłata wynosi 5 
52 ct. __________

(G) Si-acya Podgórze - Bonarka ^
krakowskiej kolei wałowej objęta została cz? 
ścią II. lokalnej taryfy towarowej c. k. skarb6' - 
wych dróg żelaznych w Galieyi, z dnia 1 lip 
ea 1883 roku, skutkiem czego świeżo wydaH1 
dodatek XYI do tejże taryfy, zawierający tak  ̂
nową taryfę stacyjną dla stacyi Podgórze - Pł*J 
szów i zmianę, a względnie uzupełnienie tary” 
wyjątkowej XIII w dodatku VI. Egzemplai® 
dodatku XVI po 10 ct. u c. k. dyrekcyi rucb 
w Krakowie i we Lwowie.

(Gr) Zm iany ta ry fy . Od dnia 1 lutj 
go r. b. wejdzie w życie dodatek v n i  do obj 
wiązującej od dnia 1 maja r. 1886 taryfy 
jątkowej dla przewozu węgla kamiennego z Ĝ  
nego Szląska do Galieyi, noszącej też nazrtfi 
„Obcrschlesisch - Galizischer Kohlenverkiht 
Dodatek ten zawiera obniżone normy taryfin 
dla węgla z „Georgsgrube", znosi normy 6 
„Georgsgrube R. 0. U. E., Morgensterngf1 
be" i obejmuje taryfa rzeczoną stacyę Podg 
rze-Bonarka na krakowskiej kolei wałowej. , 

Taryfa wyjątkowa z dnia 20 marca r<>* 
1887 dla przewozu zboża i t. p. z stacyi F 
granicznych: Podwołoczyska transito, Broól 
Sokal, Krystonopol, Rawa Ruska, Husiaty® 
Żuczka transito do stacyj pogranicznych: 
geneya, Buchs, Lindau (austr. i baw.) i *
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Margarethen będzie od dnia 1 lutego r. b. znie­
siona, a w jej miejscej wstąpi nowa, również 
wyjątkowa.

*** Targ zbożowy. *) Dnia 18 stycznia 
1888 r.

Lwów, pszenica 6'20 do 6*75, żyto 
4'30 do 4-90, jęczmień browarowy 4'— do 5*50, 
owies 4 ’— do 4.50, groch 4*50 do 8 —; wy­
ka 4 '— do 4*60, rzepak- 9'50 do 10-75, lnian- 
ka — ’—, koniczyna czerwona 29'— do 45'— , 
koniczyna biała 40'— do 48'— , koniczyna 
szwedzka — •-— do — '— .

Tarnopol, pszenica 6'— do 6*60, żyto 
4'10 do 4'30, jęczmień browarny 3'75 do 6'50, 
owies 3*90, do 4'40. groch 4'-— do 8'— , wy­
ka 3'85 do 450 ,  rzepak 9'50 do 10'60, lnian- 
ka —.— , koniczyna czerwona 28'— do 44'—, 
koniczyna biała 40'— do 48'— koniczyna 
szwedzka — ‘—  do — ■— .

P o d w o lo czy sk a , pszenica 6'— do 6'50 
żyto 4'— do 4'65, jęczmień 3'50 do 6'— . o- 
wies 4'25 do 5'20, groch 4'— do 8'— , wyka 
3*75 do 4*35, rzepak n. 9'— do 10.50, lnian- 
ka — '— do — •— , koniczyna czerwona 27' 
do 40'— , koniczyna biała 37'— do 50'— , ko­
niczyna szwedzka —•— do — '—.

Jarosław, pszenica 6'50 do 7'— , żyto 
4'40 do 5'— , jęczmień 4'— do 6'50, owies 
4'65 do 5'55, groch 4'75 do 8'50, wyka 4'10 
do 4'80. rzepak 9’65 do 11*— , lnianka —•— 
do — •— , koniczyna czerwona 30'— do 45'— , 
koniczyna biała 40'— do 5 5 — , koniczyna 
szwedzka — ■—  do — '—.

Wszystko za 100 kilo netto bez worka.
C h m i e l  od 25'— do 45'— zł. za 56 

kilo, loco Lwów, bez odbiorcy.
Okowita gotowa za 10 000 litrów prc. 

loco Lwów 24'25 do 24'75 zł.
Dowozy małe. Buch handlowy ograniczo­

ny na gotowy towar leżący na składach.
Usposobienie mdłe.

N i emi e c k o -a  u s t r y  a c k i k l u b  
zbierze się na naradę dn. 24 b. m. wie 
czorem.

Stan zdrowia c e s a r z e w i c z a  n i e  
mi  e c k i eg  o, jak to stwierdzają dzienniki 
berlińskie, doznaje od d. 21-go listopada r. ż 
ciągłej widocznej poprawy, co pozwala się 
spodziewać, iż cierpienie pozostanie lokainem 
i da się pokonać. Jeżeli stan taki potrwa 
jeszcze przez sześć tygodni, to można bę 
dzie liczyć na zupełne wyzdrowienie.

Do Fremdenblattu telegrafują: 
Coburger Ztg. ogłasza p i s m o  o d r ę c z ­

n e  Na j j .  C e s a r z a  a u s t r y a c k i e g o  
z d. 2. maja 1881 r., w którem nadano oj­
cu księcia Ferdynanda, księciu Augustowi 
i jego potomstwu, z okazyi zaślubin Najd. 
Cesarzewicza Rudofa, tytuł „Wysokość.“

Jak donoszą do berlińskiej Germanii; 
P a p i e ż  kończy już wypracowanie zapowiada­
nej od dawna e n c y k l i k i  o k w e s t y  i s o- 
c ya l ne j -  Położono w niej nacisk na 
wspólność zabiegów Kościoła i państw dla 
poprawy położenia robotników.

*) Przedruk wzbroniony.

OSTATNIA POCZTA

W francuskiej Izbie deputowanych zo­
stał już posłom rozdany projekt budżetowy 
Tirarda na rok 1888. Budżet ten wykazuje 
zwyżkę 237.530 franków. Dochody prelimi­
nowane są na 2,996,958.654 franków. We­
dług doniesień z Paryża jest rzeczą wątpli­
wą, czy przedstawiony budżet zostanie w 
Izbie uchwalony do feryj wielkanocnych. 
Budżet na rok 1889, który stosownie do 
przyjętego zwyczaju doręczany bywa Izbie 
już w miesiącu lutym, nie jest jeszcze ze­
stawiony, coby nastąpić mogło zresztą do­
piero po przyjęciu budżetu na rok bie­
żący.

p. Flourens, minister spraw zagra­
nicznych, który dotychczas nie miał żadne­
go mandatu poselskiego, zdecydował się 

| przyjąć ofiarowaną mu kandydaturę z de­
partamentu Hautes-Alpes. Kandydatura ma 
zapewnione poparcie większości wyborców.

P rasa francuska n ie  przesta je  napadać  
na prezesa ga b in etu  włoskiego, Crispiego. 
N ajdziw aczn iej brzm ią takie zarzuty, jak

junkta sądowego, Wilhelma 8 e i d 1 e ra, 
zastępcą prokuratora państwa w Prze­
myślu; wreszcie Marcelego Gri l ewi ­
eża, naczelnika urzędów pomocniczych 
przy sądzie obwodowym w Tarnopo­
lu, adjunktem Dyrekcyi urzędów po­
mocniczych przy wyższym sadzie kra­
jowym we Lwowie,

Wiedeń, 18 Stycznia. W obec 
ponownych doniesień dziennikarskich, 
o projektowanych z a r z ą d z e n i a c h
w d z i e d z i n i e  s ą d o w n i c t w a ,  któ­
re mają sprowadzić zmianę w dotych­
czasowej praktyce przy sadach róż­
nych mstancyj na polu kwestyi języ­
kowej, jak np. urządzenie czeskiego 
senatu przy wyższym sądzie krajo­
wym w Bernie i powołanie do życia 
słoweńskiego senatu przy 8ądzie ob­
wodowym w Oilli, niemniej" w obec 
doniesienia jakoby p. Minister, dr. 
Irazak,  dał polecenie radcy sekcyj- 

unu, Lewendikowi, aby zgłaszają­
cych się do mego urzędników ze Sty- 
ryi badał pod względem znajomości 
języka słoweńskiego, oświadcza Frem- 
denblatt, iż o wszystkich 
zarządzeniach

wbrew opinii całych Włoch.

Z okazyi zbliżającej się rocznicy 40- 
letniego p a n o w a n i a  J e g o  Ces .  Moś c i ,  |ten  n. p., że Crispi znajduje się u steru 
prezes rady powiatowej staromiejskiej, 
ksiądz Michał Wołoszyński, pleban grecko­
katolicki i dziekan, uczynił na pełnem po­
siedzeniu tejże rady w dniu 1.2-go b. m. 1 Według doniesień z Rzymu, za podpi- 
wniosek, aby „na pamiątkę i uczczenie tak I sanie petycyi do parlamentu , domagającej 
wzniosłej i w dziejach historyi niezwykłej się ugody z Watykanem, ma być, oprócz 
chwili, ofiarować z funduszów powiatowych burmistrzów pozbawionych już godności, zło- 
1000 zł. na budowę rzymsko - katolickiego żonych kilku jeszcze członków Rady z u- 
kościoła w Starem-mieście, i tym  sposobem I rzędu. — Byłemu burmistrzowi Rzymu, księ- 
dać podstawę do jak najrychlejszego wznie- ciu Torlonii, wyprawiono owacyęj w tych

powyższych  
nie wiedzą nic zgoła 

w Ministerstwie sprawiedliwości.
Wiedeń, 18 Stycznia. ( T d  p r y w ) 

W sprawie bułgarskiej nie toczą się 
obecnie żadne rokowania.

Wiedeń, 18 stycznia. Fremdenblatt 
n sze . Wypowiedziana w r e s k ry p 

c ie  c a r a  d o  g u b e r n a t o r a  Mo­
s k w y  nadzieja utrzymania pokoju 
zgadza się z odczuwanemi wszech- 
si ronnie żywemi życzeniami zape 
wnienia Europie ery pokojowej. Na­
turalnie, iż nie należy zapoznawać 
przytem ,  ̂że pomimo wszelkich za­
biegów nie powiodło sie uchylić cię­
żącego na _ wszystkich umysłach za­
niepokojenia i wątpliwości co do naj­
bliższej przyszłości.

sienią świątyni". Wniosek ten został przy­
jętym jednogłośnie.

Na j j .  P a n  udzielał przedwczoraj pu­
blicznych posłuchań, i raczył przyjąć po­
między innymi hrabiego Juliusza Andras- 
sego.

W ap artam entach  N ajd osto jn ie jszych  
C e s a r z e w i c z o w s t w a  od b y ł się w  nie­
dzielę p ierw szy  teg o ro czn y  obiad fam ilijn y , 
w którym  w z ię li także u d z ia ł N ajj. P ań stw o .

U Najdost. Arcyksiężniczki M a r y i  
W a l e r y  i odbył się w poniedziałek wie­
czór tańcujący, na który przybyli Na j j

dniach, w której' przyjęło udział przeszło 
2000 osób. W liczbie tej znajdowało się 

| wielu duchownych i kilka kobiet.
Esercito donosi z wiarygodnego źródła 

I z Massawy, że Negus ma 40.000 żołnierzy, 
zaopatrzonych w odtylcówki, a 20.000 woj­
ska, zaopatrzonego w zwykłe karabiny, oraz 
40.000 żołnierzy, zaopatrzonych w dzidy 

| Oprócz tego ma Negus kilka kartaczownic,

2 Brukseli donoszą: Komitet stowa­
rzyszenia liberalnego, nie chcąc zrywać 
z ligą doktrynerską, i pragnąc porozumie 

w obozie postępowymnia na odmowną
P a ń s t w o ,  N a j d o s t .  C e s a r z e w i c z o  w- odpowiedź l ig i, wystosował nowe propozy
s t wo  i prawie wszyscy przebywający 
w Wiedniu członkowie Najw. Domu.

W ciągu 15 i 16 b. m. złożyli wizytę 
przebywającym w Wiedniu księciu i się- 
żnej A l e ń o o n :  Najd. Cesarzewiczowstwo, 
Najdost. Arcyksiażęta: Ludwik Wiktor i 
Wilhelm, królowa' duńska Ludwika, wresz­
cie wiele osób najwyższej arystokracyi.

eye ugody, w ' celu uzyskania jednolitego 
Programu politycznego.

Po zamknięciu w dniu wczorajszym — , u ------
Sejmu styryjskiego, zebranych jest w eJ I-yj do następstwa tronu. ^ ier, yj

  • — ■* k r a -  ICZ6H1G tn nr7.vrthodzi księciu  tsn i fcitwiej,

Do Koeln. Ztg. telegrafują ze Sztok 
holmu: Drugi syn króla szwedzkiego, ksią­
żę Oskar Gotlandzki (urodzony 1859 roku), 
Postanowił wejść w związek małżeński z młodą 
damą dworu swej bratowej, następczyni tronu 
Wiktoryi - Uhh» Henryka Munck

I Folkila, i
z panną Ebbą Henryką 
z tego powodu zrzec się preten-

ehwili tylko p i ęć r e p r e z e n t  a cyj i r a - i  czenie to przychodzi księciu 
j o w y c h .  Dzisiaj ma ukończyć swe czyn-I że k ro ^ ic z , następca tronu Gustaw, ma 
ności Sejm karyncki. Jak pisze W/en j woch synów. ^ A sję
A te n m a U , najdłużej M ,  o b r a d a  « T  J * .  t ” o Ł  ° f  V 4
my: Galicyi i Czech.

S e j m  b u k o w i ń s k i  uchwalił z małe- 
mi zmianami projekt rządowy o organizacyi 
służby sanitarnej w gminach. Przeciw pr°" 
jektowi przemawiał żarliwie deputowany 1°" 
maszczuk.

W Sejmie tym uczyniono nagły wnio­
sek, aby poczyniono u Rządu kroki przeciw 
zamierzonemu zniesieniu k u r s u j ą c e g o  na ko­
lei Karola Ludwika pociągu pospiesznego 
Lwów - Kraków.

mają zaręczyny księcia 
Munck Folkila, wkrótce zaś odbędzie się 
ślub, poczem młoda para zamieszka sta e
w Karlskrona.

W tych dniach już rozesłanem zosta­
nie deputowanym wygotowane przez dcpIJ • 
Meznika sprawozdanie komisyi ugodowej o 
p o d a t k u  od c u k r u ,  który to przednuo 
znajduje się na porządku dziennym pierw­
szego pełnego posiedzenia Izbz poselskiej-

Wiedeń, 18 stycznia. (T&- p r .)  
Minister sprawiedliwości przeniósł 
sędziego powiatowego, Bronisława 
R a w s k i e g o ,  z Żabna do Wojnicza, 
i mianował adjunkta sądowego w Tar­
nowie , Andrzeja N i e d z i e l s k i e g o ,  
sędzią powiatowym w Żabnie; ad-

Wiedeń, 18 stycznia. (Tel. p r y  w.)
Myśl corocznego zwoływania Delega- 
cyj wspólnych już w maju, zamiast 
jak dotychczas, w jesieni, zajmuje 
sfery rządowe. Idzie przytem głów­
nie o to, aby zabezpieczyć w ten spo­
sób uchwalenie budżetu przed koń­
cem każdego roku budżetowego.

Peszt, 18 stycznia. {Tel. p r .)  
Towarzystwo węgierskie fabrykacyi 
broni ukonstytuowało się wczoraj 
kapitał akcyjny wynosi 3 miliony złr. 
Towarzystwo zawrze umowę z rzą­
dem węgierskim o dostawę 180.000  
karabinów dla honwedów.

Praga, 18 stycznia. Przy wy­
borach uzupełniających do Bady pań 
stwa z okręgu Ozasława-Chrudin-Ku- 
tnahora został wybrany 968 gł. na 
1796 głosujących, kandydat młodo- 
czeski He r o l d .  Kandydat starocze- 
chów H u b a c e k  otrzymał tylko 351 
głosów.

S o fia , 18 stycznia. Agencya R a -  
wasa zaprzecza kategorycznie donie­
sieniu , jakoby podczas świąt Bożego 
Narodzenia zaszły w Buszczuku nie­
przyjazne dla księcia F e r d y n a n d a  
manifestacye.

Berlin, 18 stycznia. W piśmie 
dziękczynnem cesarza Wilhelma na 
ż y c z e n i e  n o w o r o c z n e  s t o w a ­
r z y s z e n i a  Oz er  w o n  e go  Krzyża ,  
wypowiada monarcha nadzieję, iż 
chwila, w której przypadnie pomie- 
nionemu stowarzyszeniu spełnić swe 
zadanie, nie nadejdzie jeszcze tak ry­
chło, a to ku szczęściu i pomyślno­
ści całej niemieckiej ojczyzny.

Berlin, 18 stycznia. Wśród o- 
brad w parlamencie niemieckim nad 
budżetem marynarki, szef admira- 
licyi odpowiadając na uwagi deput. 
Riickerta, który podniósł znane wy­
wody KoeJn. Ztg. odnoszące się do ma­
rynarki niemieckiej, oświadczył, ie  
zarząd marynarki trzyma się ściśle 
zatwierdzonego planu i nie potrzebuje 
obawiać się żadnego przeciwnika.

Berlin , 18 stycznia. Wojsko­
wy Tygodnik ( Wochenblatt) zamiesz­
cza artykuł, w którym prostuje 
znane urzędowe wywody rossyjskie- 
go Inwalida o s i ł a c h  w o j s k o ­
w y c h  w z d ł u ż  g r a n i c .  Według 
pomienionego organu wynosi stan pre- 
zencyjny w r o s s yj s k i c h p r o w i n- 
c y a c h  p o g r a n i c z n y c h  315.500 
ludzi i 689 dział. W austryackim okrę­
gu pogranicznym: 38.000 żołnierzy
i 160 dział. Na n i e m i e o k i e m  p o ­
g r a n i c z u :  98.200 żołnierzy i 338 
dział. Na mniej więcej jednej i takiej 
samej przestrzeni terytoryalnej znaj­
duje się w stanie pokojowym wzdłuż 
rossyjsko-niemieckiej granicy: W Niem­
czech 81.714 żołnierzy, 14.520 koni 

238 dział; w Rossyi: 123.275 żoł­
nierzy, 24.198 koni i 2 /4  dział. Z&- 
łoga w Warszawie liczy 20.000 żoł­
nierzy 3.660 koni i 54 dział; nato­
miast załoga w Królewcu 7.700 
żołnierzy, 1.400 koni i 50 dział ; za­
łoga w Wrocławiu 5.000 żołnierzy, 
1.100 koni i 32 dział.

W obec twierdzenia Inwalida, ja­
koby od roku 1878 zbudowano w  
Niemczech wschodnich 4.850 _ kilo­
metrów kolei żelaznych, stwierdza 
berliński organ wojskowy, iż cyfrę 
powyższą należy zredukować do 1865 
kilometrów.

Berlin, 18 stycznia. (Tel. pryw.) 
W odpowiedzi Cesarza Wilhelma na 
gratulacye noworoczne ze strony To­
warzystwa Czerwonego krzyża, znaj­
duje się ustęp następujący: Spodzie­
wam się, że czas jest jeszcze bardzo 
daleki, w którym Towarzystwo bę­
dzie wykonywało swoje poważne za­
danie.

Paryż , 18 stycznia. Prezydent 
C a r n o t ,  czyniąc zadość zaproszeniu, 
będzie dnia 25 b. m. na obiedzie 
u austro-węgierskiego ambasadora.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 17 stycznia 1888, godzina 1 

mm. 40. Alp. Tow. górn. 27'25, Węg. akcye 
kredyt. 270 — , Akcye anglo-anstr. 98'—, Ak- 
cye banku Union 185'50. Akcye kolei Karola 
Lndwika 192.— . Akcye kolei północnej 244'— 
Akcye kolei południowej 83'—, Akcye kolei 
Alfold 171'50. Akcye kolei Elżbiety 211'50 
Akcye kolei lwowsko - czerniowieckiej 207'75. 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 152'75 
Wiedeńskie losy 127'75. Akcye kolei Rudolfa 
— , Akcye kolei Albrechta —'— , Węgier­
skie obligacye państw, w złocie — , Galicyj­
skie ohligacye indemnizacyjne 101.50, Losy re- 
gulacyi Cisy 132*25, Losy tureckie — , 4 
prc. węgierska renta złota 96'25, Akcye zwią­
zkowego banku 84'— , akcye banku obrotowego 
— •— , akcye kolei państwowej — '— , rubel 
papierowy D10'—, węgierskie losy 119'— , mar­
ka niemiecka — •— , kolej Karola Ludwika — '—, 
akcye tytoniowe — *—, akcye banku dla kra- 
lów koronnych 203'— . Usposobienie lepsze.

W iedeń , 18 stycznia 1888, godzina 10 
m. 30. Akcye kredytowe 270-— , anglo-austr.

—, Unionbank — '— , kolej Karola Lu­
dwika 193'75, Południowa —.— , renta papie­
rowa — • _  5 pr. gal. hip. listy zastawne 100'—  
gal. obi. indemn. — •— , do —'— , 4 1/, pr. li­
sty zastawne banku krajowego 94'— , 4 J/, pr. 
pożyczka krajowa z r. 1883 — .— , Napoleon- 
dor 10'03,— , rubel papierowy —■— . Usposo­
bienie ciche.

Telegramy zbożowe z d. 17 stycznia 
1888. W i e d e ń :  Pszenica za 100 kilo — .— 
d° — '— zł., żyto — •— do — '— zł., jęczmień 
— '— do — •— z|.; kulurudza — ■— do — '— 
zł., owies — •— do — *—  złr., okowita per 
10'000 litr procent 26'37 do 2 6 5 0  zł., S z c z e ­
c i n:  Pszeniea —'— , rzepik —,— , spirytus 
— '— , kukurudza —'— Kolonia —'— rzepak 
— '— do —'— zł., 100 kilogr. na wiosnę. 
B u d a p e s z t :  Pszenica na wiosnę 7'48 do 
7'49 zł' Be r l i n :  Pszenica żółta (na grudzień) 
171'50 do — ■— , żyto— •— m. spirytus 99'—, 
rzepakowy olej — '—. P a r y ż :  mąka 51'80 
kilog. — •— , olej rzepakowy — 1— fr. spirytus

Odpowiedzialny Redaktor Adam Krechowleokh
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Pociągi kolcjo we

podług zegara lwowskiego,
(przychodzą, do Lwowa:

Z Krakowa: o godz. 5 min. 50 rano pociąg 
pospieszny, o godz. 9 minut 27 wieczór 
pociąg osobowy, o gods, I I  minut 85 
przed południem, pociąg mieszany, o godz. 
7 minut 6 wieczór pociąg lokalny,

2 Czerni ow iec: o godz. 10 min. 8 wieczór 
pociąg pospieszny, o godz. 3 min. 85 
rano pociąg osobowy i o godz. 3 min. 80 
po południu pociąg mięmny,

Z P odw oloczysk : »» dworzec glóway lwow­
ski: « gods. 10 min. 24 wieczór pociąg 
pospieszny, o godzinie 3 min. 5 w nocy 
pociąg osobowy i o godzinie 3 wi». 50 
po południu pociąg mięszany.

Z P odw ołeczysk : aa dworzec Podzamcze 
o godz. 10 min. 10 wieczór pociąg po­
spieszny, o godzs 2 min. 28 rano pociąg, 
osobowy i o godz, 3 min, 19 po południu 
pociąg mięszany 

Ze Stryja: o godz, 8 min. 59 rano i o godz. 
4 min. 35 po ppłodniu pociąg osobowy 
* o g l m. 35 w nocy pociąg osobowy 

Ze Stanisławow a do Lwowa o godz. 6 mim, 
86 wieczór pociąg mięazauy, o godz. 9 
min. 85 rano pociąg osobowy i o godz 
9 min. 29 pociąg mięszany.

O d c h o d z ą  z e  L w o w a :
Do K rakow a: o godz. 10 min 44 wieczór 

pociąg pospieszny, o godz. 4 m. 10 rano 
pociąg osobowy, o godz, 4 tato. 50 po

południu pociąg mięszaay, o godz, 8 m. 
10 rano pociąg lokalny.

©O Caorriiowlec,; o godz, 6 min. 20 rano 
pociąg pospieszny, o godz. .12 mim, 22 
w południe pociąg mieszany i o godz, 11 
ffi. 8 w nocy pociąg osobowy.

Do Podw oloczysk % głównego dw orca 
o godz. 6 min, 10 rano pociąg pospiesz­
ny, o godz. 12 min. 88 po południu po­
ciąg mięszaiiy i * godz. 10 in. 2-5 wiecz. 
pociąg- osobowy,

Do Podw ołecaysk  x dworca Podzam cze, 
® gods. 6 min. 22 rano pociąg pospieszny 
o godz. 1 min. 8 po południu pociąg 
mięszany i o godz. 10 mia. 55 wieosót 
pociąg osobowy,

Do S try ja : o godz. 8 min. 04 wieczór i o 
godz. l i  minut 47 przed południem po­
ciąg osobowy a c godz 6 min. 30 rano 
'pociąg osobowy.

Do Stanisławowa ze Lwowa o g. 9 mia. 34 
rano pociąg pospieszuy, o godz. 6 min. 
35 wieczór pociąg osobowy i o godz. 5 
min. 20 wieczór pociąg mieszany.

€. k. generalna Dyrelceya 
kolei państwowych.

Wyciąg
* rozkładu jazdy od Igo października 1887.

Zegar peszteóski 
Odjazd ze L w ow a:

Godz. 11 min. 27 przed połud. pociąg osobowy 
do Stryja, Chyro w a, Stanisławowa i Hu 
siatyua

God

Gcd:

Godz. 7 min. 44wieczór pociąg osobowy do Stry­
ja, Ohyrowa i Zwardonia.

Godz 6 min, 10 przed połud. pociąg osobowy 
do Sryja i Ławoesaego.

P rzychodzę do L w ow a:
Godz 8 min. 89 przed jpołuda., pociąg osobo­

wy ze Zwardonia, Ohyrowa i Stryja.
4 min. 15 po połud. pociąg osobowy z 

Chyro w*, Stryja, Husiatysa. Stanisławowa, 
i  min. 15 v? nocy, pociąg osobowy a 

Husiatyna, Stanisławowa. Ohyrowa, Stry­
ja i Ławoczaego.

P rzychodzę  do Stanisław ow a:
Godz. 8 min. 35 przed połud., osobowy pociąg 

z Huaiatyna.
Godz 9 min. 02 przed połudn., osobowy pociąg 

ze Zwardonia, i Stryja.
Godz, 5 min. 37 no połudn. pociąg osobowy -z 

Husia.yna.
Godz. 5 min. 51 po połud., osobowy pociąg z 

Chyro wa, Lwowa, Stryja,

Odjazd ze Stanisławowa:
Godz. 9 min. 45 przed połud. pociąg osobowy 

do Stryja, Lwowa i Ohyrowa,
Godz. 9 mm. u8 przed połud. osobowy pociąg 

dc Huaiatyna.
Godz. 6 min. 28 wieczór, pociąg osobowy do 

Stryja, Lwowa, i Zwardonia.
Przychodzę do Ław ocznego:

godz. 11 min. 18 przed połudu. ze Lwowr. 
i Chyrowa pociąg mięszany

Odjazd z L aw  ocznego :
Godz. 6 min. 23 wieczór, pociąg mieszany do 

Stryja, Lwowa, Zwardonia i Ohyrowa. 
Godz. i tuin. L5 w nocy, osobowy pociąg * 

Lwowa, Ohyrowa, Huaiatyna,Stanisławo' 
wa i Stryja.

Godz. min. 4 rano, pociąg osobowy do Stryja,
Lwowa, Stanisławowa i Kuaiatyn*.

W TEATRZE hr. 8KARBK4

We środą dnia 18 stycznia 1888

GAUEOTTO
po raz drugi 

dramat w trzech aktach z prologiem z h i­
szpańskiego przez Jose Echegaray.

Początek o godzinie 7 wieezorem.

Przyjechali do Lwowa
.-tnifc 18 stycznia lSS-'.

Hotel George’a
Pp. Z. hr. Tyszkiewicz z Weryni, A. 

Hulimka z Mycowa, A. br.Ł oś zBortkowa.
Hotel Europejski.

Pp. S. Chmurowicz ze Zarzycza, S. 
Hamolais z Krakowa, H Robisohn z Wie­
dnia, C. Kumerer z Wiednia, B. Chrząszcz 
ze Słowity.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.

Lwów, dnia 17 styeznia 1888.

I. A k c y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 300 zł. m. k. 
E#l. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. w&. 
Bauku hip. galie. po 200 zł. w. a.
Bauku red. gai. po 200 zł. w. a.

2 . L is t .  z a s t .  za 100 zł.
Banku hip. galic. 6 pr. w. a.

n 5 P1'- W‘ a‘
„ » e 5 w. a. wy­

losowane z 10 pr. premią . . 
Banku kraj. 4'/j pr. wa. los.511. 
Tow. kredyt, galic. 5 pr. w. a.

, 4 pr. w. a.
„ 5pr. los. w 371. 

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 411/* 1.

" » f ,,pre- - - s4 prc. „ „ 5 6
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 

6 pro.) 3 pr. w. a. w likwidaeyi 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 

5 pre.) 2*/a pr.w. a. w likwidaeyi 
3 . L is t y  d łu ż n e  za 100 zł. 

Ogóln. roi. kred. Zakładu dla Gal. 
Buków. 6 pr. los. w 15 lat. 

4> O b lig i za 100 zł. 
Indemniz. galie. 5 pr. m. k. 
Oblig.Komunalne gal. Zakł. kred. 
i włośeiańsk. (daw. 6 pr.) 3 pr. wal 
Obligi komunalne Banku krajo- 

jowego 5 pr. wa I emisyi . . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1383 po 41/apr. wa. 
5 . L c s y  miasta Krakowa

„ „ Stanisławowa
6 . M o n e ty .

Dukat h o le n d e r s k i.....................
Dukat cesarski................................
Napoleondor.....................................
P ó łim p eria ł.....................................
Rnbel roesyjski srebrny , , .

papierowy . . .
100 marek niemieckich . . . .

płacą żądają
walutą austr.

złr. et. złr. ct.

1 
1 

1 
1 

I
N

I

X9t> — 
212 — 
281 — 
216 -

97 — 98 25

100 — 
94 —
99 75

101 25
95 50 

101 25
96 — 

101 25
92 — 
95 20 
91 50

99 75 

93 70

— 54 —

— 48 —

101 — 1—* S 
1

o 
1

100 — 101 —

------ 105 — 
94 50 
19 -  
35 50------

5 88 5 98 
5 90 6 —

9 95 10 05
10 34 10 45 

1 40 1 50 
1 9  1 11

61 9o 62 60

78.25 78.45 
78.20 78.40

80.45 80.65 
80 45 80 65 

132. — 132 75
134.75 135.75
137.75 138.2 >
164.50 1 6 5 .-
164.50 165.—
158.50 159.50

93.20 93.40 
110.— 110.25

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 16 styeznia 1888.

I. D łu g  p a ń s t w a , płaeą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-liatopad.....................................
luty-sierpień.....................................

Jednolity dług państwa w srebrze
sty c z e ń -lip ie c ................................
kwiecień-październik.....................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr 
„ „ 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr.
„ „ 1860 po 100 złr 5 prc.

„ 1864 po 100 złr. . . .
„ 1864 po 50 złr. . . .

Renty Cora. po 42 litr. anstr. . . .
Listy zastw. domen, państw, po 120

złr.5 prc.................................................
Renta papierowa 5 prc. z r 1881 .
Austr. renta zł. wolna od podat. 4pr.

2 . O b iig a c y e  indem 5 pre. (za złr. m. k.)
C zeeh.......................................................... 109.50 —.—
B u k o w in y ...............................................  99.50 100.25
G a l ie y i .....................................................101.23 102.—
Niższej A u s t r y i ..................................... 109.25 109.75
Siedm iogrodu.......................................... 103.50 104.50
W ę g ie r ....................................................  103.75 104.50

3 . A k c y e .
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 96.50 97.50 
lnst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 268.-10 263.60
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 515.— 5 '5 .—
Gal. banku hip. po 200 z ł................... —
Gal. bank d. han. i prz. a 200zł. wpł. 40pr. —.— — 
Gal. zakł. kred. ziernsk. a 200 zł. . .
Bank dla krajów koronnych a 260 zł.

wpł. 50 pr..................................................  _ _
Banku austro- węgierek, a 600 zł. . . 87'.— 872.—
Kol. Albrechta a_200 zł. w srel ,rze . —.— ------
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500zł. id. 343.— 345.— 
Kol. Cesarzowej hlźbiety po 200 zł. m. —.— —.—
Kol. Preszów-Tarn. (w. a.) a 200 zł. —.— ------
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . 2448.— 2453’— 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 192.25 192.75 
Lw ów -C zern. kol. i po 200 zł. wa. war. 20v.75 209.25 ;

Gal. Tow. kred. w.

płaeą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 212 70 213.— 
Połud. kol, państw, po 200 zł. w. a 84.— 84.50
I. kol. węg. gal. a 200 zł w srebrze 15*.50 159.—

4 . L is t y  z a s t a w n e  losowane.
Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —.— —.— 
Powsz- austr. zak. kr. ziem. 4*/.j pr. w

złoeie w 50 1............................................ 100.80 101.30
., „ premiowe po 3 pro. Iu0.75 101.25

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181.6, pr. — 98.— 
„ „ „ „ w 20 1. 7 pr. — 97.—

w 36 1. 5*/» pr. —.— 94.— 
a. po 4 prc. . . —.— 95.25

„ „ „ „ po 5 prc. . . 100.— 100.4"
„ j „ „ po 5 prc. w
37 lataeh z w r o tn e ..............  100.— 100.40

Banku krajów. 4l/» pr. wa. los w 51 V«l- 93.50 94.—
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pre. w, a. I e m i s y i .....................  100.25 100.75
Gal. bauku hip. po 5 pre. w 40 1. wyl. 97.— 98.— 
Banku austro-węgiersk. po 5 prc. . . —.— —.—
Węg. Tow. ziem. ake. po 5 pre. . . 101.25 101,75 

„ Zakł. kr. ziems. po 5V, pre. . 100.50 100.65

5 . O b iig a c y e  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kolej Albreekta a 300 zł 5 pr. w. a. 97.— 98.— 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  —.— —.—
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . 99.50 100.—

„ „ po 100 zł. w. a. . . 102,50 103.—
Kolej gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881

po 4llt  pre................................... 97.75 98.25
dtto. dtto. (Jarosław-Sokal) . —••— 98.— 

Kol. gal. Lwów-Ozern.-Jass. emis. a 300 
zł. 4 prc. w srebrze z r. 18<4 . . 78.75 78.75

z r. 1884 . . 86.— 86.50
z r. 1868 . . — —.—
z r 1872 . . — —.—

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. . 95.50 96.25

6. L c s y .
.lnst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 177.— 177.50
“Clarego po 40 zł. m k...........................  48.50 49.-50
Tow. żegl.par.ua Dunaju po 100 zł. m.fc. 116.50 117.50 
Keglevicha po 10 zł. m. k. . . . 28 50 29.50

płacą żądają
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w a. 17.50 18.50
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 2 1.— 22.— 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 49.50 50.50
Palfiego po 40 zł. m. k..................47.25 48.75
Czerwon. krzyża aust Tow. po 10 zł. 17A0 17-40 

„ węgiersk. ,  po 5 zł. 11.10 11.40 
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a............................... 19.50 20.—
Salma po 40 zł m. k......................... ... .....  .........
St. Genois po 40 zł. m. k............. 62!— 63.—
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.) 33.50 34.—
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . . . 137.  _

po 50 zł. w a. . . .  69^5 — —
JTalusteiua po 20 zł. m. k.........................  .__ ____
Windisehgratza po 20 zł. m. k. . . 46.25 46.75

7. W e k s le  (ua 3 miesiąee).
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . . —.— —
Berlin za 100 mark w. p. n.................. —.   
Frankfurt za 100 mark w. p. n. . . —.  _.__
Hamburg za 100 m*rk w. p. n. . —.—  _
Londyn za 10 ft. szt............................... .’ 126.85 127.50
Paryż za 100 ft................................. 50.17.50 50 22.60

K u r s  z ł o t a .
Dukat cesarski men........................ 5.97 .—
" „ pełnej w a g i ..................... 5.92.—

Korona . .  ...........................—.—,____
20 frau k ów k a............................... 10.03.—
Rossyjski półimperiał . . . .  10.37.—
Talar zw iązk ow y..........................—.—,— —._
Srebro............................................... ........ .......... ... _....

Z lw ow skiej Izby handlowej 1 przem ysłowej
Telegrafowany kurB wiedeński, 

dnia 17. stycznia 1888.
Jednolity dług państwa w banknotach 

„ „ „ w  srebrze . .
Renta w z ł o c i e ..........................................
5 prc. sustr. renta marcowa . . . .
Akcye barku w iedeńskiego.....................

„ „ kredytow ego.....................
Londyn ..........................................................
N apoleondor................................................
Dukat cesarski men.....................................
100 marek n ie m ie c k ic h ..................... •

5.99.-
5.94.-

10.04.-
10.39.-

zł. et.
78 30
80 55

110 —
93 40

869 —
269 30
120 85
10 03 b

5 97
62 25

B U l l S - j l S  K  W  M  H B  J Ę  J t »

Licytacye.
L. 38220. (345 1—3)

Krakowski sąd deleg, miejski ogłasza, 
iż celem zaspokojenia należytośei powiat, 
kasy oszczędności w Krakowie w kwocie 
120 zł. z pn. odbędzie się w gmachu sądo­
wym w dniach 21 lutego 1888 i dnia 22 
marca 1888 o godzinie 10 rano, egzekucyj­
na licytacya roslności lk. 4 w Zakoinyczu 
małol. Maryanny, Katarzyny i Agnieszki 
Mardyłów własnej.

Cena wywołania 757 zł. 621k ci., wa- 
dyum 70 zł.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest adw. dr. Władysław 
Wilkosz, z substytucyą adw. dr. Schoena 
w Krakowie.

Kraków, d. 31 października 1887.

Cena wywołania realności pierwszej registraturze. 
drmriei 100 i i  fy-jonini 150 r7i  Dla niewiadomych wierzycieli hipote­

cznych ustanawia się kuratora Wojciecha 
Hasiowicza z Kamionki. W razie nieudałej 

j - i -  i l terminach wy-

j 55 zł., drugiej ^100 zł., trzeciej 150 zł.,
czwartej 200 zł., piątej 150 zł. w. a., wa 

i dyum lOpre.
Rrsztę warunków i wyciągi hipoteczne 

i przejrzeć można w registraturze.
Ropczyce, dnia 20 grudnia 1887.

i L. 6567 . (323 1 - 3)
C. k. sąd powiatowy w Krzeszowicach 

i odbędzie na dniu 12 marca 1888 o godzi- 
| nie 10 rano przymusową sprzedaż realno- 
j ści Franciszka i Anny Kawałów lwh. 142 i 
i 143 w Krzeszowicach położone celem za- 
! spokojenia wierzytelności Teresy Baran w 
| kwocie 800 złr. w. a. pod warunkami edyk- 
| tern z dnia .14 listopada 1886 1. 8088 o-
J głoszonemi z tą zmianą źe realności te za- 
| jakąkolwiekbądź cenę sprzedane zostaną, 
i" C. k. sąd powiatowy

Krzeszowice, dnia 5 listopada 1887.

sprzedaży na powyższych renum atu wy­
znacza się do przesłuchania wierzycieli hip. 
termin na dzień 26 kwietnia ISSM o godz. 
10 rano.

C. k. sąd powiatowy 
Kamionka, 8 grudnia 1887.

L.
i L.

10428 . (328 1—3)
Sąd Ropczycki w sprawie Edwarda 

Śląskiego i Samuela Biera przeciw Walen­
temu Mazurowi i spśl. o 1500 zł. przed- 
sięwoźmie dnia 27 lutego 1888 i dnia 23 
marca 1888 o godzinie 10 rano w budynku 
sądowym licytacyjną sprzedaż realności lwh. 
17, 128 Wolica piaskowa Walentego i Zofii 
Mazurów własnych, lwh 126, 111 Wolica 
piaskowa pierwszej własność Walentego Ku­
kułki, drugiej Maryanny Klisiowoj i real­
ności 137 Wolica ługowa Filipa Kukułki 
własnej.

6784 (304 1 - 3 )
W tutejszym sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano w dniach 29 lutego 1888 
, i 28 marca 1^88 powyżej ceny szacunko­

wej, zaś dnia 25 kwietnia 1888 nawet poni­
żej takowej licytacya realności 1 60 wed­
ług wykazu hip. 1. 40 w połowie zaś 1. 42 
w całości gm. kat. Herpin ś. p. Kazika 
Chrzanowskiego własnej na rzecz ck. uprzyw. 
Zakładu kred. włość, pto 78 złr. 88 ct.

Cena wywołania 400 złr. wa. wadyum 
40 złr.

Resztę warunków, akt oszacowania 
i wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus.

L, 3618 (276 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Ciężkowicach 

ogłasza ża odbędzie licytacyjną sprzedaż 
posiadłości lwh. 485 i 487 w gminie Cięż­
kowice każdej na 100 zł a. w. oszacowa­
nej w dniu 21 marca, 20 kwietnia i 23 
maja 1888 o godzinie 10 z rana nie poniżej 
sumy równej pretensyom zahipotekowanym.

Wadyum po 10 złr. aw.
Resztę warunków przejrzeć można w 

registraturze.
Niewiadomych wierzycieli hipot. za­

wiadamia się do rąk kuratora Sorysiewieza. 
w Ciężkowicach.

Ciężkowice, dnia 23 grudnia 1887.

i części realności włościańskiej w Kluszkow- 
j cach pod Nk. 43 w dwóch terminach mia- 
i nowicie na dniu 28 lutego i na dniu 4
! kwietnia 1888 każdym razem o godzinie 9 
j przed południem.
. Na pierwszym terminie realność ta 
sprzedaną będzie tylko za cenę szacunko­
wą lub powyżej takowej, na drugim zaś 
także poniżej ceny szacunkowej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa w sumie 152 złr. 50 et

Wadyum licytacyjne wynosi sumę 15 zł. 
Resztę warunków opis i szacunek 

przejrzane być mogą w tus. registraturze. 
Krościenko, 25 października 1887.

L. 2268 (321 1—3)
0. k. sąd powiatowy w Krościenku 

ogłasza niniojszein że w drodze dalszej o- 
gzokucyi wyroku karnego c. k. sądu obwo­
dowego w Nowym Sączu z dnia 4 grudnia 
1885 1. 10303 celem zaspokojenia wierzy­
telności Maryanny Kassowskiej w kwocie 
245 złr. 50 ct. w. a. odbędzie się w tut. 
sądzie publiczna przymusowa licytacya 1/4

L. 2503 (8875 1 -3)
W dniach 22 marca, 26 kwietnia, i 

24 maja 1888 o godzinie 10 rano w gma­
chu sądowym przeprowadzoną zostanie przy­
musowa sprzedaż realności pod lk. 30 w 
Dubczy małej położonej, ciała tabularnego 
nie stanowiącej, dłużnika Naftalego Sieg- 
frieda własnej, na rzecz Zakłaau kredyto­
wego włościańskiego we Lwowie o 200 zł. 
wa. z pn.

Cena szacunkowa wynosi 400 zł., a 
wadyum 40 zł.

Akt zastawniczego opisania i warunki 
licytacyjne można przejrzeć w tutejszo-są- 
dowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Radomyśl, dnia 29 lipca 1887.



L. 400 (81s * - * )
W celu dobrowolnej sprzedaży real­

ności pod 1. k. 50 i 144 wKleparowie koło 
Lwowa położonej, dawniej Szymona Zająca 
potem Michała Zająca a obecnie z tytułu 
bezdziedzicznego spadku własność Wysokie­
go skarbu stanowiącej, a składającej się z 
dwóch budynków pod 1. k. 50 i 144 z mię* 
kiego materyału z budowanych i słomą po 
krytych, każdy o jednej części mieszkalnej 
tudzież komory i sieni, jako też z ogrodu 
przed domem i gruntu ornego 15 morgów 
1272 kwadratowych sążni w 35 parcelach 
zawierającego w mapie katastralnej do od­
nośnego protokołu licytacyjnego załączonej 
uwidocznionego, wypisuje się niniejszem na 
mocy zezwolenia wys. c. k. Ministerstwa 
skarbu z dnia 9 października 1886 do 1 
31031 publiczna licytaeya 
semnych otert. za pomocą pl

Cenę wywołania stanowi kwota 2000 
złr. wyraźnie: Dwa tysiące złr. aw. p 
której ta realność sprzedaną nie będzie. 
Każdy chęć kupna mający winien wnieś' 
swoją ofertę w dniu 30 stycznia 1888 naj 
dalej do godziny 2-giej z południa do rąl 
Naczelnika e. k. powiatowej Dyrekcyi skar 
bu we Lwowie i do takowej kwotę wynoszą­
cą 10 pro. ceny wywołania, zatem 200 złr. 
wa. jako wadyum, a to w gotówce lub pu­
blicznych papierach kredytowych do loka- 
eyi kapitałów przydatnych z kuponami i 
talonami obliczonych wedle ich ostatniego 
kursu w Gazecie lwowskiej notowanego, 
lecz nie wyżej nominalnej wartości do 
łączyć.

Odnośne uierty zaopatrzone marką 
stemplową na 50 et. mają nadto zawierać :

a) dokładne oznaczenie przedmiotu, 
na którego kupne oferta opiewa z odwoła­
niem się do niniejszego obwieszczenia, i 
wyraźne podanie kwoty nadaży tak cyfrą 
jak i słownie ;

b) oświadczenie, że oferent wszystkim 
w protokole licytacyjnym zawartym warun­
kom, które dokładnie mu są znane bezwa­
runkowo się poddaje i za swoją nadaż do- 
łączonem wadyum odpowiada,

c) własnoręczny psdpis imienia i na­
zwiska, tudzież oznaczenia mieszkania ofe­renta,

d) na kopercie „Oferta do licytacyi 
realności na Kiepurowie 1. k. 50 i 144 z 
wadyum 200 złr. gotówką* lub papierach 
wartościowych.

Otwarcie ofert nastąpi nieodwołalnie
0 godzinie 12 w południe dnia 31 stycznia 
1888 poezem wadyum najwięcej ofiarujące­
mu zatrzymane, reszta oferentom zaś wła- 
śeiwej drodze wydane zostaną.

Przy otwarciu ofert mogą Panowie 
oferenci być obecni.

Dalsze warunki licytacyjne wolno przed
licytacyą przejrzeć w tej powiatowej Dyre­
kcyi skarbu w godzinach urzędowych.

Od e. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu
we Lwewie, dnia 12 stycznia 1888.

L. 7924 (329 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Żurawnie w 

sprawie egzekucyjnej Zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie przeciw o a’ 
chowi Mielnikowi o zapłatę 28 rat po j  

złr. w. a. ogłasza publiczną sprzedaż real­
ności pod 1. 48 sub. rep. S4 w Sulatyczach 
która się odbędzie w c. k. sądzie P ° ^ ‘ 
towym w Zurawnie na dniu 16 lutego lob8 
powyżej ceny szacunkowej zaś na dniu
1 marca 1888 i poniżej takowej.

Cena wywołania 700 złr.
Wadyum 70 złr. .
Kuratorem dla niewiadomych wierzy­

cieli ustanowionym jest c. k. notaryusz w 
Zurawnie p. Jan Ludkiewicz. ,

Resztę warunków przejrze 
tutejszosądowej registraturze.

Zurawno, 21 listopada 1887.

nego w 2 terminach mianowicie w dniu 14 
lutego 1888 i w dniu 16 marca 1888 każ­
dym razem o godzinie 10 rano.

Wadyum wynosi 20 złr. aw.
Wyciąg hipoteczny protokół oszacowa­

nia sprzedać się mającego eiała hipoteczne­
go tudzież reszta warunków licytacyjnych 
mogą być w registraturze sądowej przejrzane 

Nowy Sącz, dnia 30 listopada 1887

L. 7186 (325 2 _ 3 )
Sąd żywiecki ogłasza, iż celem zaspo­

kojenia wierzytelności nieobjętej masy spa­
dkowej ś, p. Stanisława Wilczka w kwocie 
327 złr. zpn. odbędzie się w gmachu sądo 
wym w dniu : 8 lutego i 7 marca 1888 
każdym razem o godzinie 10 przed połud 
niem egzekucyjna publiczna sprzedaż V 
częśei posiadłości 1. wyk. lup. jgO i */ 
części posiadłości 1. wyk. hip. 827 księgi 
grunt gminy katastr. Żywiec objętych Ka 
roliny Studenckiej i Franciszka Studenckie 
go własność stanowiących.

Cenę szacunkową w kwocie 773 złr. 
33 ct. w. a. ustanawia się jako cenę wywo 
łania.

Wadyum wynosi 78 złr. aw 
Reszta warunków licytacyjnych przej 

rżaną być może w registraturze tut. sadowej 
w godzinach urzędowych.

Żywiec, dnia 26 grudnia 1887.

L. 8311 j . (307 2 - 3 )
k. sąd powiatowy w Rawie ogłasza 

iż celem wydobycia wierzytelności c. k. 
ul)rzyw. Zakładu kredytowego włościańskie­
go w kwocie 11 rat po 42 złr. 40 ct. i 
resztę kapitału 612 złr. 54 et. odbędzie się 
23 gtyeznia i 20 lutego 1888 każdokrotnie 
o godzinie 3 popołudniu w tutejszosądowej 
kaacelaryi, przymusowa licytaeya realności 
pod 1. k* 1 ^  w Dzyczkaeh powiatu Raw­
skiego położonej wedle wyk. hip. 133 księ­
gi grunt. Rzyczki w całości, a wyk. hip 
132  ̂w połowie, dłużnika Iwana Hich wła-

Sne^’ Na pierwszym terminie realność ta 
tylko ZR lub wyżej ceny szacunkowej, na 
drugim zaś także niżej takowej sprzedaną

Wartość szacunkowa 800 złr.
Wadyum 80 złr.
Resztę warunków i wyciąg tabularny 

przejrzeć można w tutejszosądowej registra- 
turze

Dla wierzycieli którymby uchwała li­
cytacyjna doręczą być nie mogła, lub któ- 
rzyby do hipoteki realności po duiu4 paź­
dziernika 1887weszli, ustanawia się kurato 
rem pana Władysława Górkę z Rawy. 

Rawa, 26 listopada 1887.

w

L. 8241 (806 2—3) 
W dniu 14 lutego i 20 marea 1888 

każdym razem o godzinie 10 rano odbę­
dzie się w tut. sądzie celem zaspokojenia 
resztującej pretensyi Banku hipotecznego 
we Lwowie w resztującej kwocie 464 złr.
81 ct. w. a. z pn. egzekucyjna ąprzedaż
realności pod 1. 448 w Mielcu Marha i 
Abrachama Horowitzow własnej nie niżej 
wywołania 3.500 złr.

Wadyum wynosi 350 złr, w. a. 
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 

licytacyjnych przejrzeć można w registra­
turze.

Mielec, dnia 24 października 1887*

L. 13995 (298 2—3)
C. k.̂  sąd pow. miej. de]g. w Nowym 

ączu zawiadamia, że celem zaspokojenia 
} P° 5 złr. 89 ct. reszty kapitału 87 
r. 61 ct. i 8 złr. 60 ct. zpn. tudzież ko- 

zn* ! p .9kueW'nych. l i  złr. 18 ct. już przy- 
złr ^  1 Za P0<̂ al“ e niniejsze w kwocie 7 

■ 57 ct. wa. się przyznających odbędzie 
Wj sądzie licytacyjna publiczna

Łefc f  <Cillh hl> .  WP. 1 4 hminy
2 ri>„A .j^iedlce objętego wedle karty B. poz. 
włfto« Wojciecha i Anieli Kogutów

eS° naykwotę 200 złr. aw. oszacowa-

596& (305 2 - 3 )
G. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi celem zaspokojenia sumy dłuż- 
^ eJ 700 złr. egzekucyjną sprzedaż realno­
ści IwD. 35 ks. gr. gm. Targowiska objętej 
Jana Chyła własnej na rzecz kasy oszczęd­
ności w Wieliczce w jednym terminie li­
cytacyjnym dnia 30 stycznia 1888 każdym 
razem o godzinie l(j przed południem.

Cena wywołania 4393 złr. 10 ct. 
Wadyum 440 złr.

. Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest p. Teofil Gatty c k. notaryusz w Nie-
Połomicach.

Resztę warunków licytacyjnych i wy- 
hipoteczny przejrzeć można w regi- 

8traturze sądowej.
Niepołomice, d. 4 listopada 1887.

L. 2 1 0 4 . ------------------.(319 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy miej. delegowa­

ny w Sanoku podaje do powszechnej wia­
domości, że w sprawie egzekucyjnej Natana 
Lóffel przeciw Wojciechowi Drwięga, celem 
uspokojenia wywalczonej kwoty 236 zł. a. 
w- z pn., odbędzie się w tym sądzie publi­
czna sprzedaż przymusowa B/o i 9/«o części 
realności pod 1. k. 82 w Posadzie olchow- 
8^ej, wyk. hip. 1. 113 gminy kat. Posada 
olehowska ocjętej, w dwóch terminach mia­
nowicie dnia 6 lutego i 12 marca 1888, 
każdym razem o godzinie 10 rano w gma­
chu sądowym.

Na pierwszym terminie zostanie rze­
czona realność za lub wyżej ceny wywoła­
nia, zaś.na drugim terminie także niżej ta­
kowej sprzedaną.

Cena wywołania wynosi 1008 z ł , zaś 
wadyum 100 zł.

Akt oszacowania tej realności i wy­
ciąg tabularny może być w tutejszym sądzie 
przejrzanym.

O tern zawiadamia się chęć kupna 
mających a wierzycieli nieznanych tudzież 
tych, którymby uchwała licytacyjna wcale 
doręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
dniu 18 października 1887 do tabuli weszli 
do rąk kuratora adw. dr. Iskrzyckiego w 
Sanoku.

Sanok, dnia 24 listopada 1887.

łowi Sterchoekiemu i innym o zapłacenie 
kwoty 54 zł. aw. przeprowadzoną zostanie 
na dniu 6 lutego i na dniu 6 marca 1888, 
każdym razem o godzinie 10 przed połu­
dniem w sądzie biuro nr. 27, przymusowa 
sprzedaż realności, dłużnika Michała Ster- 
chockiego własnej, wyk. hip. I. 189 ks. gr. 
gminy Przekopana objętej, i realności dłu­
żnika Jana Pajtaiza, względnie tegoż nie­
objętej masy spadkowej własnej, dla której 
się adw. dr. Dolińskiego kuratorem ustana 
wia, w h. 1.101 gminy Przekopana objętej 

Cena wywołania, która jest także ceną 
szacunkową, wynosi w realności 1. 189 kwo 
tę 110 zł., zaś realności 101 kwotę 15 zł 
wadyum 10 pre. tej sumy.

Na pierwszym terminie realności tylko 
za cenę wywołania, lub powyżej tejże, na 
drugim terminie także i poniżej ceny wy 
wołania sprzedane zostaną.

Resztę warunków sprzedaży i wyciąg 
hipoteczny można przejrzeć w registraturze 

Przemyśl, dnia 10 grudnia 1887.

L. 4173 (303 2—3,
W tutejszym sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano dnia 7 lutego 1888 po­
wyżej ceny szacunkowej lub nawet poniżej 
takowej, licytaeya realności 1. 226 według 
wyk. hip. 470 w Maryampolu Efroima Knol- 
la własnej na rzecz firmy Kornbluh & Ka­
mer pto 520 złr. zpn.

Cena wywołania 4000 złr.
Wadyum 400 złr.
Resztę warunków, akt oszacowania 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w t. s 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu i dla wierzycieli hipotecznych, ustano­
wiony kuratorem dr. Przesmycki w Haliczu 

C. k. sąd powiatowy 
Halicz, dnia 20 września 1887.

7991. (267 2 - 3 )
W c. k. sądzie powiatowym w Kału­

szu odbędzie w dwóch terminach a to w 
dniach 24go stycznia 1888 i 24go lutego 
1888 zawsze o 10 godzinie z rana przy­
musowa sprzedaż realności pod 1. kon. 157 
w Śliwkach położony wedle wykazu hip. 
nr. 253 gminy kat. Śliwki Baili Barnik 2o 
voto Horowitz własnej na rzecz c. k. uprz. 
Zakładu kred. włość, w likwidacyi we Lwo­
wie w celu zaspokojenia pretensyi tegoż w 
kwocie 366 złr. 84 et. w. a. z pn.

Na pierwszym terminie realność ta 
tylko za cenę szacunkową 800 złr. lub wy­
żej, na drugim zaś i niżej tejże sprzedaną 
zostanie.

Wadyum wynosi 80 złr.
Dla niewiadomych wierzycieli kura­

torem Filipa Andrejezuka z Niebytowa usta­
nowiono.

Wyciąg tabularny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrz ć można w sądzie. 

Kałusz, 30 sierpnia 1887.

13588 (117 2—8)
C. k. sąd powiatowy w Bochni zawia­

damia, iż celem zaspokojenia sumy 500 zł. 
z pn. odbędzie się na rzecz Kaspra Turka, 
Rozalii Turek i spadkobierców Karola Tur­
ka w tutejszym c. k. sądzie powiatowym 
sprzedaż posiadłości lwh. 725 gm. kat. 
Bochnia objętej dłużników Ludwiki Mach­
nickiej i spadkobierców Juliana Machnic­
kiego własnej w dwóch terminach miano­
wicie dnia 27 marea i 30 kwietnia 1888 r. 
każdym razem o 10 godz. przed południem.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
icytacyjnych przejrzeć można w registra­

turze sądowej.
Kuratorem wierzycieli ustanowiony 

adw. dr. p. Trybulec w Bochni. Wadyum 
wynosi 72 złr. wa.

Bochnia, dnia 17 grudnia 1887.

L. 1498. (8878 3 - 3 )
W dniach 22 marca, 26 kwietnia i 24 

maja 1888 o godzinie 10 przed południem 
przeprowadzoną zostanie przymusowa sprze­
daż realności pod n. k. 27 w Kiełkowie po­
łożonej.

Cena szacunkowa wynosi 600 zł. 
Wadyum 60 zł. aw.
Akt oszacowania i warunki licytacyjne 

można przeglądnąć w registraturze.
C. k. sąd powiatowy.

Radomyśl, dnia 20 sierpnia 1887.

L. 18478. (299 2—3)
0. k. sąd pow. miej. deleg. w Przemyślu 

podaje do wiadomości, że w sprawie egze­
kucyjnej Leiby Birnbauma przeciw Micha-

L. 2125. (8969 2—3)
W dniach 22 marca, 26 kwietnia 1888 

o godzinie 10 rano przeprowadzona zosta­
nie przymusowa sprzedaż realności pod nk. 
j 00 w Wampierzowie położonej, Jana i Woj­
ciecha Kręcigłowów oraz nieobjętej masy 
spadkowej po Maeieju Kręcigłowie na za­
spokojenie pretensyi byłego Zakładu wło­
ściańskiego we Lwowie w kwocie 18 rat 
po 12 zł. i reszty kapitału w kwoeie 33 zi. 
z pn. Cena szacunkowa wynosi 500 zł. aw. 
Wadyum 50 zł. aw.

Akt oszacowania i warunki licytacyjne 
można przeglądnąć w registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Radomyśl, dnia 5 czerwca 1884.

L. 1977 (8877 2 -3 )
W dniu 22go marca 1888 o godzinie 

10 przed południem przeprowadzoną zo­
stanie przymusowa sprzedaż realności pod 
Nr. kons. 54 w Wampierzowie położonej.

Cena szacunkowa wynosi 600 zł. wa. 
wadyum 30 zł. wa.

Akta oszacowania i warunki licy­
tacyjne można przeglądnąć w registra­
turze.

C. k. sąd powiatowy.
Radomyśl, d. 29 lipca 1887.

L. 4427. “ (110 2—8)
Podbuzki c. k. sąd powiatowy sprzeda 

dnia 28 marca 1888 o godzinie 10 rano w 
drodze publicznej licytacyi realność w Za- 
łokciupod Ik. 19/35 położoną wyk. hip. 57 gra. 
Załokieć objętą, Jaeka Feciaka własną, na 
rzecz należytości Zakładu kred. włość, w li­
kwidacyi we Lwowie w celu zaspokojenia 
8 rat po 11 zł. 76 ct. i kapitału resztują- 
cego 158 zł. 49 ct. a to także i niżej ceny 
wywołania.

Cena wywołania 300 zł. wadyum 15 zł.
Resztę aktów przejrzeć można w sądzie.
Dla nieznanych wierzycieli ustanowiony 

kuratorem notaryusz Krupiński w Podbużu.
Podbuż, dnia 21 grudnia 1887.

L. 10261 (279 2 -3 )
W dniu 10 lutego i 16 marca 1888 

każdym razem o godzinie 10 rano odbę­
dzie się celem ściągnięcia wierzytelności 
Józefa Bylicy w kwocie 100 złr. publiczna 
licytaeya realności Anny Gruszeckiej pod 
n. k. 85 w Rybarzowicach położonej i je­
dnej czwartej czwartej części realności w 
h. 1. 235 gminy katast. Rybarzowice objętej.

Cenę wywołania stanowi kwota 800 złr. 
i 175 złr.

Wadyum 97 złr.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tutejszym sądzie.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiony jest adw. tutejszy dr. Ichheiser. 
C. k. sąd powiatowy.

Biała, dnia 12 grudnia 1887.

8716 (353 1—3)
Dnia 16 lutego i 15 marca 1888 go­

dzina 10 rano, odbędzie się celem ściągnię­
cia wierzytelności Towarzystwa zaliczkowego 
120 zł. z pn. w gmachu sądowym egzeku­
cyjna licytacja realności wykazami hip. 
206 i 374 księgi gruntowej Radziechów 
objętych, Srula Akermana i Jośia Menakera 
własnych.

Na pierwszym terminie zostaną real­
ności te za cenę szacunkową na drugim i 
poniżej takowej sprzedane.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa pierwszej realności 220 zł., dru­
giej 400 zł., wadyum lOprc. ceny szacun­
kowej.

Radziechów, 30 listopada 1887.

L. 8471. (352 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Radziechowie 

ogłasza, że w dniach 16 lutego i 15 marca 
'888 o godzinie 10 rano, odbędzie się ce- 

,em- ściągnięcia wierzytelności Towarzystwa 
zaliczkowego 115 zł. egzekucyjna licytaeya 
realności wyk. hip. 311 księgi gruntowej 
gminy Radziechów objętej, Nathana Leidera
własnej.

Na pierwszym terminie zostanie real­
ność ta tylko za cenę szacunkową, na dru­
gim zaś i poniżej takowej sprzedaną.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 500 zł., wadyum wynosi 50 zł. 

Radziechów, 30 listopada 1887.

11180 (324 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Lisku uwia­

damia, że celem zaspokojenia pretensyi gal. 
Zakładu kredytowego włościańskiego w 11 
ratach po 6 zł. z pn. odbędzie się w za­
budowaniu sądowem w dniu 21 lutego 1888 
o godzinie 11 rano, publiczna przymusowa 
sprzedaż V, części eiała hip. nr. 91 wyka­
zu ks. gr. gm. Łukowe Piotra Pańczyszyn 
własnej, za jakąkolwiekbądź eenę.

Cena wywołania 200 złr., wadyum 
10 zł.

Inne warunki w sądzie przejrzeć można. 
Lisko, 14 grudnia 1887.

4867. (123 1 - 3 ;
W dniu 20 marca, 17 kwietnia 1888 

10 godz. rano przymusowo sprzedaną bę­
dzie realność pod n. k. 35 w Rabie niżnej 
położona, wykazem hip. 1. 72 objęta, dłu­
żnika Jana Cieniarskiego własna na zaspo­
kojenie pretensyi uprzyw. gal. Zakładu 
kredyt, włość, w likwidacyi we Lwowie, » 
mianowicie 20 rat po 3 złr.

Cena wywołania wynosi 300 złr.
Wadyum 30 złr. w. a.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiono notaryusza Jana Wysoekiego w 
Mazanie dolnej.

Wyciąg hipoteczny i warunki liey- 
cytaoyjne można przeglądnąć w registra­
turze.

Mszana dolna, 21 października 1887.

O u e t i t  L w o w ik a  N r. 14 * dni*  18 s ty czn ia  1888.



L. 28459 (238 3 - 3 )
C. k. sąd krajowy w Krakowie podaje 

do publicznej wiadomości, iż celem zaspo­
kojenia wierzytelności austro - węgierskiego 
Banku w kwotach 5167 zł. 36 ct. i 5260 
»ł. 88 et. wa. z pn. odbędzie się w gmachu 
tutejszym publiczna przymusowa sprzedaż 
przez publiczną licjtacyę realności pod 
liczbą 49 Dz. I. w Krakowie Jana Kautego 
Hessa własnej, na duiu i marca i 5 kwie­
tnia 8, każdym razem o godzinie lOtej 
rano. Cenę wywołania stanowi kwota 31000 
zł. wa , wadjum zas 3100 zł. wa. Na pier 
wszym terminie realność ta sprzedaną być 
może za cenę szacunkową lub powyżej tejże, 
na drugim zaś terminie także poniżej ceny 
szacunkowej. Reszta warunków w ts. regi- 
straturze przejrzaną być może. O tej hcy- 
tacyi zostają zawiadomieni wierzyciele hi­
poteczni, którzy by po dniu 29go września 
1887 hipotekę ua tej realności nabyli lub 
ktorymby uchwała ta z jaki-gokolwiekbądź 
powodu nie była doręczoną do rąk ustano­
wionego kuratora adw. dr. Smolarskiego w 
Kiakowie i przez edykta.

Kraków, 4 listopada 1887.

L. 26227 (300 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Drohobyczu 

podaje do publicznej wiadomości, że na za­
spokojenie sumy 154 zł. wa. z pn., odbędzie 
się w sądzie tut. przymusowa sprzedaż real­
ności pod lk. 125 w Drohobyczu na przed­
mieściu Zwaryckiem, Piotra Bulkiewicza 
własnej, na rzecz Mojżesza Reizesa w dniach 
20 lutego 1888 i 20 marca I 8b8, każdym 
razem o godzinie 10 przed południem. Re­
alność ta sprzedaną zostanie w pierwszym 
terminie tylko za lub wyżej ceny wywołania 
3160 zł., w drugim terminie i niżej tejże 
ceny z zastrzeżeniem przepisów ustawy z 
10 ezerwca 1887 1, 74 dz. u. p. Zakład 
wynosi lOprc. ceny wywołania. Kuratorem 
nieznanych wierzycieli mianowano adw. dr. 
Apfia w Drohobyczu. Resztę warunków li­
cytacyjnych, wyciąg tabularny i akt osza­
cowania można w tusąd. registraturze 
przejrzeć.

C. k. sąd powiatowy,
Drohobycz, 15 grudnia 1&87.

L. 19343 (809 1—3)
C. k. sąd powiatowy miejsko-delego- 

waDy sek. II. we Lwowie wyznaczył celem 
i ściągnięcia na rzecz Herscha Goetza sumy 
1000 zł. wa. z pn. Do przedsięwzięcia licy­
tacyjnej sprzedaży realności pod lk. 9 w 

j Sygniówce położonej, lwh. 74 ks. gr. gmi­
ny kat. Sygniówka objętej, a Teresy z We- 

; berów Hermann, Katarzyny Bittner, Anto­
niego, Józefa, Karola i Rozalii Weberów 
własnej, termin na 23go lutego 1888 i na 
22go marca 1888 o godzinie l i te j  rano w 
biurze II.

Cena wywołania i szacunkowa 1550 zł. 
poręczne 155 zł.

Na pierwszym terminie nie niżej ceny 
' wywołania, zaś na drugim i niżej tejże 
realność ta sprzedaną zostanie.

Resztę warunków, protokół oszacowa­
nia i wykaz hipoteczny przejrzeć można w 
registraturze.

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Dulęba.

Lwów, 12 grudnia 1887.

Konkursa.

L. 8410 (351 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Radzieeho- 

wie og'asza, że w dniach 26 stycznia i 29 
lutego 1888 o godzinie 10 rano odbędzie 
się w sprawie Towarzystwa zaliczkowego 
w Radziechowie przeciw Dawidowi Leider 
o 400 złr. egzekucyjna licytacya realności 
pod lk. 408 wykazem hipotecznym 3u9 księ­
gi gruntowej Radziechów objętej.

Na pierwszym terminie będzie real­
ność ta tylko za cenę szacunkową, na dru­
gim i poniżej takowej sprzedaną.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 9ot) złr. wadyum wynosi 98 złr.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono Zdzisława Więckowskiego no- 
taryusza w Radziechowie.

Radziechów, 10 listopada 1887.

L. 3246 (3^6 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Ropczycach w 

sprawie egzekucyjnej Beili Bremerowej pko 
Jakóbowi Marchutowi pto 124 zł. zpn przed- 
sięwcźmie dnia 20 lutego i dnia zO marca 
1888 o godziuie 10 rano w budynku sądo­
wym licytacyjną sprzedaż realności pod lk. 
108 w Sredulem położonej, 1. wyk. hip. 
395 księgi gr. Ropczyc objętej, egzekuta 
właBnej.

Cena wywołania 2710 zł., wadyum 
271 zł,

Na drugim terminie sprzedaż nastąpi 
poniżej ceny szacunkowej.

Resztę warunków licytacyjnych, wy­
ciąg hipoteczny, protokół oszaeowania można 
przejrzeć w registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli, 
którzy po dniu 17go bm. do hipoteki weszli 
ustanowiony dr. Ujejski z Ropczyc.

Ropczyce, dnia 18 listopada J887.

L. 42 (330 2—3)
Niniejszem ogłasza się konkurs do 31 

stycznia rb. celem obsadzenia posady asy­
stenta przy katedrze technolologii mecha­
nicznej w tutejszej c. k. Szkole P o litech ­
nicznej.

Ta posada, z którą połączone jest wy­
nagrodzenie w kwocie rocznych 600 złr. 
wa będzie nadana przez Kolegium Profe­
sorów na czas od dnia jej objęcia po ko­
niec września 1890.

W myśl reskryptu c. k. Ministerstwa 
wyznań i oświecenia z dnia 15 czerwca 
1887 1. 1299, wydanego w porozumieniu z 
c. k. Ministerstwami spraw wewnętrznych, 
handlu i rolnictwa ubiegać się mogą o tę 
posadę także pozostający w służbie rządo­
wej praktyaanci budownictwa, młodsi urzę­
dnicy c. k. kolei skarbowych, tudzież mło­
dsi urzędnicy, praktykanci, aspiranci i elewi 
zarządów górniczych i lasowyeh, którzy w 
razie uzyskania posady otrzymują od swej 
władzy przełożonej urlop na czas pełnienia 
obowiązków asystenta.

Podania o tę posadę, wystosowane do 
Kolegium Profesorów e. k. Szkoły Politech 
nicznej, i zaopatrzone w potrzebne doku- 
menta, tudzież w dowody dokładnej znajo­
mości języka polskiego, należy wnieść do 
podpisanego Rektoratu przed upływem ter­
minu konkursowego.
Z Rektoratu c. k. Szkoły Politechnicznej.

We Lwowie, dnia 15 stycznia 1888.

L. 36 (335 2—3)
Niniejszem ogłasza się konkurs na 

posadę n a u czy c ie la  języka niemieckiego i 
polskiego W c. k. szkole realnej w Stanisła­
wowie.

Do posady tej przywiązaną jest płaca 
etatowa z dodatkami pięcioleiniemi i dodat­
kiem aktywalnym w myśl ustaw z dnia 9 
kwietnia 1870 (Dz. ust. p. ur. 46) i z dnia 
15 kwietnia 1873 (Dz. ust. p. ur. 25).

Kandydaci ubiegający się o tę posadę 
winni w n ie ść  podanie zaopatrzone w potrze­
bne dokumenta za pośreduictwem właściwej 
Dyrekcyi do Prezydyum c. k. Rady szkol­
nej krajowej najpóźniej do dnia 14 lutego 
1888.

We Lwowie, dnia 6 stycznia 1888.

L. 480/pr. . (355 1—8)
Celem obsadzenia posady c. k. Staro­

sty w randze VII ewentualnie Sekretarza 
Namiestnictwa w randze VIII. klasy z sy- 
stemizowanymi dla tychże poborami, roz­
pisuje się niniejszem konkurs z terminem 
do 5 lutego 1888._

Ubiegający się o jedną z tych posad, 
! mają w n ie ść  swe podania zaopatrzone w do­
wody ukończonych studyów prawniezych i

L. 581. , . ,  . j  . (337)
C. k. powiatowa Dyrekcya Skarbu w Nowym Sączu podaje do wiadomości, że w 

celu wydzierżawienia stacyi myta mostowego w następującym wykazie poszczególnio- 
nej na rok 1888 lub na lata 18^8 i 1889, lub wreszcie na lata 1888, 1889 i i 890 od­
będzie się pud warunkami w ogłoszeniu licytacji Wysokiej ck. krajowej Dyrekcyi skar­
bu z dnia 18 wrześn a 1887 1. 63330 zawartemi na dniu 26 stycznia l8->8 od godziny 
9 rano do drugiej po południu publiezua ustna relicytaeya.

Pisemue oferty zaopatrzone w wadyum wysokości ł/, części ceny wywołania na­
leży wnieść najdalej do 25 stycznia I 88s do godziny 2 po południu do naczelnika ck. 
powiatowej Dyrekcyi skarbu w Nowym Sączu. Chęć licytowania mający wiuni a/ożyć 
do rąk komisyi licytacyjnej jiko  wadyum */« część ceny wywołania. Dalsze warunki 
l i c y t a c y j n e  można przed licytacją w zwykłych godzinach urzędowych w ck. pow. Dy­
rekcyi skarbu w Nowym Sączu i w dotyczącycn nadzorach c. k. straży skarbowej
p rzejrzeć .

znajomość języków krajowych w powyższym 
terminie konkursowym w przepisanej drodze 
służbowej do Prezydyum e. k. Namie­
stnictwa.

Lwów, dnia 15 stycznia 1888.

L. 7140 (290 2 - 3)
Przy sądzie wyższym w Krakowie o- 

próżuioną została posada ofieyała z roczną 
płacą 900 złr. dodatkiem aktywalnym 240 
złr. i prawem postąpienia na wyższą płacę 
etatową.

Podania o tę posadę wnosić należy w 
drodze przepisanej do Prezydyum sądu wyż­
szego w Krakowie do 17 lutego U 88.

Prezydyum sądu wyższego 
Kraków, 13 stycznia 1888.
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Nowy Sącz, dnia 12 stycznia 1888.

L. 55722 (333)
W celu nadauia trzech posagów po 

286 (dwieście ośmdziesiąl sześć) zł. wa. z 
fuudacyi posagowej sp. Maksymiliana i Fran­
ciszka'Ksawerego Siemianowskich dla bie­
dnych moralnie się prowadzących dziewcząt, 
córek mieszczan wszystkich miast i mia­
steczek galicyjskich z wyjątkiem miast Lwo­
wa i Krakowa, ogłasza się niniejszem kon­
kurs.

Posagi te przeznaczone są dla biednych 
moralnie się prowadzących dziewcząt miesz­
czańskich, córek mieszczan jednego z miast 
i miasteczek galicyjskich z wyjątkiem Lwo­
wa i Krakowa, wyznania katolickiego, któ­
re siedmnasty rok życia ukończyły a dwu­
dziestego czwartego roku życia nie prze­
kroczyły. Wiek obliczony zostanie wedle 
daty losowania (7 kwietnia b. r.). Obrządek 
nie stanowi różnicy.

Pierwszeństwo będą miały sieroty bez 
ojca i matki, w braku zaś takich sieroty 
bez ojca lub matki, mające liczne rodzeń­
stwo.

Rozdanie posagów nastąpi w drodze 
losowania, które odbędzie się w rocznicę 
śmierci fundatora śp. Maksymiliana Siemia­
nowskiego t. j. w dniu 7 kwietnia bieżą­
cego roku w Wydziale krajowym w obec­
ności delegata c. k. Namiestnictwa, bez 
współudziału kandydatek. Po dokonaniu lo­
sowania zostaną posagi ulokowane na ksią­
żeczki wkładkowe galic. kasy oszczędności, 
na imię właścicielek opiewające i złożone 
do depozytu odnośnego sądu opiekuńczego. 
Osoby, które raz zostały z tej fundacji wy­
posażone nie mogą się po raz wtóry o po­
sag ubiegać.

Dziewczęta, które chcą się ubiegać o 
posag z niniejszej fundacji mają wnieść 
swe prośby do Wydziału krajowego, jako 
władzy rozstrzygającej o dopuszczeniu do 
losowania, najdalej do dnia 28 lutego r. b. 
i załączyć do nich: 1) metrykę chrztu; 2) 
świadectwo moralności; 3) świadectwo u- 
bóstwa, stwierdzające oraz wyraźnie, że ro­
dzice petentki zmarli, a względnie, że przy 
życiu pozostają i podające dokładnie ilość 
rodzeństwa petentki ; 4) dowody, iż ojciec 
petentki był przynależnym do jednej z ga­
licyjskich gmiu miejskich z wyjątkiem miast 
Lwowa i Krakowa.

Podania wniesione po terminie, albo 
też niezaopatrzone w wymagane dokumenty 
zostana odrzucone.
Z Wydziału krajowego Królestwa Galicji 
i Lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem 

Krakowskiem.
We Lwowie, dnia 1 stycznia 1888.

Upadłości.
(320 2—3)

Wierzycieli konkursowych Dawida Po 
horylesa z Husiatyna zawiadamiam że za­
rządca przedłożył projekt podziału gotówką 
który u mnie przeglądniętym i zarzutyjprze- 
ciw niemu wnoszone być mogą do dnia 9 
lutego 1888 godz. 9 rano który do rozpra­
wy nad zarzutami wyznaczyłem.

Husiatyn, 9 stycznia 1888.
Komisarz konkursowy.

L. 1352. (341 1—3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie na zasadzie §. 62 ust. 1 ord. konk. 
zezwolił na otwarcie konkursu na majątek 
Stanisława Sadowskiego utrzymującego 
kram korzenny i wyszynk wódek w Krako­
wie przy ul. Wielopole Nr. 1 a mianowicie 
na majątek ruchomy, gdziekolwiekby się ta­
kowy znajdował, a na majątek nieruchomy 
o tyle, o ile takowy położonym jest w tych 
krajach, w których ordynacya konkursowa 
z dnia 25 grudnia i868 obowiązuje.

Komisarzem konkursowym ustanawia 
s ię  p. sekretarza Rady e. k. sądu krajowe 
go wyższego dra. Władysława Polityńskiego 
a tymczasowym zarządcą masy. paua adw. 
dra. Antoniego Dobiję z substytueyą pana 
adw. dra Serafina Chmurskiego.

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 3 Igo stycznia 1888 przed 
komisarzem konkursowym wyznaczonym za 
przedłożeniem dokumentów, któreby ich pre- 
tensye wykazywały, oświadczyli się co do 
potwierdzenia tymczasowego zarządcy masy,

lub co do ustanowienia innego, tudzież, 
wybrali wydział wierzycieli.

C. k. sąd krajowy wzywa tych wierzy­
cieli, którzy swych pretensyj przeciwko ma­
sie konkursowej chcą dochodzić, aby takowe 
nawet w tym przypadku, gdyby się procek 
w toku znajdywał do dnia 14 marca 1888, 
w e. k. sądzie krajowym w Krakowie, 
podług przepisu ordynacji konkursowej, u- 
nikając szkodliwych skutków prawa zjłosili, 
a na terminie na dzień 16 kwietnia 1888, 
o godz. 10 rano w biurze komisarza kon- 
ursowego oznaczonym, wywierzytelnili, i 

swoje wnioski co do oznaczenia pierwszeń­
stwa swych pretensyi poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te spra­
wiali, powołać ostatecznie osoby, w których 
zaufanie pokładają.

Wierzyciele, którzy w Krakowie lub 
w jego pobliżu nie zamieszkują winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w Kra­
kowie mieszkającego, w celu doręczenia u- 
chwał sądowych, w przeciwnym bowiem ra­
zie na wniosek komisarza konkursowego 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezpie­
czeństwo i koszt kurator ustanowionym by 
został.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa­
nia konkursowego umieszczone będą w urzę­
dowej „Gazecie Lwowskiej*.

Termin do likwidacyi oznaczony, jest 
zarazem terminem co do układów z wie­
rzycielami.

Kraków, 14 stycznia 1888.

L. 16701 (844 1—3)
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu, o- 

głasza niniejszem, że zamianował Jonasza 
Tiirkla z Podwołoczysk zawiadowcą masy 
konkursowej Miehała Rubina z Podwołoczysk 
a Lazła Gelbarda ustanowił jego zastępcą. 

Tarnopol, dnia 27 grudnia 1887.

L 49 (349 1—8)
Odnośnie do tut. zawiadomienia z 26 

grudnia 1887 1. 48/kk. w nr. 5/88 Gaz. Lwow. 
w sprawie konkursowej Markusa Spitz oz­
najmiam wszystkim wierzycielom, że w po- 
wyźszem zawiadomieniu oznaczony termin 
22 stycznia b. r. zmienia się na 23 stycz­
nia b. r. o godz. 10 rano który to termin 
będzie także terminem likwidacyjnym dla 
dodatkowo zgłoszonych pretensyi Mosesa 
Scheinkorn w ilości 50 złr. i Leisora Bie- 
kel w Jośei 1500 złr. aw, zpn.

Gwoździec, dnia 12 stycznia 1888.
C. k. sędzia powiatowy jako komisarz 

konkursowy

Rozmaite obwieszczenia.
L. 52591 (155 3 - 3 )

C. k. sąd krajowy we Lwowie wzywa 
niniejszym edyktem każdego ktoby wrze- 
komo zagubiony list zastawny c. k. uprzyw. 
gal. Zakładu kredytowego włościańskiego 
we Lwowie ser. 1872 nr. 4244 na okaziciela 
opiewający, lub należące do tegoż listu ku­
pony na dywidendę i na prowizję posiadał, 
ażeby rzeczony list zastawny w ciągu trzech 
lat od dnia zapadłości ostatniego kupona 
t. j. od dnia 1 stycznia 1888 roku, kupony 
zaś w przeciągu 1 roku, 6 tygodni i 3 dni 
od dnia zapadłości każdego kupona tut. są­
dowi przedłożył, gdyż w razie przeciwnym 
tenże list zastawny, a względnie nie prze­
dłożone kupony za amortyzowane uznane 
będą.

Lwów, 17 grudnia 1887.

L. 30119 (14 3—3)
C. k. sąd krajowy w sprawie egzeku­

cyjnej Towarzystwa wzajemnego kredytu w 
Krakowie przeciw nieebjętej masie ś.p. Ja ­
na Dworzańskiego i niewiadomej z miejsca 
pobytu Honoracie Dworzańskiej pto 640 złr. 
z przyn. ustanawia dla tychże kuratorem 
adw. dr. Kremera z substytucją adw. dr. 
Chmurskiego, wzywając Honoratę Dworzań- 
ską, aby potrzebnej informacji swemu kura­
torowi udzieliła, lub sobie innego zastępcę 
obrała.

Kraków, 2 grudnia 1887.

L. 8969 (294 1—3)
C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie u- 

stanawia kuratorem ad actum adw. dr. Pi- 
lińskiego w Rzeszowie dla niewiadomej z 
miejsca pobytu Doroty Straszewskiej w spra­
wie Henryka Straszewskiego o wpis prawa 
zastawu dla pożyczek 80300 złr. i 2200 złr. 
zpn. w stanie biernym dóbr Boguchwała 
na rzecz galic. Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego, tudzież o adnotację cesyi pier­
wszeństwa wierzytelności Doroty Straszew­
skiej dla intabulować się mających pożyczek
80300 złr. i 2200 złr. zpn. w stanie bier­
nym dóbr Boguchwała.

O czem Dorotę Straszewską edyktami 
zawiadamia.

Rzeszów, 22 grudnia 1887.
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L. 30648.
C.

(283 3—3) 
C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 

postanowił na podstawie §. 24 ustawy z d. 
18 lutego 1878 nr. 30 d. p. P na przed­
stawieni-stawienTo ” 'G V) “• r* r  **“ 
fiasten Namiestnictwa ustanowić
mj0f/PuJ%eych znawców do ocenienia przed-

na rzecz kolei 
nowj^e • mogących na rok 1888, a mia-

^  ^ *awodu gospodarstwa wiejskiego.
j, , 1* Wilhelma Bischofa, rządcę dóbr J.

Potockiego w Chlebowicach wielkich, 
ł)°wiat Bóbrka;
cip] ^ ' to^ a Niezabitowskiego, właści- 

a dóbr w Lankach małych, pow. Bobrka;
. f  Tadeusza Linka, rządcę dóbr w Cho­
m owie, powiat Bóbrka;
Dań i 4’ Fomasza Schwettera, dyrektora dóbr 
r  ustwa Bohorodczany, pow. Bohorodczany;
Uań ł FJ ancisz^a Hessa dyrektora dóbr 
raustwa Sołotwiny, powiat Bohorodczany; 

b. Konstantego Znamirowskiego, prze-

. t f Ł t ™ "  d" orskiee° »  Sk*'«. P -

Lackie’ iARohDr p w l° rckieg0’ w^aśeiciela dóbr Lackie i Bobrownik, powiat Monasterzyska •
i Morawskiego właści-

eiela dóbr Oleszy, powiat Monasterzyska;
Pi i i  ? a Horodyńskiego, właści­ciela dóbr Korsów, powiat Brody ■

10. Michała Kokurewicza, rządcę dóbr 
w loporowie, powiat Łopaty u ;

11. Józefa Kopystyńskiego, dzierżawce
oobr w Potutorach, powiat Brzeżany;

12. Józefa Tyszkowskiego, dzierżawce 
dobr w Kozowie, powiat Kozowa;

13. Zdzisława Yongę, dzierżawcę dóbr 
w Zapałowie, powiat Cieszanów;
. _ 14. Tytusa Artura Zarzyckiego właś- 

C1eiela dóbr Chotyłubia, powiat Cieszanów- 
_ 15. Jana Gnoińskiego, dzierżawcę dóbr 

® ^ o w a  i prezesa Rady powiatowej w

, 16. Mikołaja Wolańskiego, c. k. pod­
komorzego i właściciela dóbr w Pancżówce
P°wiat Czortków; ’

. . 17. Józefa Nowosieleckiego, wspólwłaś-
Cleiela Wojtkowej, powiat B ircza;
- . 18. tśczęsnego Firleja, właściciela dóbr 

ojary-Rolów, powiat Medenice;
, 19. Maurycego Lustiga, przełożonego
Oszarów dworsk. Medenice pow. Medenice ; 

dóh T°' Henryka Głowackiego, właściciela 
or Leśniowice, powiat Gródek; 

c,„ . Jana Breuera, właściciela dóbr w
a2WTli5 powiat Janów ’ 

dobr n u  udoraira cieńskiego, właściciela
>3 a’ Pow‘a* Horodenka;

Sucbr,^ 'i ^ewerl na Korytkę, właściciela dóbr 
oohodole, puwiat Husiatyn;

ż&Dfin- Antoniego Brzuszkiewicza, przeło-

P . . S  K tp)c ”,ń c l° r‘ kieg0 W 0b»ro8tk»wie' 
dóbr ^u^ usza Frommla, administratora

Ł  Pawłusiowie> Powiat Jarosław ; 
żaw V Zygmunta Krzyszkowskiego, dział­
kowiec rku w A k o w cu , powiat Kra-

c' l *̂:aQ*s âwa Komornickiego, właści-
j a dóbr Zawadka i prezesa Rady powia- 

Kałuszu, powiat Krakowiec;
1 Klemensa Torosiewicza, właśeieie-

dobr w Ostrowie, powiat Busk;
29. Stanisława Łodyńskiego, właścl- 

efa dóbr Nahorce małe, powiat Kamionka 
rumiłowa;

30. Romana Kniazia Puzynę, właści- 
Clela dóbr w Gwoźdźcu, powiat Gw’oździec ■

31. Walerego Łysakowskiego, dzierżaw-
c§ dóbr w Korszowie powiat, m. d. Kołomyja;

32. Franciszka Mathiasa, zarządcę dóbr 
"a-sicniowie górnym, powiat Kosów;

, 33. Tadeusza Peszyńskiego, właścieie-
1 dóbr Kobylany, powiat Dukla;

84. Edgarda Aulicha, agronoma i rząd- 
“ dóbr w Potoku, powiat Krosno; 

dóh e Marc^ g o  Nadziaka, właściciela 
jjj ^Serednica i Daszówka, powiat Ustrzy-

c.j , ^8. Dawida Abrahamowicza, właści- 
a dóbr Siemianówki, powiat Szezerzec;

ciel aa ^ zes âwa Lekczyńskiego, właści- 
Ja dóbr w Remenowie, powiat Lwów;

Cj 1 dra Stanisława Starzyńskiego, właś- 
Ja dóbr w Skniłowie, powiat Lwów; 

tow « ' P(?mua^ a  Makarewicza, sekretarza 
■ oficyalistów prywatnych we Lwowie; 

hiu Karola Reinera, emeryt, rządcę 
“dowmctwa we Lwowie; 

kar* 4 !' '̂*.na Stelzera, einer. rządcę dóbr 
eralnych i detaksatora dóbr ziemskich 

"'e Lwowie;
cj . Feliksa Pietrzyekiego, byłego właś- 

*ela dóbr, zamieszkałego we Lwowie;
8 , 43. Maryana Bołokskuła, detaksatora 
udowego we Lwowie;

, 44. Adolfa Grochowalskiego, detaksa-
ra sądowego we Lwowie; 

p 45. Zygmunta Zukra, właściciela dóbr 
horośnicy, powiat Sądowa Wisznia;

, . 46. Czesława Juliana Trzecieskiego,
^lerżawcę dóbr Małnowskiej woli, powiat

47. KajetanaKleczyńskiego, właściciela

48. Antoniego, Iwanickiego, właściciela  
części dóbr w Cucyłowie, powiat Nadworna;

49. Jakóba Sikorskiego, byłego rządcę 
dóbr biskupich w Przemyślu;

50. Zenona Nowosieleckiego, dzierżaw­
cę dóbr Kniażyce, powiat Niżankowiee;

51. Juliana Czajkowskiego, dzierżawcę 
dóbr w Popowicach, powiat m. d. Przem yśl;

52. Hipolita Bohdana, właściciela dóbr 
Zadwórze, powiat Gliniany;

53. Hilarego Tretera, właściciela dóbr 
Laszki królewskie, powiat Przemyślany;

54. Wiktora Kopystyńskiego, dzierżaw­
cę dóbr Kuropatniki, powiat Bursztyn;

5 5  Wincentego Żelechowskiego, w łaś­
ciciela dóbr Hrehorów, powiat Rohatyn;

56. Kwiryna Uienieekiego, właściciela 
dóbr Jaremków, powiat Rudki,

57 . Ludwika Balickiego, właściciela  
dóbr w Wykotach, powiat m. d. Sambor;

58. Wojciecha Wasilewskiego, w łaści­
ciela dóbr w Siemunowej, powiat md. Sanok;

59 Antoniego Cegleckiego, właściciela  
dóbr w Krasneni, powiat Grzymałów;

60. Stefana Moysę, właściciela dobr
Rudniki, powiat Zabłotów;

6f. Włodzimierza Zagórskiego, w łaści­
ciela dóbr Dzurów, powiat Zabłotów;

62. Feliksa Obertyńskiego, właściciela 
dóbr Sawczyna, powiat Sokal;

63. Wacława Fabiańskiego, rządcę 
dóbr w Poturzycy, powiat Sokal;

64. Jana Burzyńskiego, właściciela dóbr 
w Uhrynowie górnym, pow md. Stanisławów;

65. Aleksandra Rodakowskiego, w łaś­
ciciela dóbr w Jeziorku, powiat Halicz;

66. Franciszka Topolniekiego, właści­
ciela dóbr w Chyrowie, powiat Starasól;

67. Józefa br. Brunickiego, właściciela 
dóbr w Bereźnicy, powiat Stryj;

68. Juliusza Barańskiego, właściciela 
dóbr w Łukawicy niżnej, powiat Stryj ;

69. Aleksandra Stojałowskiego, w łaś­
ciciela realności w Stryju;

70. Mikołaja Sobolewskiego, właścicie­
la dóbr w Kokutkowcach pow. md. Tarnopol;

71. Macieja W szelaczyńskiego, właś­
ciciela dóbr w Kupczyńcach, powiat m. d. 
Tarnopol (state we L w ow ie);

72 Ks. Franciszka Sawę, ład. probosz­
cza posła na Sejm krajowy i prezesa Rady 
powiatowej w Tłum aczu;

73. Józefa Kaliniewicza, dzierżawcę dobr 
Plebanówka, powiat Trembowla;

74 . Michała Knśniewicza, właściciela 
dóbr Matków, powiat B orynia;

75. Tomasza hr. Dzieduszyckiego, wł. 
dóbr w Korolówce, powiat Tłuste;

76. Maryana Kęplisza, współwłaścicie­
la dóbr w Myszkowie, powiat Z aleszczyki;

77. Franciszka Czerniakowskiego, właś­
ciciela dóbr w Klinkowcach, pow. N ow esioło;

78. Juliusza Kopczyńskiego, właściciela 
dóbr w Roznoszyńcacb, powiat Zbaraż;

79. Konstantego Tretera, właściciela 
dóbr Podlipce, powiat m. d. Złoczów;

80. Bronisława Ujejskiego, właściciela 
dóbr Sewerynka, powiat Olesko;

81. Maksymiliana Bogdanowicza, właś­
ciciela dóbr Przemiwółki, powiat Kulikow;

82. Mieczysława Mniszka, w^ ^ ? ic a 
dóbr i prezesa Rady powiatowej w Żółkwi,

83. Stanisława Pawlikowskiego, właś­
ciciela dóbr Bereśnica królewska, powiat
Żydaczów; . .

84. Leona Jarzymowskiego, właścicie a
części dóbr Tejsarowa, powiat Zydaczów;

85. Andrzeja Broniewskiego, c. k. nai
leśniczego we Lwowie.

H« Z zaw od u  le śn ic tw a .
F  Bolesława Szyszkowskiego,_ck. nad­

leśniczego kameralnego w Dobromilu;
2. Karola Hetpera, ck. zarządcę lasów 

i d- men w Bolechowie;
3. Emanuela Mascheka, leśniczego skar­

bu Wiłdzińskieno w Ludwikówc-e, powiat 
Dolina ;

4. Jana Kołopajłę, nadleśniczego w 
Medenicach;

5. Konstantego Linderskiego, leśnicze­
go powiatowego w Jaworowie;

6. Władysława Lisowskiego, c. k. za­
rządcę domen i lasów w Rypiance, powiat 
Kałusz;

7. W ładysława Kórnickiego, e. k. za­
rządcę domen i lasów w Kałuszu:

8. Arthura Gretschla, nadleśniczego 
państwa Busk w Grabowy, powiat Busk;

9. Józefa Krupińskiego, c. k. zarządcę 
dóbr państwowych w Berehaeh dolnych, 
powiat Ustrzyki dolne ;

10. Franciszka Chwodowskiego, egzam. 
leśniczego i przełożonego obszaru dwor­
skiego w Basiówce, powiat L w ów ;

11. Antoniego Romańskiego, egzamin, 
leśniczego i zastępcę obszarów dworskich 
w Winnikach.

12. Andrzeja Broniewskiego c. k. nad­
leśniczego we Lwowie ;

13. Edwarda Bilińskiego, leśniczego 
dóbr Bakończyekich w Brylińcach, powiat 
Niżankowiee;

14. Kazimierza Remiszewskiego, leśni-1 '* 17 —   — " - I-i .. L itt T nf-Atnn i nrt-

15. Floryana Storucka, właściciela dóbr 
Lipowce, powiat Gliniany,

16. Romualda Makarewicza, egzamin, 
leśnika i sekretarza towarzystwa ofieyalis- 
tów prywatnych we Lwowie;

J7. Alojzego Borczowskiego, egzamin, 
gospodarza bisowego w7 Żurowie, powiat 
Rohatyn;

18. Adolfa Geruszyńskiego, nadleśni­
czego w dobrayh kapitulnych obrz. łać. w 
Werbizu, powiat Komarno;

19. Wilhelma Kropaczka, nadleśnicze­
go w Jaśliskach, powiat Rymanów;

20. Hilarego, Mojsowicsa, zastępcę ob­
szaru dworskiego w Kaczanówce, powiat 
Skałat;

2 1. Szczepana Drezińskiego, egzamin, 
gospodarza Bisowego i przełożonego obszaru 
dworskiego w Woli koblańskiej, pow. Stare 
m iasto;

22. Adolfa Schmaterę, emeryt, zarząd­
cę dóbr państwa Skole, zamieszkałego w 
Skolem;

23. Franciszka Tichego, egzam. leś­
niczego i właściciela realności w Sieniawie:

24. Walerego Maryańskiego, leśnika 
we Lwowie.

III. Z zawodu budownictwa inżynieryi.
1. Aleksandra Nęckiego, przedsiębiorcę 

budowy dróg w Buczaezu;
2. Michała Wiszniewskiego, budowni­

czego w Brzeżanach;
3. Karola Reinera, emerytowanego c. 

k. radcę budownictwa we Lwowie ;
4. Juliana Cybulskiego, architektę i bu­

downiczego we Lwowie;
5. Adolfa Kuhna, architektę i budowni­

czego we Lwowie;
6. Ludwika Ramulta, konces. budowni­

czego we Lwowie;
7. Antoniego Świątkowskiego, konces. 

budowniczego, we Lwowie ;
8. Zygmunta Kędzierskiego, autoryz. 

inżyniera cywilnego we Lwowie;
9. Michała Zajączkowskiege, inżyniera 

cywil, i budowniczego mięjsk. w Przemyślu;
10. Franciszka Gamskiego, przedsię­

biorcę budowli w Przemyślu t
11. Karola Negiusa, budowniczego 

miejskiego w Samborze;
12. Józefa Jaegermana, inżyniera cy­

wilnego w Stanisławowie;
13. Alojzego Muzykę, właść. realności 

i przedsiębiorcę budowli w Stryju;
14. Józefa Hawliczka, emer. ck. nad- 

inżyniera i cywil, inżyniera z autoryzacyą 
rządową w Stryju;

15. Józefa Motyczyńskiego. budowni­
czego w Zbarażu.

IV. Z zawodu fabrykantów.
1. Sygurda Wiśniowskiego, współwłaś­

ciciela i dyrektora destylarni nafty w Kołomyi;
2. Juliusza Mikolasza, właściciela fa­

bryki spirytusu we Lwowie;
3. Józefa Adama Baczewskiego, właś­

ciciela fabryki spirytusu we Lwowie;
4. Jana Pachmana, właściciela rea l­

ności i fabrykanta kotłów w Stanisławowie;
5. Rudolfa Sedlarza, pełnomocnika, wł. 

dóbr Barwinek, Tylawa i Polany, po w. Dukla

V. Dla przedmiotów górnictwa.
1. Zenona Lewickiego, zarządcę kopal­

ni nafty w Słobodzie rung., pow. Peczeniżyn ;
2. Cypryana Ciepanowskiego, zaprzys. 

inżyniera górniczego vr Przemyślu;
3. Józefa Salomona Friedberga, c. k. 

adjunkta górniczego w Drohobyczu;
4. Roberta Domsa, właściciela kopalni 

węgla i nafty, zamieszkałego we Lwowie;
5. Karola Kiselkę, właściciela kopalni 

we Lwowie. SIMONOWICZ w. i- 
Z Rady c. k. wyższego sądu krajowego 

Lwowie, dnia 30 grudnia 1887.
Kolankowski w. r.

we

47. KajetanaKleczyńskiego, właściciela i
ii dóbr Majdan średni, zwanej „Zbary“, czego dóbr Krasiczyńskich w Łętowni, po 
at D elatyn; I w i a t  m. d. Przemyśl;

Niadalityczach bez przeniesienia dotychcza­
sowych ciężarów, że mu w tej sprawie ku­
ratora adwokata dr. Steuermanna ustano­
wiono i uchwałę z terminem do rozprawy 
na 27 stycznia 1888 na 10 godzinę rano
wyznaczonym doręczono.

Wzywamy zatem Floryana Henryka 
Singera, aby kuratorowi temu dał potrzebną 
informacyę lub innego pełnomocnika sobie 
ustanowił inaczej złe skutki sobie sam bę­
dzie musiał przypisać.

Sambor, 13 grudnia 1887.

L. 6008 (347 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Boryni zawia­

damia z miejsca pobytu niewiadomego A- 
brahama Goldreieha że Jan Lióbieg et 
Corap. wnieśli przeciw niemu na dniu 24 
listopada 1887 do 1. 0008 pozew o zapłace­
nie czynszu dzierżawnego w kwocie 734 złr. 
i że dla niego ustanowiony został kurator 
w osobie Jana Jurkiewicza z Boryni. Wzy­
wa się więc Abrahama Goldreieha, ażeby 
o swojem miejscu zamieszkania dał sądowi 
znać inb innego zastępcę sobie wybrał. 
Termin do rozprawy wyznaczony został na 
7 lutego 1888 o godzinie 8 przed połud­
niom.

Borynia, 2 grudnia 1887.

L. 6486 (282 1 -3 )
C- k. sąd powiatowy w Baligrodzie 

zawiad. niewiadomego z miejsca pobytuBoru- 
cha Bulesa, że przeciw niemu Felicya z Ku­
rowskich Balowa pod dniem 18 grudnia 
1887 o uznanie kontraktu dzierżawnego z da­
ty Nowosiółki dnia 15 marca 1866 i praw 
zeń wynikających za zgasłe tudzież wykre­
ślenie tych praw ze stanu biernego dóbr 
Wola matyaszowa pozew wytoczyła, że dla 
Borucha Bulesa, Herseh, Bules z Wolima- 
tyaszowej kuratorem ustanowiony został, a 
termin do rozprawy sumarycznej na dzień 
6 lutego 1888 o 9 godzinie rano wyznacza 
się. Wzywa się Borucha Bulesa by na 
wyznaczonym terminie albo osobiście się 
stawił lub kuratorowi potrzebną informacyę 
udzielił inaczej bowiem złe skutki ze za­
niedbania tego sam sobie przypisze.

C. k. sąd powiatowy 
Baligród 19 grudnia 1887.

L. 11538 (166 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy wzywa Katarzynę 

z Turzańskich Bereziukową, ażeby prawo 
swe do spadku po ojcu Antonim Turzań­
skim w przeciągu jednego roku od daty 
edyktu w tutejszym sądzie zgłosiła, ile że 
spadek tylko z tymi przeprowadzony i tym 
przyznany będzie, którzy swój tytuł dzie­
dziczenia wykażą.Kuratorem ustanowiono dr. Maramoro-
sza z substytutem dr. Dębickiego. 

Kołomyja, 24 listopada 1887.

L. 47452 (318 1—3)
O. k. sąd delegowany miejski zawia­

damia niewiadomego z miejsca pobytu i 
zamieszkania Samuela Reissmanna, iż prze­
ciw niemu oraz Jonaszowi Rosenfeldowi 
wnieśli dr. Zygmunt Klein i Amalia Klei­
nowie skargę o zapłacenie 99 złr. 50 ct.

Wskutek tej skargi wyznaczono do 
rozprawy sumarycznej termin na dzień 20 
stycznia 1S88 i ustanowiono dla Samuela
Reissmanna kuratorem p. adw. dr. Koya. 

Wzywa się pozwanego, aby kuratorowi
potrzebnych środków do obrony dostarczył
lub innego zastępcę sądowi wymienił.

Kraków, 5 stycznia 1888.

L. 12593 (296 1—3)
C. k. sąd obwodowy uwiadamia z ży­

cia i miejsca’ pobytu niewiadomego Florya­
na Henryka JSingera na rzecz którego prawo 
pobierania rocznie 35 sągów drzewa na do­
brach Rozwadów cięży, że wdroźonem zo­
stało dochodzenie celem wyłączenia połowy 
parceli 1. hel. 3291/2 z kompleksu dóbr 
Rozwadów i przyłączenie onej w przestrze­
ni 2 morgi 32 sążni kwadratowych do re~>■1 TAn f̂o TnoiZw nr

Doniesienia prywatne.

L. 1842 856
Kolej żelazna Lwów-Bełzec (Tomaszów)

Przywrócenie rucliu nu prze­
strzeni Lwów-Bełzec.

W skutek usunięcia zasp śnież­
n y ch  przywraca się z dniem 17 sty­
czni a 1888 ruch wszelkich pociągów 
na przestrzeni Lwów-Betzec, a zatem 
od powyżej wymienionego dnia tak 
przewóz osób, pakunków, podróżnych, 
jakoteż przesyłek pospiesznych i zwy­
kłych towarowych na tejże przestrze­
ni bez przeszkody wykonany będzie. 

Lwów, dnia 16 stycznia 1888.
C. k. uprz. Towarzystwo

kolei Lwowsko-Czerniowiecko-Jasskiej
jako  Zarząd rucliu.

SCMUTZ-KAP.KE

Di\ Schmidta znany

Plaster na nagniotki
.ą,._ używany od wiele dzie­

siątek lat jako bezbole 
sny i pewny środek do 
zupełnego usunięcia na­
gniotków.

Skutek teg„ dr. 
Schmidta plastru na na­

gniotki jest zadziwiający, gdyż po kilkora- 
zowem użyciu można każdy nagniotek bez 
wezelkiej operacyi usunąć. Cena pudełka z 15 
plestrami i rogową rączką d> wyciągania na­
gniotków 25 ct.

NB. Przy zakupnie tego preparatu, na­
leży uważać, aby kaźae pudełko na zownętrz- 
nem opakowaniu, opatrzone było powyższą 
marką ochronną.

Główny skład wysyłkowy: Gloggnitz, 
Niższa Austrya, w aptece Juliusza Bittuera.

Składy we Lwowie: u Piotra Mikola- 
scha, Zygmunta Ruekara apt. T~t\l
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G łó w n y  s k ł a d
fortepianów, pianin i organów

Wyłączne zastępstwo Bosetidorfera i Heitzmaua. —
Gwaraneya na lat 10. Sprzedaż także na raty, mie­

sięcznie po 15 złr. 7634
N ajwiększa wypożyczalnia.

Pierwsza koneesyonowana
s z k o ł a  m u z y c z n a

Nauka gry na fortepianie w trzeeli oddziałach, od 
początków do wydoskonalenia. Nauka śpiewu solo­

wego. Statut i prospekt w szkole.

Zamówienia na toalety balowe 
i wieczorowe

n a  b ie ż ą c y  k a r n a w a ł
jak również wszelkie w zakres wchodzące ro­
boty przyjmuje znany z dobrego gustu i ele- J

ganckiego wykonania 311 L

Magazyn sukien damskich y
Józefiny Dąbrowskiej, %

we Lwowie, plac ttaryacki X. 8 v
l v t / w w v  y w  rw wW ■ ,W V : C

Konkurs
na posadę budowniczego miejskiigo w 

Gorlicach z roczny płacą 300 zł.
Kandydaci mający chęć podania, się 

mogą zasięgnąć bliższyeh wiadomości u bur­
mistrza miasta.

Termin ostateczny do wnoszenia po­
dań upływa z końcem lutego 1888 r.

Gorlice 16 stycznia 1888. 339

Podagra, Reumatyzm 
Piasek u) Urynle

ma MM4 n t  wn»c*oira m  r t r a *
u n m n r

Ml prodakta cbaalcnaga n m a g *
LITHIN4 w lUrnkcch aacujących 
w wodzi*, pnygotowcna praw P Ch- 
L« P srdrtal w Pcrytu, załyta w »•)«) 
dozi« azowa satychaiact złogi żwiro­
wa w u  ocla czyli urLoian, który 
wUini# jazt prottą przyezysą wyłej 
wymienionych ełabolci. Łączeni* Solą 
Łithisy przyjmowanej w dozach w .ka­
lanych w proipcktach, zastępuj* 
w tych złaholciachz pomyilnicjszym 

zupełnym ikntkUm aiyeic wód 
S  sadcsruinyeh.

We Lwowie, w  aptekach P P . 
g |  MlKOLKBCHŁ I W e w ió h s k ik o o ;
5* w  Krakowie, P P : W iszn ik w - 

SSIBG o , Rb d yk a, T ratjcztń - 
jjg aSIEBO i SlKDLKCKIBOO.

We Lwowie w aptekach: 'pp Krzyżanowskie 
gfl, Rnekera i Beisera.
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WE L W O W I E ,  Chorążczyzna i. 3% 
otrzymał wprost od producentów 
z Ameryki południowej świeży 
transport gruboziarnistej wy­

śmienitej kawy
i sprzedaje takową 5

po c e n ie  h u r t o w n e j
we LWOWIE 1 kilo 2  zŁ 

na PROWINCYI 43/4 kilo 10 tl. 10 ct. 
frank o.

Odbiorcom nad 50 kilo opust

41 powieści za 5 zł.
v Bolesławity, Jeske-Choińskiego, |  
H W. Łozińskiego, Wł. Skiby, J. b 

Dzierzkowskiego, —  Barańskiego, 
Nehemara i innych.

Spis tytułów: Ł
Emisaryusz — Za winy ojców — Legionista -  

jąj Wspomnienia z młodości, 2 tomy — Wieniec ki 
r': j cierniowy _  Ludzie — Z okien wagonu — 1 
Kfj Seree kobiece — Uniwersał hetmański — Sli- ;
L i ®̂ a. 4° P n ! e P l'- ś c i  droga — Zemsta — Na ;■ 
ę'- śmierć — Zemsta paua Bolesława — Mara S 
1 | dziewica węgierska — Dla posagu — Trage 
I I  dya 1 komedya — Pojedynek amerykański — ^  
J|; Uśmiech szyderczy Bale na wsi — Leśni- b. 
M 0ł'7. — Stary komornik — Wielkie nadzieje— ;> 
i.fj Dziwne zaręczyny — Epizod z roku 1831 — 
kg D rucha a — Z życia polskiego aktora •- Ba- $  
|Pk „aguły — Suknia balowa — Nowy rok— Ho- ..

gartowskie obrazy — Rezydent - -  Wieśniak 
| |  podolski — Przez ulice — Szkoła świata — f.' 
p . Wykradzenie — Palec Boży itp. itp. itp. hę.

Nadsyłający przekazem (lub żądający 
:|| sa zaliczką) 5 złr. 36 et. otrzyma nad- £ 
| ;  to świeżo wyszło z druku w drugiem U 
0  pomnożonsm wydaniu 2000 anegdot i $’• 
.f żartów flDo rozpuku11 i 3 tom „Biblio- : 

teki Nowin“ w dodatku gratis 
w księgarni

J. Leona Pordesa I
w e  L w o w ie ,

ulica Trybunalska 2, 1. 354

py
lii

J u b i l e r  i  Z ł o t n i k

iw?

8227

M sz a k i N
Lwów, Piao Maryaoki Hotel Europejski,

ooleea znaczny zapas biżnteryi własnego wyrobu i 
jrebra stołowego. Pierścionki zaręczynowe, obrączki 
i szpilki ślubne ‘i wszelkie śbmówienia wykonują we 

włauaei pracowni w jak najkrótaaym czasie.

ó, i,t Łt -.7 i'- 1 *.'"j
Ł L l  JW A <i &„S

T U P  i  U l i
W ł  T f
¥ f ± i i J O O  r ł

POipiKGBlil lizMNY 
P a n i S 3 A k A l l e n

przywraca włosom siwym, szpakowatym i spło­
wiałym kolor, połysk pierwotny i piękność 
młodzieńcza. Odnawia ich żywotność, * siła i 
dzielność porostu. Spędza łupież w krótkim 
czasie. 1 estto preparat niemajycy równego 
sobie. Wydaje zapach wykwintny i delikatny. 
Wystrzegać się podrobień i naśladownictwa.

“ J e d n a  B u t e l e c z k a  w y s t a r c z a ’*z d a n ie m  

wielu osob, których włos siwy odzyskał kolor 
naturalny, albo których ły p okvy>ra sie
włosem po użyau jednej butelki. Nie jestto 
wcale farba do wlbsów.

Fabryka : Q2, na Bulwarze Sebastopolskim w 
Paryżu ; w Londynie i w Nowym Jorku.

We L w  wie w aptekaah pp. K. M ikoia-
siihn, W ow tdrektego i w głównych m agazy­
nach perfum- 6918'

i K Ł A I )  F A I S 1 1 C 1 S M Y  
farb, lakierów, pokostów, chemikaliów, 
kiszek gamowyoh i artykułów browar­

nianych, oraz
h a n d e l  m a t e r j s & S ó w

Alofzego Siifenera,
w e  L w o w i e ,

rod Ł- 13 ulica Karola Ludwika,
(w lt.kalueiBa.h niegdyś eukiarni Botltmcierai

Speoyaluy handel artykułów do użytku gospo­
darskiego, poleca

Srót, 1- tk ',  ku le, k psle. W agi kuchenne, 
UuiwerssilDC smarowidło Sikawki ogrodowe i do 

na skóry . . oranżeryj.
O zer sidło i lak ie r do skór. 
Tran. r bi do skór, 
Tłuszcz do broni, 
Podeszwy konopne, filcowe 

1 korkowe,
Płaszcze gumowe nieprze­

makalne (damskie i mę­
skie),

Wałeczki do okien białe i 
broi z o we,

Kit i gips do okien , 
Lichtarze benzynowe, 
Rogóżbi kokosowe i że 

lazne,
Latarki stajenna 1 ręczno, 
Batogi kompletne i biczy­

ska,
Skórki irchowe do powo­

zów,
Gąbki toaletowe i p.wo­

zowe

Sztalugi i wszelkie pr/y- 
b ry malarskie,

K onew ecjki na. naftę, 
Wszy«kie gatunki’ szczo­

tek,
He gary. Klysopompy etc. 
Artykuły chirurgiczne,
Cyr.ita na stoły i podłogi, 
Maszyuy do korkowmia, 
Korki i kapsle do flaszek, 
Farby olejne i lakiery, 
Oliwa, do maszyn,
Pasy i gurty do maszyn, 
Węże gumowe i parciane, 
Artykuły browarnicze, 
Preparatu do wyniszcza­

nia owadów,
Masa francuska i wosko­

wa do podłóg,
Lakier w sześciu kolorach 

do podłóg i 6971.
wiele innych artykułów, które w mem szczegółowe® 
cenniku są  oznaczone. — Cennik na żądanie gratis 
i franco wysyłam. — Wszelkie iutormaeye odwrot­

nie udzielam.

M r *

specyalnie dla chorób płciowych. 
P oradnik  jego 1 zł. 20 ct.

Ulica Karola Ludwika L, 7. 
Ordynaoya dyskretna, także listownie

oraz i leki. 3

Najlepszą ochroną
przeciw

przeciągowi i 
reumatyzmowi

są-

Elastyczne wałeczki
w  handlu

A l o j z e g o  H u b n e r a

U S T A W A

I I  DIII ILUUŁJJjiUU W
wyszła nakładem

Księgarni Polskiej gl 
L. K. Bartoszewiczowej U

we Lwowie. 83 W
Cena 40 ct z przesyłką pocztową 50 ct.

S S S S S S S S S a S S S

w ,  8221 
Ulica Karola Ludwika L. 13,

(dawniej cukiernia Rotlendera):

dla posłańców pocztowych
skórzane, z dwoma zamkami po złr. 7 i 8, polee» 

najtaniej ' 8756

Magazyn towarów modnych męskich
i bielizny męskiej

B raci l^ang|iier9
Lwów, Halicka L. 16.

Cenniki darmo i opłatnie.

E. k J. STROMENGER
m mmh utrzymują wielki skład towarów 

siodlarskicli, rymarskich i p o ­
w o z ó w ,  l  c. k. uprs. nadw or­

nej fabryki

Schustala i Spki.
N a s k ła d z ie  s ą  ; L a » d a ry ,. 'k a r e t y , v i s -  ś  w is, k a le s z e . p ń łk r y te  

® tv » « :r t e  a . . . * - -------  —  - - - -

V

- \  t*1
J

> • /

ffaeteny, k u c i y r o w e ,  d e r o ż k i ,  t a r a n t a s y ,  w ó z k i ' 
Z a m ó w ie n ia  p r z y jm u je  s ię .

L - w ó - w ,  u l .  IKZa-rcla, L u d w i k a  1.
Telegramy: S tro m e u g e r, Lwów.

t. p .

li i  L l_J ' / > Jęczą się przez użycie Rurek zwanych
1  ®  A T  B U R  B S P I C‘ l i n a s / n o s e  — H a s s i e  — K a t a r y  — N e t r r a l g i j e  — w PARYŻU 

ppijKoilaż hurtowa J. ESPIC, Ulica St-La’iare, 20. WyniaKSĆ podpisu jak oboknakażdćj rurce.
W KIJAKOWIE W aptekach PP.WISZNIEWSKIEGO, REDYKA, TRAECZYŃSKIEGO i SIIDLECKIEBO. 

T#e LWOWIE W aptekachPi‘. K .".IIKOLASCHA i W EW IÓ RSK TEG O . 7711

?&> ft^wssaesttmtasm
W*Lwo*ie sk ład  g tyw ny w iraga . -jh i>. K. MiKP ,t$CHA, 

{ u w sz y s tk ic h  a p te k a r z y ,  t r y z y e ró w  
a M a g a z y n a c h  p e rfu m .

33
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Puder
ryiowy specyalnie

WIżYGOTSAYAN Y 7. ti th.M
Hrzez C H te iFĄ Y , F rb ™ u n a p —f-, 

e, Ulica, 2.o Isltaia-,
’ tti3ryk?.n -3 

?5 'TAl-.nŻ
i-

Nowo urządzony handel

m
chińsko-rossyjskiej

E D M U N D A  R IE D L A
we Lwowie, g>l»e Mtspyacfei Ł.

poleca zbio u majowego :
1 ©

Nr. I złr. 1 60 kilogr. Pereo 
Karowanow-
Karawan .wa nąjprzcduiejBza 
Gumpow per.
Gumpow przednia

Nr.'8 kilogr. Congo .
Souchong czarna . . „ 8 B ».
Souehong czarna zbiór inaj. „ 3 „ 3
Kaysow " . . . ’ 4 ’ 4.
M Jaiige de Lond. . „ 5 „ 4 .

Wyaiewki herbaciane '/i kilogr. złr. Ih 0 . — Z najleps ych herbat 1/1 kilogr. rłr. 1.60 
Zamówienia z prowiuzyi wysyła się odwrotną poefą . Opakowanie nie liczy się. 829

6
7
8 
9

10

tir.  3.—
» *—t  _ł)
.  S -
» 4 . -

0>

• L./:c .

k r ó l  u p r j e y w . ♦-
i .

wydaje od dnia 
przez filie v

kwietnia 1887 począwszy we Lwowie
Krakowie, Czerrśiev/cach i Tarnopolu

ATY KASOWE
płatne w 30 dni po wypowiedzeniu 

w 60 „
n ^  ®0 „

L w ó w .  1 kwietnia 1887.

(P w iś d r tó  #io b ę d łt*  p łt& .w y)

B ¥ R J E 2 K O T A .

Z drukarni WŁ Łozińskiego ul. Czarnieckiego L. 12 dom Wernera. (Zarządca Władysław J. Weber.) Papier z fabryki papieru braci Fiałkowskich.


